
Dziś wybory do Rad Narodowych 
Cel: socjalizm -  przez ludzi dla ludzi

M a s s  . ' S a l  
aa aktywność
DZISIAJ, 9 grudnia 1973 roku grubo ponad 20 m ilionów Pola­

ków stanie przed urnami wyborczymi, aby oddać swój głos -  wy­
pełn ia jąc obywatelski obowiązek -  na listę kandydatów Frontu Jed­
ności Narodu na radnych rad narodowych wszystkich szczebli, po­
cząwszy od rady gminnej, a na wojewódzkiej skończywszy. Jest to 
w życiu każdego uprawnionego do głosowania Polaka wydarzenie 
szczególnej wagi. Sądzę, że każdy idący do lokalu wyborczego do­
konuje swojego rodzaju obywatelskiego rachunku sumienia. Boć 
przecież nie chodzi tylko o stronę formalną aktu wyborczego. Każ- 
dy z nas wiąże z tym aktem pewne nadzie je: myśli o swojej n a j­
bliższej przyszłości, o przyszłości swojej rodziny, swoich przyjaciół. 
Myśli o przyszłości swojego kraju, na którego rozwoju, na jego 
miejscu i pozycji w naszej socjalistycznej rodzinie i na arenie mię­
dzynarodowej szczególnie każdemu z nas zależy. Są to uczucia każ­
dego Polaka-patrioty, a takim norodem patriotycznym przecież my 
Polacy jesteśmy, i przy różnych okazjach w czasie blisko 30-letniej 
egzystencji Polski Ludowej, taką właśnie postawę dokumentowa­
liśmy.

Książąt Pom orskich

Uroczyste otwarcie 
ekspozycji radzieckich 

artystów ludowych
W C ZO R A J 8 bm. w  po łudn ie  

nas tąp iło  u roczyste  o tw a rc ie  i 
w e rn isaż w y s ta w y  pod nazwą 
„T ra d y c je  i  współczesność w  
twórczośc i . a rty s tó w  lu do w ych  
n arodów  Z w ią zku  R adzieck ie ­
go“ . zo rgan izow ane j pod p a tro ­
natem  M in is te rs tw a  K u l tu r y  i 
S z tu k i przez Z P A P  i B W A .

(Dokończenie  na  s tr. 2)

Z A  P O Ś R E D N IC T W E M  „Szcza 
c in -R a d io ”  o trz y m a liś m y  wczo­
ra j z m orza  depeszę następu ją ­
cej treśc i:

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I" 
S ZC ZE C IN  STO P S T A T E K  
P Ż M  „T O B R U K “  P Ł Y N Ą C  
W ZD ŁU Ż. W S C H O D N IC H  W Y - 
m tZ E Z v  A U S T R A L I I  W  DRO ­
D ZE DO i ’ k T  IC M B L A  J A ­
K O  P IE R W S Z E  T E R Y T O R IU M  
P O L S K I G Ł O S O W A Ł  DO R A D  
N A R O D O W Y C H  N A  PRO ­
G R A M  F JN  STO P R Ó Ż Ń fC A  
W  C Z A S IE  10 G O D Z IN  STOP 
Z A Ł O G A  P O Z D R A W IA  P IE R ­
W S Z Y C H  G ŁO S U JĄ C Y C H  W E 
W S Z Y S T K IC H  O K R Ę G A C H  
W Y B O R C Z Y C H  W  K R A J U  
P O Z D R O W IE N IA  STO P Z A Ł O  
G A  I  K A P IT A N .

W  Zamku
głosowali pierwsi

Tegoroczne wybory mają jednak swoją szczególną wymowę.
. ,5zasie kamP °nii wyborczej na różnego rodzaju spotkaniach mó­

wiliśmy o tym, że wyłonione w dniu dzisiejszym rady narodowe 
będą odnowione nie tylko swoim składem osobowym, ale, że będą 
to nowe rady narodowe, z nowym stylem zarządzania, unowocześnio­
nym systemem działania, zwiększonym i wyraźnie zaadresowanym 
zakresem kompetencji. Sedno tej reformy, podjęte j przez Sejm PRL 
w znowelizowanej ustawie o radach narodowych, polega na roz­
dzieleniu kompetencji terenowych organów władzy instancji przed­
stawicielskich i wykonawczych.

No, dobrze, może zapytać niejeden. Przecież w dotychczasowym 
układzie rad narodowych takowy rozdział również istniał.

Na czym więc polega to novum? Dotychczasowa praktyka do­
w iod ła  naocznie, że kompetencje organów przedstawicielskich i wy­
konawczych nakładały się na siebie tak często, iż przeciętny oby­
watel nie zawsze potra fił odróżnić radę narodową od podporząd­
kowanego je j aparatu adm inistracyjnego. Z dniem pierwszego 
stycznia br. z inicjatywy Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
na je j VI Zjeździe nasze kierownictwo państwowe podję ło swego 
rodzaju eksperyment, powołując instytucję naczelnika gminy i urząd

(D okończenie  na s tr. 2)

83 państwa poparły rezolucję ZSRR

M I  zaleca redukcję 
bud2et6w wojskowych
Zaoszczędzone sumy — na pomoc 

dla krajów rozwijających się
N O W Y  J O R K . 8 . 12 . P A P . N o w o jo rs k i ko respondent P A P  L ic z n i delegaci podkreślali oibrzy- 

Je rzy  G ó rs k i pisze: mie znaczenie, jakie p ro p o z y c ja  ra-
W  p ią te k  83 pańs tw a  p o p a r ły  na fo ru m  Zg rom adzen ia  0 *4 1 - 

neso N Z  ra d z iecką  re zo luc ję  dotyczącą re d u k c ji bud że 'ów  w y ś c ig u  z b ro je ń  i p rz y s p ie s z e n ia  
w o jsko w ych  p ań s tw  -  s ta łych  cz łonków  R ady B ezp ieczeńsi- te m p a  p o m o c y  e k o n o m ic z n e j dla

k r a jó w  na  d ro d z e  r o z w o ju .

N A S Z A  O JC ZY Z N A  —  P O LS K A  S O C JA L IS T Y C Z N A  —  to  nasz w spó lny 
dom. B u d u jm y  go i  um acn ia jm y w y trw a le , u rządza jm y —  nowocześnie i  spra­
w ie d liw ie . Od tego zależy przyszłość narodu i pomyślność każdego obyw ate la. 
N iecha j w iec ak t w yborczy  9 g rudn ia  stanie się jeszcze jed n ym  dowodem po­
wszechnego poparcia dla F ro n tu  Jedności narodu i  jego p rog ram u !

(Z  p rze m ów ien ia  I  sekre ta rza  K C  P ZPR  E dw ard a  G ie rka , wygłoszonego podczas u roczy­
stości D n ia  G ó rn ik a  w  Zabrzu).

w a  O N Z  oraz w y k o rz y s ta n ia  zaoszczędzonych sum na pom oc 
k ra jo m  ro z w ija ją c y m  się.

C H IN Y  i  A lb a n ia  g losow a ły  „ ¿ b l r d z t e T ‘ko n k re tn ą  
p rze c iw ko  re z o lu c ji, a 38 pańs tw , -  - ^
'Włączając w  to  S tany  Z je d n o ­
czone i  W ie lk ą  B ry ta n ię , w s trz y  
m a ło  się od głosu.

R A D Z IE C K A  p ropozyc ja  jes t 
k o rz y ­

stną d la  w szys tk ich  p ań s tw  p ro  
pozyc ją  ro zb ro jen io w ą , ja k a  zo­
s ta ła  w ysu n ię ta  podczas X X V I I I  
sesji O N Z.

O to  je j treść:

-  Z G R O M A D Z E N IE  O g ó ln e  N a ro -

Delegacje  W ie lk ie j B ry ta n ii,
F ra n c ji i  U S A  w s trz y m u ją c  się
O d g ło s o w a n ia  o ś w ia d c z y ły ,  i ż  d ó w  Z je d n o c z o n y c h  z a le c iło  w s z y s t-  
n ie  są p r z e c iw n e  sam ej i d e i  k im  p a ń s tw o m  — s ta ły m  c z ło n k o m  
r e d u k c j i ,  u w a ż a ją  je d n a k ,  że R a d y  B e zp ie cze ń s tw a  O N Z  re d u k c ję  

. , . b u d ż e tó w  w o js k o w y c h  w  r o k u  f i -
m e m ożna z w ię k s z a ć  p o m o c y  n a n s o w y m  1974. W y ra ż a ją c  p rz e k o -  

k r a j ó w  r o z w i ja j ą c y c h  się n a n ie  o p i ln e j  p o trz e b ie  d o k o n a n ia  
p r o g r a m ó w  Prze z  S ta ły c h  c z ło n k ó w  R a d y  B e z­

p ie c z e ń s tw a  r e d u k c j i  b u d ż e tó w  w o j-

d la
kosztem  re d u k c ji 
z b ro jen io w ych .

D E L E G A C J A  C h R L  o ś w ia d c z y ła , 
iź  C h in y  n ie  z g a d z a ją  s ię  n a  ja ­
k ą k o lw ie k  r e d u k c ję  b u d ż e tó w  w o j ­
s k o w y c h  i  n ie  p o d a ją c  ż a d n y c h - a r ­
g u m e n tó w , o g ra n ic z y ła  s ię d o  a ta k r  
n a  Z w ią z e k  R a d z ie c k i. P rz e m ó w ie ­
n ie  d e le g a ta  C h R L  s ta n o w iło  d la  k ra  
jó w  r o z w ija ją c y c h  s ię ja s k r a w y  d o ­
w ó d , że C h in y  s ta w ia ją  w y ż e j w ła ­
sn e  in te re s y  n a c jo n a lis ty c z n o -n  
c a rs tw o w e  o d  in te re s ó w  p o k o ju  i 
z w o ju  p a ń s tw  T rz e c ie g o  Ś w ia ta . W y ­
w o ła ło  or.o  g łę b o k ie  ro z c z a ro w a n ie . 
D a ły  te m u  w y ra z  d e le g a c je  k r a jó w  
r o z w ija ją c y c h  s ię , p o p ie ra ją c  w  g ło ­
s o w a n iu  p ro p o z y c ję  ra d z ie c k ą .

(Dokończenie  na str. 3)

Depesza z morza

ia r p a r z e  
z m /s  „Tobruk“
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Z a  p la n  ro c zn y  u? I I  m ies ięcy  

— p o d z ię k o w a n ia od  k ie ro in n ic tu ra  K W  P ZP R

Szczecińska gospodarka na finiszu
1 S E K R E T A R Z  K W  PZPR, 

Janusz B ry c h  sk ie ro w a ł w  
im ie n iu  k ie ro w n ic tw a  K o m ite ­
tu  W o jew ódzkiego  PZPR  po- 
da ię so w a n ia  do k ie ro w n ic tw

Z JE D N O C Z E N IE  re a liz a c ji tegorocznych  zadań
B U D O W N IC T W A  p lan o w ych . W szystko  w skazu je
K O M U N A L N E G O  na  to, że d o  końca  g ru d n ia  br.

W Y K O N A Ł O  P L A N  1973 R O K U  w y p ro d u k u je  się tu  doda tkow o  
22 400 ton  s u ró w k i i  przekaże

polityczno-A iosx>darczych i  za - czenie B u d o w n ic tw a  K o m u n a l-  
ló g  za k ład ó w  pracy, k tó re  za - neg0  w  Szczecinie zam e ldow a- 
d a n ia  bieżącego ro k u  w y k o n a ły  ^  0  re a liz a c ji w  100 procen- 
■w 11 m iesięcy. L is ty  g ra tu la - tach p i anu  pi-0d u k c ji i  us ług  ża­
cy jme wystosow ano do  13 przed }0ż0neg0 N P G  na  ro k  1973. Swe 
» ię b io rs tw  k luczow ych , 2 z a k la - rc>czine p lan y  w y k o n a ło  i  p rze - 
d ó w  państw ow ego p rze m ys łu  k ro czy ło  7 spośród 14 przedsię- 
teuonowego, 5 spó łd z ie ln i p ra - b io rs t w  b u d o w n ic tw a  k o m u n a l- 
cy , 34 s p ó łd z ie ln i pod leg łych  nego Są to  P PR B : w  G ry fin ie , 
W ZG S , spółdzie lczości m lecza r- T rze b ia to w ie , Ś w in ou jśc iu . M y - 
• k ie j oraz do  O ddz ia łu  WSS ¿iit>oa~z.U i  Łobzie  o raz  M P R B
„S p o łe m “  ja k  ró w n ie ż  d o  -  ----------
10 p rzeds ięb io rs tw  b ud ow la no - 
m o n tażow ych  i  rem ontow ych .

7 B M . W o je w ó d z k ie  Z frd n o -  £  _>Banku 30 ^  ,0
„  “  m in  z ł. (awa)

Z a d e c y d u je  M in is t e r s t w o  

K o m u n ik a c j i

Czy b ę d z ie  
skansen?

W IE L E  M IE J S C A  n a  la m a c h  
mzej g a ze ty  p o ś w ię c a m y  p ro b le m o m  
n o w o c z e s n o ś c i n a  P K P . C o ra z  czę ­
ś c ie j p t  ze s ta rz a łe  p a ro w o z y  są za ­
s to p o w a n e  lo k o m o ty w a m i s p a l in o ­
w y m i.  A  za k i lk a  la t  n a  D w o rc u  
G łó w n y m  z a trz y m a  s ię  p ie rw s z y  p o ­
c ią g  e le k t r y c z n y .  P o czc iw e  c iu c h c ie  
r z e k a  w ie c  r y c h ła  e m e ry tu ra .

W a r to  je d n a k  p r z y n a jm n ie j  część  
s ta re g o  ta b o ru  k o le jo w e g o  u ra to w a ć  
p rz e d  p o c ię c ie m  na  z ło m  c z y  tez  
o d s ta w ie n ie m  n a  b o czn icę , g d z ie  za­
k o ń c z y  p r a c o w ity  ż y w o t.  K a żd a  
p rz e c ie ż  s ta ra  lo k o m o ty w a  i  w a g o n  
ie s t  częśc ią  p ię k n e j h is to r i i  p o ls k ie ­
g o  k o le jn ic tw a ,  e p o k i p a ry ,  d o  k tó ­
r e j  n i k t  ju ż  n ie  w ró c i.  W ła ś n ie  d la ­
te g o  z a p ro p o n o w a liś m y  z o rg a n iz o w a  
n ie  s k a n s e n u  a ra c z e j ru c h o m e g o  
m u z e u m  k o le jk i  w ą s k o to ro w e j na  
U n ii T rz e b ia tó w  — N ie c h o rz e  — D" ‘  
w a l — G ry f ic e .

J a k  s ię  o s ta  n io  d o w ie d z ie l iś m y  
P o m o rs k ie  K o le je  D o ja z d o w e , bo  ta ­
k ą  n a z w ę  n o s i „ c iu c h c ia “ , są p rz e ­
zna czo n e  d o  l i k w id a c j i  p o  r o k u  1985. 
J e d y n y m  p rz e w o ź n ik ie m  m a  ta m  
b y ć  P K S . W  te j  c h w i l i  p ro w a d z o n e  
B(J b a d a n ia , k tó re  p o s łu ż ą  d o  p o d ję ­
c ia  d e c y z j i  o  l i k w id a c j i  lu b  te ż  za ­
c h o w a n ia  l i n i i  w ą s k o to ro w e j.  N aszą  
p ro p o z y c ję  s z cze c iń ska  D O K P  p rz e ­
k a z a ła  d o  M in is te rs tw a  K o m u n ik a c j i,  
k tó re  p o d e jm ie  d e c y z ję  uj s p ra w ie  
n a szeg o  p r o je k tu .  O b y  to  b y ła  d e ­
c y z ja  p o z y ty w n a . O p lu s a c h  s tw o rz e  
n ia  s k a n s e n u  n ie  trz e b a  c h y b a  n i­
k o g o  p rz e k o n y w a ć . D ość p o w ie d z ie ć ,  
t e  jeżd żą ce  m u z e u m  s ta ło b y  s ię  
W ie lk ą  a t ra k c ją  d la  tu ry s tó w  i 
W c z a so w iczó w  s p ę d z a ją c y c h  u r lo p  
n a  S z c z e c iń s k im  W y b rz e ż u . ( ja s )

Uroczyste otwarcie 
ekspozycji radzieckich 

artystów ludowych
(D okończenie  ze s ir . 1)

P R Z E C IĘ C IA  s y m b o lic z n e j w s tę g i 
W y s ta w o w e j d o k o n a li :  s e k re ta rz  
k o n s u la tu  Z S R R  w  S z c z e c in ie  Ig o r  
B ła ż y s  w ra z  z k ie r o w n ik ie m  W y ­
d z ia łu  K u l t u r y  P re z . W R N  K a z i­
m ie rz e m  K o z ło w s k im . O b e c n y  b y ł 
ró w n ie ż  K o n s u l G e n e ra ln y  C SR S 
w  S z c z e c in ie  A lo is  K r a l .  K o m ite t  
W o je w ó d z k i P Z P R  re p re z e n to w a ł 
za s tęp ca  k ie r o w n ik a  W y d z ia łu  P ro ­
p a g a n d y  i  K u l t u r y  S ta n is ła w  K r z y ­
w ic k i .  Z g ro m a d z e n i go śc ie  z o g ro m ­
n ą  u w a g ę  i  z a in te re s o w a n ie m  z w ie ­
d z i l i  w y s ta w ę , na  k tó rą  s k ła d a  s ię  
p o n a d  500 e k s p o n a tó w : c e ra m ik a , 
t k a n in a ,  d y w a n y ,  z a b a w k i z g l in y  
p o l ic h ro m o w a n e  b a rw n ie . P ię k n a  
fo rm a  t r a d y c y jn y c h  w y ro b ó w  l u ­
d o w y c h ,  b a rw n e  g la z u r y ,  b o g a ta  
o r n a m e n ty k a  — to  c e c h y  c h a r a k ­
te ry z u ją c e  tę  ró ż n o ro d n ą  sz tu k ę , 
k o n ty n u o w a n ą  d z iś  p rz e z  a u te n ­
ty c z n y c h  tw ó r c ó w  z ró ż n y c h  re ­
p u b l ik  K r a ju  R ad , od  D a g e s ta ń - 
z k ie j  A S S R  p rz e z  U z b e c k ą , T a ­
d ż y c k ą , T u r k m e ń s k ą ,  A z e rb e jd ż a ń -  
ł k ą .  L ite w s k ą  i  Ł o te w s k ą  S R R . W  
w a rs z ta to w e  i  a r ty s ty c z n e  p r o b le ­
m y  a k tu a ln e g o  rę k o d z ie ła  lu d o w e ­
g o  w p ro w a d z iła  z a p ro s z o n y c h  goś­
c i  h is to r y c z k a  s z tu k i  z M o s k w y  
N a ta s z a  S tr iż e n o w a .

G o rą c o  z a c h ę c a m y  d o  z w ie d z e n ia  
t e j  ś w ie tn e j e k s p o z y c j i ,  k tó r a  w y ­
w o łu je  p o w s z e c h n y  z a c h w y t  z w ie ­
d z a ją c y c h , a ta k ż e .. . ża l, że ty c h  
e k s p o n a tó w  n ie  m o ż n a  k u p ić .  (U p .)

n r  3 i  M P R B  n r  2 w  Szczeci­
nie.

W  p e łn i  z re a liz o w a n o  i  p r z e k ro ­
czo n o  z a d a n ia  w  z a k re s ie  re m o n tó w  
u rz ą d z e ń  k o m u n a ln y c h  (102,6 p ro c .), 
o b ie k tó w  s z k o ln y c h  (118,9 p ro c .)  i 
o b ie k tó w  s łu ż b y  z d r o w ia  (114,9 
p ro c .). Z  w a ż n ie js z y c h  o b ie k tó w  
w y k o n a n y c h  p rz e z  b u d o w n ic tw o  k o  
m u n a ln e  w o je w ó d z tw a  sz c z e c iń s k ie  
go  n a le ż y  w y m ie n ić  m . in .  u z b r o je ­
n ie  te re n ó w  po d  b u d o w ę  o s ie d la  
b u d o w n ic tw a  in d y w id u a ln e g o  ,,P o ­
s e jd o n ”  w  Ś w in o u jś c iu ,  b u d o w ę  o d ­
c in k a  c ie p ło c ią g u  w  S z c z e c in ie , k a ­
n a l iz a c j i  w  P o lic a c h , p rz e b u d o w ę  
p ro m e n a d y , p a r k in g ó w  i  d o jś ć  do 
p la ż y  w  Ś w in o u jś c iu ,  ba z  Z G K  i 
/.O M  w  P y rz y c a c h , o b ie k tó w  s o c ja l 
n y c h  M P P P  w  S z c z e c in ie , P P R B  w  
S ta rg a rd z ie .  K G R  w  M a sze w ie  i 
P P R N  w  M y ś lib o r z u ,  h o te li  r o b o tn i ­
c z y c h  w  Ś w in o u jś c iu  i  S zcze c in ie  
d la  P P R B , M P R B —2, o b ie k ty  h a n ­
d lo w a :  m e b lo w y  i  s p o ż y w c z y  w  
S z c z e c in ie  o ra z  k o m b in a t  g a s tro n o ­
m ic z n y  w  G r y f in ie ,  o b ie k ty  s łu ż b y  
z d r o w ia :  k l i n i k ę  c h o ró b  w e w n ę tr z ­
n y c h  p r z y  A r k o ń s k ie j  w  S zcze c in ie , 
p a w ilo n  o d w y k o w y  p r z y  u l .  S t rz a -  
fo w s k ie j o ra z  p r z y c h o d n ię  z d ro w ia  
M P K  w  S z c z e c in ie  ja k  ró w n ie ż  b u ­
d y n k i  m ie s z k a ln e  w  R e s k u , M ie sz ­
k o w ic a c h  i  G o le n io w ie . P o n a d to  
o rz y g o to w a n o  d o  p rz e k a z a n ia  s z p i­
t a l  p o w ia to w y  w  K a m ie n iu  P o m o r ­
s k im ,  h o te l p ie lę g n ia r e k  w  C ho sz­
c zn ie , p rz y c h o d n ię  w  R e s k u  i  h o te l 
r o b o tn ic z y  P P R B  w  S ta rg a rd z ie .

P r z e w id u je  s ię , że d o  k o ń c a  r o k u  
w y k o n a n e  zo s ta n ą  d o d a tk o w e  p r o ­
d u k c je  i  u s łu g i o w a r to ś c i 50 m in . 
z ł, z te g o  p r o d u k c ja  b u d o w la n a  o k  
53 m in  z ł.  ( w i t )

„H U T A “ P R A C U JE  
N A  POC ZET 

R O K U  P R ZY S ZŁE G O
Z A Ł O G A  H u ty  „S zczecin“  

zam e ldow a ła  w czo ra j o  pe łne j

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ K u d o w a - Z d r ó j”  z M a n ­
c h e s te ru  z d ro b n ic ą , 

m /s  „ B o g in k a ”  z N o r w e g ii  z 
d ro b n ic ą ,

s/s „ Z ie lo n a  G ó ra ”  z D a n ii  w  
b a la śc ie .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ K a p i ta n  K a ń s k i”  d o  F in ­
la n d i i  z d ro b n ic ą , 

m /s  „ L e g n ic a ”  v ia  H a m b u rg , 
R o tte rd a m , A n tw e r p ia  d o  A f r y ­
k i  Z a c h o d n ie j z d ro b n ic ą , 

s /s  „ K ie lc e ”  d o  D a n ii  z w ę ­
g łe m ,

s/s „ B r y g a d a  M a k o w s k ie g o ”  
d o  D a n ii z w ę g le m , 

s/s „ B ie ls k o ”  d o  D a n ii  z w ę ­
g le m ,

s/s „W ie c z o r e k ”  d o  D a n ii  z 
w ę g le m ,

s/s „J e d n o ś ć  R o b o tn ic z a ”  do  
S z w e c ji  w  ba la śc ie , 

m /s  „ E u g e n ie  C o tto n ”  do  
A n tw e r p i i  z w ę g le m .

Należy skrupulatnie
przestrzegać 

ograniczeń paliwowych
9 B M . — to  d ru g a  z k o le i  n ie d z ie ­

la ,  p o  w p ro w a d z e n iu  z a rzą d ze n ia  
p re m ie ra  z a k a z u ją c e g o , z p e w n y m i 
n ie z b ę d n y m i w y ją tk a m i,  u ż y w a n ia  w 
n ie d z ie lę  s a m o c h o d ó w  s łu ż b o w y c h . 
P o trz e b a  ty c h  o g ra n ic z e ń  je s t  w  p e ł­
n i  z ro z u m ia ła  i  u z a s a d n io n a  w  z w ią z ­
k u  z k o n ie c z n o ś c ią  oszczę d n o śc i p a ­
l iw ,  k tó re  P o ls k a  im p o r tu je .

W a r to  w  z w ią z k u  z ty m  p r z y ­
p o m n ie ć  w y n ik i  k o n t r o l i  p rz e p ro w a ­
d z o n e j p rze z  M O  w  u b ie g łą  n ie d z ie ­
lę  w  c a łe j P o lsce . K o n t ro la  ta  u ja w ­
n i ła  o k . 400 p rz y p a d k ó w  u ż y w a n ia  
sa m o c h o d ó w  s łu ż b o w y c h  d o  c e ić w  
p r y w a tn y c h  lu b  z a ro b k o w y c h . Z re s z ­
tą  ju ż  w c z e ś n ie j o k a z y w a ło  s ię  p rz y  
k o n t r o l i ,  że k ie r o w c y  i  ic h  d y s p o ­
n e n c i n ie ra z  u ż y w a li  s a m o c h o d ó w  
d o  c e ló w  n ie  m a ją c y c h  n ic  w s p ó ln e ­
go  z u rz ę d o w y m i.

J a k  s tw ie rd z a  M O , p o m im o  w ie lu  
jeszcze  w y k ro c z e ń  d a je  s ię  w  o s ta t­
n ic h  d n ia c h  z a u w a ż y ć  p e w n ą  p o p ra ­
w ę . W  k a ż d y m  ra z ie  m il ic ja  bę d z ie  
n a d a l k o n tr o lo w a ć  s k r u p u la tn ie  i  to  
n ie  t y lk o  s a m o c h o d y  oso b o w e .

Nowe jednostki 
dla „Gryfa“

W  T Y M  R O K U  P rz e d s ię b io rs tw o  
P o ło w ó w  D a le k o m o r s k ic h  i  U s łu g  
'.y b a c k ic h  „ G r y f ”  w z b o g a c iło  s ię  o 

3 n o w e  t r a w le r y - s o la r n ie  ty p u  
B -29 „ S ” . A fT n a to r  e k s p lo a tu je  łą c z ­
n ie  10 ta k ic h  je d n o s te k . T e g o ro c z n e  
d o s ta w y  z a k o ń c z y ły  ju ż  s e r ię  s ta t ­
k ó w  B-29 „ S ” . N a s tę p n y c h  tM w le -  
r ó w  u p rz e m y s ło w io n y c h  s p o d z ie w a  
s ię  p rz e d s ię b io rs tw o  w  r o k u  p r z y ­
s z ły m  i  1975, k ie d y  to  w z b o g a c i s w o  
ją  f lo t ę  o  4 je d n o s tk i  n a jn o w s z e g o  
v p u  B-418/3. B ę d ą  to  s ta t k i  z n a cz ­

n ie  w ię k s z e  od  o b e c n ie  e k s p lo a to ­
w a n y c h  p rz e z  „ G r y f ” , w y p o s a ż o n e  
w  n o w o c z e ś n ie js z e  u rz ą d z e n ia  p o ło ­
w o w e  o w ię k s z y c h  m o ż liw o ś c ia c h  
z a m ra ż a ln ic z y c h  i  s z y b k o ś c i. W szys t 
k o  w s k a z u je  n a  to ,  że k a ż d y  z ty c h  
t r a w le r ó w  p o ła w ia ć  b ę d z ie  ro c z n ie  
o  o k o ło  2 ty s .  to n  r y b  w ię c e j n iż  
n p . s ta te k  ty p u  B -29 „ S ”  o ra z  p rz e ­
r a b ia ć  n a  m ą c z k ę  r y b n ą  d w u k r o t ­
n ie  w ię c e j o d p a d ó w .

W  I  k w a r ta le  r o k u  p rz y s z łe g o  
„ G r y f ”  p rz e k a ż e  „ O d r z e ”  ś w in o u j­
s k ie j  d w a  o s ta tn ie  t r a w le r y  ty p u  
B -23 m / t  „ M u re n ę ”  i  m / t  „ K o n g e ­
r a ” . (a w a )

Wysokie odznaczenia
dla działaczy 
związkowych

C A Ł Y  r u c h  z w ią z k o w y  a k t y w n ie  
u c z e s tn ic z y  w  p ro c e s ie  in te n s y w ­
n e g o  u n o w o c z e ś n ia n ia  g o s p o d a rk i 
n a ro d o w e j,  u s p ra w n ia n ia  o rg a n iz a ­
c j i  p ra c y , p o d n o s z e n ia  je j  w y d a j ­
n o ś c i, u m a c n ia n ia  p o rz ą d k u  i  d y s ­
c y p l in y  s p o łe c z n e j, u le p s z a n ia  m e ­
to d  k ie r o w a n ia  i  z a rz ą d z a n ia . W y ­
ra z o m  u z n a n ia  d la  s z c z e c iń s k ic h  
z w ią z k o w c ó w  za  w k ła d  p r a c y  w  
r o z w ó j na szeg o w o je w ó d z tw a  b y ła  
w c z o ra js z a  u ro c z y s ta  d e k o r a c ja  n a j 
b a r d z ie j z a s łu ż o n y c h  d z ia ła c z y  w y  
s o k im i o d z n a c z e n ia m i p a ń s tw o w y m i, 
n a d a n y m i im  p rz e z  R adę P a ń s tw a .

K rz y ż e m  K a w a le rs k im  O rd e ru  O d ­
ro d z e n ia  P o ls k i u d e k o ro w a n o  B o le ­
s ła w a  C h m u rę , A n d rz e ja  G o n ta rs k ie -  
go , S ta n is ła w a  K o rd a c z u k a , W ła d y ­
s ła w a  W ła d y k ę : Z ło ty m  K rz y ż e m  Za 
s łu g i _  W ik to r a  B ie le w ic z a , W a n d ę  
R a n t i  M a r ia n a  S z k la rs k ie g o . D z ie ­
w ię c iu  d z ia ła c z y  z w ią z k o w y c h  o d ­
zn a c z o n o  p o n a d to  S re b rn y m  K r z y ­
żem  Z a s łu g i,  a d w ó e h  B rą z o w y m  
K rz y ż e m  Z a s łu g i ( tu r )

Mandat 
na aktywność

(D okończenie  ze s ir . 1)

gminny. Dzięki temu adm inistracja państwowa uzyskała nowe wa­
runki do sprawnego działania. Urzqd gminny uzyskał rangę spo­
łecznego organu i organizatora pracy rady i dzięki temu stał się 
wobec rady organem niejako służebnym, podporzqdkowanym je j 
generalnie nadrzędnej funkcji nad adm inistracjq.

Nowe zasady działalności gmin spotkały się z ogó!nq aprobatę 
społeczeństwa -  w przeciągu roku zdały one w pełni egzamin jako 
nowoczesne organy władzy socjalistycznego państwa. Potrzebny był 
zatem krok następny: wydzielenie organów wykonawczych tak ie  na 
szczeblu miasta, powiatu i województwa w celu pełnego u jednoli­
cenia struktury władzy od góry do dołu. Podstawowym celem prze­
prowadzanej reformy jest zapewnienie radom narodowym jako orga­
nom przedstawicielskim większego i rzeczywistego udziału w wy­
tyczaniu zadań i kierunków społeczno-gospodarczego rozwoju re­
gionu, rozszerzenie ich funkcji koordynacyjnych, kontrolnych i in- 
spiratorskich.

Ze zmianami w systemie terenowej adm inistracji państwowej każ­
dy z nas wiqże nadzieje na je j lepsze funkcjonowanie. W  tej dzie­
dzinie nowa ustawa o radach narodowych kładzie — miejmy na­
dzieję -  kres urzędniczej praktyce „jakoś tam będzie", wyraźnie 
adresując odpowiedzialność w aparacie adm inistracji przez powo­
łanie jednoosobowych je j organów. Skupienie trzech funkcji — adm i­
nistracyjnych, wykonawczych i zarzqdzajqcych — w jednym ręku 
człowieka z nazwiskiem jest równoznaczne ze zindywidualizowaniem 
odpowiedzialności za podejmowane decyzje. Chodzi więc o to, aby 
czas podejmowania decyzji był jak najkrótszy i kończył się ostotecz- 
nie na werdykcie wojewody, a nie jak to dotychczas często bywa­
ło — w ministerstwach, Radzie Państwa, Urzędzie Rady Ministrów 
czy Komitecie Centralnym partii.

Chodzi więc w gruncie rzeczy o taki nowoczesny model władzy, 
w którym niezbędna kolegialność, łowarzyszqca podejmowaniu 
uchwał rad narodowych, uzupełniana jest podniesieniem indyw i­
dualnej odpowiedzialności organów wykonawczych rad. Zatem wo­
jewodowie, prezydenci i naczelnicy rozliczani będq przed radą na­
rodową za swojq pracę. Jej będq składać na sesjach informacje 
i sprawozdania, ustosunkowywać się do wniosków komisji radziec­
kich i in terpelacji radnych. Rada będzie oceniać ich działalność, 
nakładać konkretne zobowiązania, wnioskować odwoływanie ze sta­
nowisk. Słowem -  w pełni realizować zasadę zwierzchności przed­
stawicielskiej nad aparatem mianowanym, zgodnie z duchem so­
cja listycznej demokracji. Świadomość tych istotnych zmian w struk­
turze naszej adm inistracji państwowej powinna towarzyszyć każde­
mu z nas podczas dokonywania aktu wyborczego.

D la każdego z nas, oddajqcych dzisiaj swój głos w lokalach wy­
borczych, akt glosowania jest decyzję politycznę. Akceptując p la t­
formę wyborczą FJN, oddajemy swój glos za dalszym socjalistycz­
nym rozwojem naszego kraju. Za Polską, która liczy się w świecie — 
silna niewruszona p.rzyjaźnią > współpracą ze Związkiem Radziec­
kim i bratnim i kra jam i socjalistycznymi, swoim wkładem w utrwa­
lanie pokoju i bezpieczeństwa w Europie i w świecie.

Siła socjalistycznej Ojczyzny, wszechstronny rozkwit naszej pięknej 
i ukochanej Ziemi Szczecińskiej, dobrobyt obywateli naszego kraju, 
zaspokojenie naszych ambitnych aspiracji i dqżeń narodowych — 
taka jest platforma wyborcza FJN na dziś i na jutro. Za taką 
nie platformę każdy z nos, uprawniony do głosowania, spełni dzi­
siaj swój patriotyczny i obywatelski obowiązek, oddając swój głos 
na listę kandydatów Frontu Jedności Narodu!

ZDZISŁAW CZAPLIŃSKI

J M  GLOSUJEMY?
DZIŚ WYBORY! Ponad 628 tys. uprawnionych do głosowania 

obywateli Ziemi Szczecińskiej wybierze, spośród 5 452 kandyda­
tów, 3 835 radnych do 95 rad narodowych wszystkich szczebli 
na terenie naszego województwa. O ddając głos na kandydatów 
Frontu Jedności Narodu będziemy głosować za szybszym i peł­
niejszym rozkwitem naszego regionu, za tym by mieszkańcy Zie­
mi Szczecińskiej żyli lepiej, wygodniej i dostatniej.

429 Obwodowych Komisji Wyborczych otwarto dziś swe pod­
woje punktualnie o godzinie 6 rano. 4 500 aktywistów dz ia ła ją ­
cych w tych komisjach będzie pracowało przez 16 godzin bez 
przerwy. Obwody wyborcze czynne będą bowiem aż do godziny 
22. Nie zwlekajmy jednak do ostatniej chwili ze spełnieniem 
swego obywatelskiego obowiązku. Im wcześniej bowiem odda­
my swe głosy na kandydatów Frontu Jedności Narodu, tym 
ła tw ie j można będzie je  obliczyć i tym szybciej poznamy nazwi­
ska nowych radnych.

Jak będzie wyglądał sam akt wyborczy? Każdy z nas otrzyma 
po trzy kartki z wydrukowanymi nazwiskami osób kandydują­
cych do rad narodowych w jego obwodzie. Druczki są w trzech 
kolorach: seledynowym, kremowym i różowym. Na pierwszym 
z nich znajdują się nazwiska kandydatów do WRN, na drugim -  
do MRN i PRN, na trzecim zaś -  do DRN i GRN. Można te 
kartki włożyć do koperty i od razu wrzucić do urny wyborczej, 
można też skorzystać z osłoniętej, specjalnej kabiny.

Należy pam iętać o jednym: o wzięciu ze sobą dowodu oso­
bistego lub jakiegoś innego dokumentu potw ierdzającego tożsa­
mość. Brak tego dokumentu może nam uniemożliwić głosowanie.

Morynarze i rybacy przebywający w  morzu głosować będą w 
196 obwodach zorganizowanych na statkach rybackich i han­
dlowych. Tamtejsze komisje przekażą wyniki wyborów do Szcze­
cina drogą radiową. Osoby chore, przebywające w szpitalu g ło ­
sować będą na miejscu w tzw. obwodach zamkniętych.

A w ogóle — nie zwlekajmy! Jeszcze przed południem udajmy 
się do lokali wyborczych, by spełnić swój patriotyczny obow ią­
zek.

Pierw szy w- w o jew ództw ie

ze środków  N FO Z

Gminny
Ośrodek ftirowia

w osinie
w  U B . P IĄ T E K  w  O s in ie  w  po ­

w ie c ie  n o w o g a rd z k im  p rz e k a z a n y  
z o s ta ł d o  u ż y t k u  p ie rw s z y  G m in ­
n y  O ś ro d e k  Z d r o w ia  w y b u d o w a n y  
ze ś ro d k ó w  z g ro m a d z o n y c h  p rze z  
lu d n o ś ć  w o je w ó d z tw a  n a  k o n c ie  
N a ro d o w e g o  F u n d u s z u  O c h ro n y  
Z d r o w ia .  P la n  in w e s ty c y jn y  N F O Z  
p r z e w id u je  n a  n a jb liż s z e  la ta  b u ­
d o w ą  22 p o d o b n y c h  o b ie k tó w  w  
S z c z e c iń s k ie m . J e s t to  za ra ze m  je ­
d e n  z p ie rw s z y c h  z a k ła d ó w  s łu ż ­
b y  z d r o w ia  w  k r a j u  w y b u d o w a n y  
ze s k ła d e k  s p o łe c z n y c h .

W  u ro c z y s ty m  o tw a r c iu  n o w e j  
p la c ó w k i  le c z n ic tw a  u c z e s tn ic z y l i ;  
I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  w  S zcze c i­
n ie  Ja n u s z  B r y c h ,  p rz e w o d n ic z ą c y  
W o je w ó d z k ie g o  K o m ite tu  N F O Z  
r e k to r  P A M  p r o f .  d r  m e d . E r w in  
M o z o le w s k i g o sp o d a rze  p o w ia tu  i  
g m in y ,  p rz e d s ta w ic ie le  le c z n ic tw a .

W  p rz y s z łe j p ię c io la tc e  ruszy,- 
ró w n ie ż  w  o p a r c iu  o  ś r o d k i  N F O Z , 
b u d o w a  s z p ita la  re h a b U ita e y jn e g o  
w  S z c z e c in ie  —  n a jw ię k s z e g o  z 
o b ie k tó w  p rz e w id z ia n y c h  w  w o je ­
w ó d z k im  p ro g ra m ie  in w e s ty c y jn y m .

J u ż  w k r ó tc e  s z cze c iń ska  s łu ż b a  
z d r o w ia  o t r z y m a  te ż  14 k a r e te k  
s a n ita r n y c h  o ra z  h e l ik o p te r  d la  
le c z n ic tw a  z a k u p io n e  ze s k ła d e k  
s p o łe c z n y c h , ( ł)
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Szef rządu Jugosławii przybywa jutro do Polski

Wszechstronny 
rozwój współpracy

N A  Z A P R O S Z E N IE  prezesa R ady M in is tró w  P R L  P io tra  J a ­
roszew icza, w  p on ie dz ia łe k  10 g ru d n ia  b r. p rzybędz ie  do P o lsk i 
z o fic ja ln ą , p rz y ja c ie ls k ą  w iz y tą  p rzew odn iczący  Z w ią z k o w e j 
R ady W yko n aw cze j S o c ja lis ty c z n e j Fede ra cy jn e j R e p u b lik i Ju 
g os ta w ii D żem al B ije d ic  z m a łżo nką .

K IL K U D N IO W Y  p o b y t w  na­
szym  k ra ju  szefa rządu  ju go s ło ­
w ia ń sk ieg o  i  ro zm o w y, ja k ie  
p rze p ro w a d z i w  ty m  czasie —  
to  k o le jn y  k ro k  w  k ie ru n k u  d a l­
szego pog łę b ian ia  w szechstron­
ne j w spó łp racy  p o lity c z n e j, gos­
podarcze j, n au ko w o -te ch n iczn e j 
i  k u ltu ra ln e j m ięd zy  obu  na­
szym i k ra ja m i.

E G IP T  W E Ź M IE  U D Z IA Ł  
W  K O N F E R E N C J I 
G E N E W S K IE J

♦  W ic e p re m ie r  E g ip tu  A b d  e l 
K a d ir  H a te rn  p o tw ie r d z i ł  w  so­
b o tę  o f ic ja ln ie ,  że je g o  k r a j  
w e ź m ie  u d z ia ł w  b lis k o w s c h o d ­
n ie j k o n fe re n c j i  p o k o jo w e j,  
k tó ra  m a  ro z p o c z ą ć  s ię  18 g ru d ­
n ia  w  G e n e w ie .

W IE L K A  B R Y T A N IA :
Ż Ą D A N IE
W Y B O B O W  p o w s z e c h n y c h

♦  P rz y w ó d c a  o p o z y c j i  b r y ­
ty js k ie j  H a ro ld  W ils o n  w e z w a ł 
d o  ja k  n a js z y b s z e g o  ro z p is a n ia  
w y b o ró w  p o w s z e c h n y c h . W il­
so n  o m ó w ił p o s u n ię c ia , ja k ic h  
k ie ro w a n a  p rze z  n ie g o  P a rt ia  
P ra c y  d o k o n a , je ś l i  w re z u lta ­
c ie  w y b o ró w  o t rz y m a  o d  sp o ­
łe c z e ń s tw a  m a n d a t u tw o rz e n ia  
rz ą d u  w  m ie js c e  o b e cn e j e k ip y  
k o n s e rw a ty w n e j E d w a rd a  H e -  
a th a .

W ils o n  o b ie c u je  ś c is łą  k o n ­
t r o lę  ce n  z e w e n tu a ln y m  w p ro ­
w a d z e n ie m  s u b s y d ió w , n a c jo ­
n a liz a c ję  te re n ó w  b u d o w la n y c h  
i  p o w o ła n ie  s p e c ja ln e j in s ty ­
t u c j i  d la  f in a n s o w a n ia  b u d o w ­
n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o . Z a p o ­
w ie d z ia ł ró w n ie ż  n a c jo n a liz a c ję  
zaso bó w  m in e r a ln y c h ,  w  ty m  
p rze d e  w s z y s tk im  r o p y  n a fto ­
w e j i g a zu  z ie m n e g o  ze z łóż  
po d  d n e m  M o rz a  P ó łn o cn e g o  
ja k  ró w n ie ż  p rz e m y s łu  o k r ę to ­
w e g o , p o r tó w  o ra z  p rz e m y s łu  
lo tn ic z e g o .

♦  W M u z e u m  im .  P u s z k in a  w  
M o s k w ie  zo s ta ła  o tw a r ta  w  
p ią te k  w y s ta w a  s k a rb ó w  z g :o -  
b u  T u ten G ha rw e na . P o trw a  on a  
4 m ie s ią ce , a n a s tę p n ie  z a b y tk i 
s z tu k i e g ip s k ie j,  k tó re  p rz e ­
t r w a ły  w  g ro b ie  fa ra o n a  T u -  
te u c h a m o n a . b ę d ą  m o g li  o b e j­
rz e ć  m ie s z k a ń c y  L e n in g ra d u  i 
K i jo w a .

S ocja lis tyczną  Polskę i  socja­
lis tyczn ą  Jugosław ię  łączy —  
obok t ra d y c y jn e j,  d łu g ie j i  t rw a  
łe j p rz y ja ź n i —  w spó lno ta  u s tro  
ju  spo łeczno-po litycznego, ro z­
w ija ją c a  się w spółpraca , w sp ó l­
na w a lk a  o p okó j, bezpieczeń­
stw o m iędzyna rodow e , postęp i 
soc ja lizm . Szczególnie don iosłą  
ro lę  w  ro z w o ju  naszych s tosun­
k ó w  w . o s ta tn im  okres ie  ode­
g ra ły  bezpośrednie  k o n ta k ty  
p rzyw ó dcó w  obu k ra jó w . W  
czerw cu 1972 r .  w ita liś m y  ser­
decznie w  Polsce w yb itn e g o  
męża stanu, p rzyw ódcę  n a ro ­
dów  J u g o s ła w ii —  prezydenta  
S FR J i p rzew odniczącego Z w ią ­
zku  K o m u n is tó w  J u g o s ła w ii J o - 
s ipa B ro z -T ito .

W  ro k  późn ie j, w  m a ju  1973 
r. społeczeństwo J u g o s ła w ii go­
rąco p rz y jm o w a ło  I  sekre ta rza  
K C  P ZP R  E d w a rd a  G ie rka .

Te bezpośredn ie  sp o tka n ia  o - 
bu p rzyw ó d có w  p odn ios ły  na 
n ow y  wyższy e tap  w spó łp racę  
naszych k ra jó w .

N O T U J E M Y  r o z w ó j k o n ta k tó w  i 
w s p ó łp ra c y  m ię d z y  p a r t ia m i —  
P Z P R  i Z K J ,  o w o c n e  w y n ik i  p r z y ­
nosi^ w s p ó łp ra c a  m ię d z y  p a r la m e n ­
ta m i i  o rg a n a m i r z ą d o w y m i o b u  
k r a jó w ,  z w ią z k a m i z a w o d o w y m i, o r ­
g a n iz a c ja m i s p o łe c z n y m i, w  ty m  — 
k o m b a ta n c k im i.  Is tn ie ją  jeszcze  m o ­
ż l iw o ś c i ro z s z e rz e n ia  ro b o c z y c h  k o n ­
ta k tó w  i  w s p ó łp ra c y  m ię d z y  o rg a n i­
z a c ja m i m ło d z ie ż o w y m i,  a ta kże  
m ię d z y  b l iź n ia c z y m i m ia s ta m i.

P o ls k a  a k t y w n ie  w s p ó łd z ia ła  z J u ­
g o s ła w ią  n a  a re n ie  m ię d z y n a ro d o ­

wi- P rz y ś w ie c a ją  n a m  te  sam e ce ­
le :  w a lk a  o p o k ó j  w  E u ro p ie  i  w  
ś w ie c ie , o  o d p rę ż e n ie  i  n o rm a liz a ­
c ję  s to s u n k ó w , o b e z p ie c z e ń s tw o  i 
o w o c n ą  w s p ó łp ra c ę , o z b liż e n ie  i  
p r z y ja ź ń  m ię d z y  n a ro d a m i,  a k ty w n e  
k s z ta łto w a n ie  s to s u n k ó w  m ię d z y  
w s z y s tk im i p a ń s tw a m i n a  zasa da ch 
in te g r a ln o ś c i t e r y to r ia ln e j ,  n ie in g e ­
r e n c j i  w  s p ra w y  w e w n ę trz n e , su w e ­
re n n o ś c i, n ie z a le ż n o ś c i o ra z  w y rz e ­
cze n ie  s ię s to s o w a n ia  s i ły  lu b  g ro ź ­
b y  je j  u ż y c ia . Z  s a ty s fa k c ją  s tw ie r ­
d z a m y , że w  w ę z ło w y c h  s p ra w a c h  
p o l i t y k i  m ię d z y n a ro d o w e j s ta n o w i­
s k o  P o ls k i i  J u g o s ła w ii  je s t  id e n ­
ty c z n e  lu b  zb ie żne .

W  ś la d  za w s p ó łp ra c ą  p o l i ty c z n ą  
n a  fo ru m  m ię d z y n a ro d o w y m  id z ie  
r o z w ó j s to s u n k ó w  g o s p o d a rc z y c h . Z  
b o g a te g o  p a k ie tu  s p ra w  te j  n a tu ry ,  
w y b ie rz m y  t y lk o  je d e n :  z a w a rta  na 
la ta  1971—1975 u m o w a  h a n d lo w a  za­
k ła d a  w z ro s t o b ro tó w  o b l is k o  50 
p ro c . w  p o r ó w n a n iu  z u b ie g łą  p ię ­
c io la tk ą .  C h a ra k te ry s ty c z n ą  cechą 
w s p ó łp ra c y  g o s p o d a rc z e j m ię d z y  ob u  
k r a ja m i są za c ie ś n ia ją c e  s ię  i  ro s n ą ­
ce w ię z i k o o p e ra c y jn e  m ię d z y  p o ­
s z c z e g ó ln y m i g a łę z ia m i p rz e m y s łu .

O w o c n ie  r o z w i ja  s ię  ta k ż e  w s p ó ł­
p ra c a  n a u k o w o - te c h n ic z n a , k u l t u r a l ­
n a , w  z a k re s ie  ś r o d k ó w  m a s o w e j i n ­
f o r m a c j i ,  tu r y s t y k i  i  s p o r tu .

Przed wizytą 
W. Brandta w Pradze

8.12. P R A G A  P A P . Z b liża ją ca  się w iz y ta  ka nc le rza  N R F  W il-  
l y  B ra nd ta  — k tó ry  przybędzie  do P ra g i 11 bm . w ra z  z m i­
n is tre m  sp raw  zagran icznych  N R F  W a lte re m  Scheelem w  
ce lu  podpisan ia  u k ła d u  o n o rm a liz a c ji s tosunków  m iędzy N R F 
a CSRS — p rz y jm o w a n a  je s t w  społeczeństw ie  czechosłowac­
k im  z sa tysfakc ją .

U W A Ż A  SIĘ, że naw iąza ­
n ie  s tosu n ków  d yp lo m a tycz ­
n ych . k ió re  nastąp i po p o d p i­
sa n iu  uk ład u , będzie m ia ło

Klaus Barbie
-  przemytnikiem

L IM A  PAP. W  środę roz­
począł się w  L im ie  zaoczny pro  
ces b. szefa G estapo w  L yon ie , 
zb ro d n ia rza  wo jennego, K lausa  
B a rb ie , k tó ry  okaza ł s ię  je d ­
n ym  z sze fów  m iędzyna rodow e  
go gangu p rz e m y tn ik ó w  w a lu ­
ty . B a rb ie  p rzebyw a  w  B o liw ii 
pod n azw isk iem  K lausa  A ltm a -  
na.

N a ła w ie  oskarżonych zasie­
d li:  b y ły  o fic e r SS F r itz  P aul 
S chw endt oraz 3 in nych  p rze ­
m y tn ik ó w .

J a k  ośw iadczy ł p ro k u ra to r , 
gang w y w ió z ł z P eru  ponad 150 
tys. d o la ró w  U S A . D o kum en ty  
znalezione w  dom u S chw endta 
św iadczą, że je d n ym  z jegc 
w s p ó ln ik ó w  b y ł w łaśn ie  B arb ie .

znaczenie n ie  ty lk o  d la  obu 
k ra jó w , a le  p rzyczyn i s ię  także 
do dalszego odprężen ia  w  E uro ­
p ie. S obo tn ie  „R ud e  P ra vo “  w  
ko re spo nd e nc ji z  Bonn z a ty tu ­
ło w a ne j „D ro g a  d o  P rag i w a ż ­
n ym  p u n k te m  z w ro tn y m “  pisze, 
że d em okra tyczne  s i ły  w  NRF 
p rz y jm u ją  p o z y ty w n ie  z b liż a ją ­
ce się u no rm o w a n ie  s tosunków  z 
CSRS. O rgan  K C  K PC z s tw ie r­
dza jednocześnie, że re a kcy jne  
ko ła , zw łaszcza w  opozycy jnych  
p a rtia ch  C DU i  CSU, n aw e t te­
raz u s iłu ją  za truć  atm osferę , w y  
s tęp u jąc  p rze c iw ko  zb liża jące j 
się w iz y c ie  B ra n d ta  w  Pradze. 
P rze c iw  n o rm a liz a c ji s tosunków  
z  CSRS w ys tę pu ją  zw łaszcza 
dzia łacze  z z io m ko e tw  N ie m ­
c ó w  sudeckich . O p in ia  p u b lic z ­
na N R F nalega je dn a k , aby 

.rząd  fe d e ra ln y  ko nsekw entn ie  
i  w y trw a le  k iroczy ł d rogą  ła ­
godzenia nap ięcia .

D z ie n n ik  „S vobodne S lovo “  
pasze, że zaw arc ie  u k ła d u  
CSRS —  N R F  ze zw o li ró w n ież  
na zaw arc ie  now ych  u k ła d ó w  
N R F  z  W ę g ra m i i  B u łga rią .

Przepustka w Kairze
(Korespondencja z Egiptu)

D Z IE Ń  2 g ru d n ia  pozostanie na  d ługo  w  p am ięc i żo łn ie rzy  
je d n o s tk i spec ja ln e j W P  w  K a irz e . N a ape lu  p o ra n n ym  za­
stępca dow ódcy p p łk  Z d z is ła w  P a łka  o św iadczy ł: „O d  dziś tu ­
ta j,  podobn ie  ja k  w  k ra ju , w p ro w a dza m y w y jś c ie  na p rze pu ­
s tk ę ".

W IA D O M O Ś Ć  ta  zosta ła  po­
w ita n a  z d użym  zadow o len iem  
w  ż o łn ie rs k ic h  szeregach, m i­
m o, że wszyscy obecni w  bazie 
żo łn ie rze  z w ie d z ili ju ż  K a ir ,  no 
i  o bow iązkow o  b y li pod p ira m i­
dam i. N ie  m a  to  je d n a k  ja k  
p ra w d z iw a  żo łn ie rska  p rzepu ­
stka.

Po a pe lu  p o ran nym  k i lk u ­
dz ies ięc iu  ż o łn ie rzy  na „g a z i­
ka ch ”  i „S ta ra c h "  od jecha ło  do 
m iasta . W raże n ia  z p rze pu s tk i 
napiszą sam i je j uczestn icy. N a - 
deślę je  w  k o le jn e j ko respon ­
dencji.

O d n ie d z ie li ró w n ie ż  w  bazie 
zaczęły się p rzyg o to w an ia  do 
te le tu rn ie ju , k tó r y  zostanie ro ­
zegrany w  p rzysz łą  n iedz ie lę . W 
tu rn ie ju ,  k tó reg o  o kre ś len ie  „ te -  
le "  w z ię ło  się z fa k tu  p rze by­
w a n ia  w  naszym obozie dz ien ­
n ik a rz y  te le w iz y jn y c h  red . red. 
K rz y s z to fa  W o jn y  i  S tan is ław a  
M azu rk ie w icza , u trw a la ją c y c h  
na taśm ie  f ilm o w e j ważnie jsze 
w y d a rz e n ia  w  p o ls k ie j bazie, 
będą u czes tn iczy ły  rep rezen ta ­
c je  poszczególnych pododdzia ­
łó w . K o n k u re n c je  p rze w id u ją  
q u iz y : „Z n a m  tra d y c je  Ludow e­
go W o jska  P olsk iego“ , „E g ip t — 
k ra j,  k tó ry  poznaję“ , konku rsy  
spraw nośc i f iz y c z n e j: rz u t kam ie 
n iem  p us tyn nym , przyszyw anie  
(na czas) oznak O N Z  na k u r tk i 
m u n d u ró w , p rzec iąganie  lin y , k to  
s p ra w n ie j i  b a rd z ie j e legancko

zaserw u je  p o s iłe k  do s to lik a  
itp . O dbędzie  się ró w n ie ż  ko n ­
k u rs  w o js k o w y : s k ła d a n ie  i ro z ­
k ła d a n ie  b ro n i z zaw iązanym i 
oczam i (na czas), poko nyw an ie  
to ru  przeszkód, o rie n ta c ja  na 
m ap ie  itp . Osobną dziedz inę  te ­
le tu rn ie jo w y c h  zm agań będzie 
s ta n o w ił to r  przeszkód d la  k ie ­
ro w c ó w  oraz k o n k u rs  zręczność 
c io w y .

O  w y n ik a c h  te le tu rn ie ju  po­
w ia d o m im y  C z y te ln ik ó w  w  na ­
s tępne j re la c ji z K a iru .

M JR  B. S W IĄ T K IE W IC Z

Wydobycie 
ładunku złota

z zatopionego statku
W  T Y C H  D N IA C H  z a w in ą ł do  p o r ­

tu  S o u th a m p to n  s ta te k  „ O x fo r d ” , 
k tó r y  b r a ł u d z ia ł w  o p e r a c ji  w y d o ­
b y c ia  ła d u n k u  z ło ta  z w ra k u  za to ­
p io n e g o  w  1944 r .  t ra n s p o rto w c a  
b r y ty js k ie g o  „ E m p ir e  M a n o r ” . P ły ­
n ą ł o n  t N o w e g o  J o r k u  d o  L iv e r -  
p o o lu  ja k o  je d e n  ze s ta tk ó w  a lia n c ­
k ie g o  k o n w o ju  i  z a to n ą ł n a  A t la n t y ­
k u  w  p o b liż u  N o w e j F u n d la n d ii .  
W ra k  z n a jd o w a ł s ię  na  g łę b o k o ś c i 
100 m  i  z o s ta ł w  z n a c z n y m  s to p n iu  
p o k r y ty  p ia s k ie m . W y d o b y to  z n ie ­
go s z ta b y  z ło ta  w a r to ś c i m il io n a  fu n  
tó w  s z te r l in g ó w . T r a n s p o r t  z ło ta  
o d b y ł  s ię  w  w ie lk ie j  ta je m n ic y .

Ł  Ceausescu 
powrócił z IISk

W spó lny kom un ika t
B U K A R E S Z T  8. 12. P A P . P rz e ­

w o d n ic z ą c y  R a d y  P a ń s tw a  S o c ja l i ­
s ty c z n e j R e p u b lik i  R u m u n i i  N ic o -  
Jae C ea use scu p o w r ó c i ł  w  sob o tę  
do  B u k a re s z tu  ze S ia n ó w  Z je d n o ­
c z o n y c h , g d z ie  p r z e b y w a ł z w iz y ­
tą  o f ic ja ln ą .

J A K  S T W IE R D Z A  m . in .  w s p ó l­
n y  k o m u n ik a t ,  N . C ea use scu p rz e ­
p r o w a d z i ł  z R . N ix o n e m  ro z m o w y  
na  te m a t a k tu a ln e j  s y tu a c j i  m ię ­
d z y n a ro d o w e j.

R o z m o w y  p rz e b ie g a ły  w  a tm o s fe ­
rz e  s e rd e c z n o ś c i i  w z a je m n e g o  z ro ­
z u m ie n ia . S tw ie rd z o n o  z a in te re s o ­
w a n ie  o b u  s t r o n  d a ls z y m  ro z w o je m  
i  u ro z m a ic e n ie m  w s p ó łp ra c y  r u -  
:n u ń s k o -a m e ry k a ń s k : e j.  W  c e lu  d a l 
szego p o g łę b ie n ia  i r o z w o ju  s to ­
s u n k ó w  m ię d z y  S R R  i  U S A  o ra z  
u m o c n ie n ia  ic h  w k ła d u  w  s p ra w ę  
m ię d z y n a ro d o w e g o  p o k o ju  i bez 
p ie c z e ń s tw a . N . C ea use scu i  R . N i 
x o n  p o d p is a l i  5 b m . w s p ó ln i  d e k la  
r a c je  o k re ś la ją c a  p o d s ta w o w e  zasa 
d v  s to s u n k ó w  m ię d z y  o b u  p a ń s tv  
m i.

O b ie  s t r o n y  p r z y ję ły  w s n ~ ln e  oś­
w ia d c z e n ie  o k o o p e r a c j i  g o s p o d a r­
c ze j, p rz e m y s ło w e j i  te c h n ic z n e j.

P o n a d to  p o d p is a n o  m . in .  p o ro z u ­
m ie n ie  o p o ło w a c h  r v b  w  zach ód 
n im  r e jo n ie  ś r o d k o w e j częśc i O ce a ­
n u  A t la n t y c k ie g o  i  n o r fz n n P ć n ie  w  
• •n rn w ie  p a s a ^ e rs ': ' i k o m u n 'k a r i '  
lo tn ic z e j .  Je d n o cze śn ie  Iz b a  ITan- 
d l o w o -P rz e m y s ł o w a  S R R  i  Izb a  
H a n d lo w a  U S A  p o s ta n o w iły  p n w o -

s k ą  ra d ę  g o s p o d a rc z ą , k tó r a  ro z -

n la  o p e r a c ji  h a n d lo w y c h  w  ce lu  
sz e rz e n ia  s to s u n k ó w  G o spo da rczych  
m 'r d ’ v  o b u  p a ń s tw a m i.

N . C ea use scu  z a n ro jd ł p rę z v d e n ts  
N ix c n a  w ra z  z m a łż o n k a  d o  z ło ­
ż e n ia  w iz y t y  w  R u m u n ii.

2 3 -L E T N IA  J u lia  B id le r  
w yb ra n a  została 6 bm. pod  
czas ko nku rsu  te le w iz y jn e ­
go M iss L on dyn u  1973.

N a  z d ję c iu : now o  kreo­
w ana  m iss w  Czasie prze­
ja ż d ż k i row erem , k tó ry  —  
ja k  tw ie rd z i —  je s t obec­
n ie  n a jp e w n ie js z y m  środ­
k ie m  lokom oc ji.

(C A F  —  A P  —  te le fo to )

83 państwa
poparły

rezolucję ZSRR
(D okończen ie  ze s tr. 1)

ró w n ie ż  in n e  p a ń s tw a  d y s p o n u ją c «  
z n a c z n y m  p o te n c ja łe m  g o s p o d a r-  
c z y m  i  w o js k o w y m .

O rg a n  O N Z  z w ra c a  s ię  d o  s ta lyc fe  
c z ło n k ó w  R a d y  B e zp ie cze ń s tw a  ■ 
a p e le m  o p rze zn a cze n ie  i0  p ro c e n t 
z w o ln io n y c h  w s k u te k  r e d u k c j i  b u d ­
ż e tó w  w o js k o w y c h  su m  na  p o rno «  
d la  k r a jó w  r o z w ija ją c y c h  Się, a b y  
u m o ż liw ić  ty m  k r a jo m  re a liz a c ją  
n a jb a rd z ie j p i ln y c h  p rz e d s ię w z ię ć  
g o s p o d a rc z y c h  i  s p o łe c z n y c h . P o s ta ­
n a w ia  te ż  p o w o ła ć  d o  ż y c ia  spec­
ja ln y  k o m ite t ,  k tó re g o  z a d a n ie m  
bę d z ie  ro z d z ia ł fu n d u s z y  zaoszczę ­
d z o n y c h  w  w y n ik u  r e d u k c j i  bu d że ­
tó w  w o js k o w y c h ,  ja k o  p o m o c y  d o ­
d a tk o w e j a la  k r a jó w  r o z w ija ją c y c h  
s ię , n ie z a le ż n ie  o d  fu n d u s z y  ja k i«  
k r a je  te  o t r z y m u ją  w  ra m a c h  d o ­
ty c h c z a s o w y c h  p ro g ra m ó w  p o m o c y . 
K o m ite t  s p e c ja ln y  b ę d z ie  sk ład a fl 
s ię  z p rz e d s ta w ic ie li :  C h R L , F ra n ­
c j i ,  U S A , W ie lk ie j  B r y ta n i i  i  Z S R H . 
W  s k ła d  k o m ite tu  w e jd ą  ró w n ie ft  
n o  t r z y  k r a je  z k a ż d e j g r u p y  re ­
g io n a ln e j:  A f r y k i ,  A z j i ,  A m e r y k i  Ł a  
c iń s k ie j,  E u ro p y  w s c h o d n ie j,  E u ro ­
p y  z a c h o d n ie j o ra z  in n y c h  p a ń s tw .

P rz e w o d n ic z ą c y  s e s ji p o  p rz e p ro ­
w a d z e n iu  k o n s u lta c j i  z g ru p a m i r e ­
g io n a ln y m i,  m ia n u je  p rz e d s ta tv ic ie B  
s p e c ja ln e g o  k o m ite tu  i  za le c i Im  
ro z d z ia ł fu n d u s z y , o o ie ra ją c  s ię  n a  
s o r a w ic d liw e j zasa dz ie  bez ja k ie j ­
k o lw ie k  d y s k r y m in a c ji .  U s ta li oa 
z a ró w n o  p ro c e d u rę  ro z d z ia łu  j a k  I  
w ie lk o ś ć  fu n d u s z y  d U  k r a jó w , ro o -  
W ijn ją c y c h  s ię , b io rą c  po d  u w a g ę  
n a jb a rd z ie j p i ln e  p o tr z e b y  ty c h  k n  
'ó w .

Przygotowania
’’o budowy tankowca 
®  w y p o r n o ś c i

m llla n a  ton
O S LO  8.12. P A P . N o rw e s k i a r m o  

to r  H i lm a r  R e k s te n  z a p o w ie d z ia ł, im 
p rz y s tę p u je  d o  b u d o w y  s p e c ja ln i  
s to c z n i na  w y s p ie  A s k o e v  k o ło  B e r ­
ge n . R o b o ty  p rz y g o to w a w c z e  ju d  
ro z p o c z ę to . W  s to c z n i te j  R e k s te ę  
z a m ie rz a  b u d o w a ć  s ta tk i,  g łó w n i«  
ta n k o w c e , rz ę d u  1 000 000 B R T  1 
w ię k s z e . R e k s te n  o ś w ia d c z y ł,  że te j 
p o je m n o ś c i # $ a tk i b ę d ą  d o m in o w a ły  
n a jp ó ź n ie j w  1978 r o k u .
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Na deskach szczecińskich projektantów

U „Książąt Pomorskich“
- ! £ v ? 3 @ | f i ]  S t e f e k

MIESZKANIA STAŁY SIĘ TEMATEM DNIA. Budowa drugie j Polski 
wiqże się bowiem nie tylko z całym potencjałem gospodarczym, 
pomnażaniem naszych zasobów -  to także zagadnienie ściśle zwią- 
rane z przemysłem mieszkaniowym. Ludzie muszq mieszkać wygod­
niej, w nowoczesnych planowanych na miarę naszych czasów dzie l­
nicach. Program który został przyjęty jako własny przez całe społe­
czeństwo, jednoznacznie wytyczony został na VI Zjeździe PZPR. 
Szczegółowy zaś, ten odnoszący się m. in. do budownictwa mieszka­
niowego, nakreślono w Uchwale V Plenum PZPR, gdzie m. in. czy­
tamy: „kompleksowe, przyszłościowe osiedle mieszkaniowe musi speł­
niać postulat pełnego zaspokojenia potrzeb socjalistycznego spo­
łeczeństwa1’.

♦  ♦  ♦

TEREN NOWEGO OSIEDLA MIESZKANIOWEGO, jednego z kilku 
w Szczecinie, wyznaczony został w czworoboku zamkniętym od wscho­
du ul. Wilczq, od północy ul. Przyjaciół Żołnierza, od zachodu u li­
cami Wartysława i, dale j, Krasińskiego, zaś od południa obwodnicq 
Kolejowq. Nadano mu już nazwę ,,Ksiqżqt Pomorskich“ . Chociaż 
dziś jeszcze na tym rozległym terenie nie w idać ani koparek, ani 
dźwigów budowlanych, to jednak „narodziny“  osiedla zostały już za­
początkowane.

Przypomnijmy kilka faktów. W  maju br. nastqpiło rozstrzygnięcie 
konkursu na koncepcyjny projekt zabudowy tego osiedla. Uczestni­
czyły w nim zespoły: Gdańska, Bydgoszczy i Szczecina. Jury uznało 
za najlepsze rozwiqzanie zespołu ze szczecińskiego „Inwestprojektu” . 
Koncepcja ta została jednocześnie przekazana do szczegółowego 
opracowania, tak aby w 1974 roku budowlani z SPBO nr T mogli 
już wejść na plac budowy.

Odwiedziliśmy ostatnio autora projektu mgr arch. inż. W alentego 
Zaborowskiego i jego najbliższego współpracownika mgr inż. arch. 
W iesława Barszczewskiego. Zastali śmy ich w biurze „Inwestprojektu". 
Plansze, rysunki, pomocnicze wykresy, wskaźniki, rozłożone na kilku 
deskach kreślarskich. Nawet dla mało obeznanego w tych pracach 
projektanckich, wyłania się obraz przyszłej dzielnicy i funkcja miesz­
kań. Pierwszy etap prac, a więc opracowanie założeń techniczno- 
ekonomicznych, musi być zakończony w pierwszym kwartale 1974 r. 
To już pozwoli przedsiębiorstwu wykonawczemu do opracowania e ta ­
powego programu budowy, która musi rozpoczqć się najpóźniej w 
d rugie j połowie 1974 r.

♦  ♦  ♦

JAK BĘDZIE WYGLĄDAŁO OSIEDLE „KSIĄ2ĄT POMORSKICH“ ? 
Nowe budynki mieszkalne, 5 i 11-kondygnacyjne, zostały wkompo­
nowane w ten rozległy teren, nie naruszając części istn iejącej za­
budowy i enklaw zieleni. Łącznie, w nowoczesnych budynkach, za­
mieszka tu w ciągu najbliższych 3 -4  la t ponad 11 tysięcy osób. 
Przeważać będzie budownictwo 5-kondygnacyjne (około 65 proc.), 
pozostałą zabudowa sięgać będzie 11 kondygnacji i kilku akcentów 
wysokościowych.

Interesująco przedstawia się także program budownictwa usługo­
wo-handlowego i rekreacyjnego. Będzie to niewątpliw ie pierwsze 
osiedle w Szczecinie o dostatecznym „nasyceniu”  tych inwestycji to ­
warzyszących. Wymieńmy tylko podstawowe usługi. A więc pierwsza 
w województwie szczecińskim szkoła 32-klasowa z własnym zaple­
czem sportowo-rekreacyinym. hala gimnastyczna, boiska, baseny pły­
wackie, trzy zespoły połączonych żłobków i przedszkoli, przychodnia 
z apteką, kino na 300 miejsc, osiedlowy dom kultury, biblioteka, 
poczta, obiekty gastronomiczne i ośrodek handlowy, usytuowany 
centralnie (niezależnie od trzech mniejszych, d la których lokalizację 
wyznaczono w narożnikach osiedlowego czworoboku). Nie zapomnia­
no też o posiadaczach czterech kółek. Wszystkie garaże zostaną 
usytuowane pod skarpami ziemnymi i częścią budynków usługowo- 
handlowych. Zakłada się, że na 1000 mieszkańców przypadać tu bę­
dzie 250 miejsc garażowych a wiec łącznie d la ponad 2.5 tys. po- 
jozdów.

Drugim ciekowym wskaźnikiem, który pierwszy raz zostanie wpro­

wadzony w osiedlu „Książąt Pomorskich" to wielkość powierzchni 
usługowo-handlowej w stosunku do liczby mieszkańców. Zamiast do­
tychczas obowiązujących (a nie zawsze przestrzeganych) 400 m kwa­
dratowych tej powierzchni na 1000 mieszkańców, tu obowiązywać bę­
dzie 630 m kw.

I wreszcie kolejny a tu t osiedla -  zwiększona powierzchnia terenu 
rekreacyjnego. Wyniesie ona ponad 14 m kwadratowych, zamiast 
dotychczas stosowanych 9-11 metrów na mieszkańca. Złożą się na 
to m ini—ogródki osiedlowe, pomiędzy poszczególnymi zespołami bu­
dynków mieszkalnych, jak również centralny teren z istniejącym już 
zadrzewieniem.

♦  ♦  ♦

MÓW IĄC O TYM PIĘKNYM UKŁADZIE, osadzonym w zieleni i na 
zróżnicowanym terenie, nie można pominąć funkcji samych miesz­
kań, które muszą odpowiadać nowym potrzebom społecznym. Tu, na 
osiedlu „Książąt Pomorskich“ , zastosowane zostaną elementy wytwa­
rzane w fabryce domów WZ/75, stanowiącą integralną część tworzące­
go się przy Szczecińskim Przedsiębiorstwie Budownictwa Ogólnego 
nr l  kombinatu budowlanego. Tak więc wszystkie elementy składa ją­
ce się na budynek mieszkalny będą wytwarzane w fabryce domów. 
Na osiedle elementy te dostarczane będą transporterami kontene­
rowymi. Na placu budowy odbywać się będzie jedynie montaż ze­
społów i prace wykończeniowe związane z zewnętrzną kosmetyką 
budynku jak i wyposażenia samych mieszkań.

A WIĘC JAKIE BĘDĄ MIESZKANIA? Przede wszystkim większe od 
dotychczas budowanych, bardziej funkcjonalne o wysokim standar­
dzie wyposażenia. Przeciętnie każde mieszkanie zwiększa swą po­
wierzchnię o ponad 10—15 metrów kwadratowych w stosunku do 
budowanych obecnie. A le nie tylko ten fakt podnosi walory nowych 
mieszkań. Oto kilka konkretnych wskaźników. Nie będzie już miesz­
kań typu M-1. Najmniejsze mieszkanie to M-2 o powierzchni 35 m 
kw. i dwóch pokojach mieszkalnych. Mieszkanie typu M-3 — 48 m 
kw., M-4 -  61, M-5 — 70 i M-6 ponad 85 m kw- Dodajmy że w 
każdym mieszkaniu tzw. pokój dzienny będzie wielkości około 18 m 
kwadratowych. Wreszcie nie bez znaczenia jest fakt, że w każdym 
z tych mieszkań znajdzie się logg ia  o głębokości 1,2 m, (oczywiście 
nie wliczana do ogólnej powierzchni mieszkania).

We wszystkich większych mieszkaniach kabiny sanitarne będą roz­
dzielone (osobno podstawowa łazienka i WC). Dużym a tu tem . dla 
przyszłych mieszkańców będą wbudowane szafy jako element sta­
łego wyposażenia budynku. Jest ich sporo i funkcjonaln ie wkompo­
nowano je do poszczególnych pomieszczeń. Dla każdej osoby przy­
pada ponad 0,7 m kw. szafy. Tym samym ła tw ie j będzie można ume­
blować całość mieszkania, rezygnując śmiało z tradycyjnych, prze­
stawny h szaf. Kuchnia w nowych blokach na osiedlu „Książąt Po­
morskich" stanowić będzie prawdziwe laboratorium , wyposażone w 
nowoczesne zlewozmywaki i zestaw szafek. W  większych mieszka­
niach powierzchnia kuchni pozwala także na przekształcenie je j w 
jada ln ię  domowników. Całość dopełniają  przestronne przedpokoje, 
co pozwala na swobodę ruchu i jednocześnie ułatwia ich funkcję 
oraz komunikację z każdym pokojem.

♦  ♦  ♦

WYDAJE SIĘ, 2E OBRAZ TEN, tak różny od dotychczasowych jest 
zbyt piękny aby wydawał się prawdziwy. A jednak to prawda. Do­
wodem tego dalece zaawansowana praca „Inwestprojektu“ , którą 
kieruje c h itekt Walenty Zaborowski, oraz efekty produkcyjne fa ­
bryki domów WZ/75, która zapoczątkowała wytwarzanie elementów dla 
tego typu mieszkań.

Przyszłość naszych mieszkań i osiedli zależy od inwencji i umie­
jętności naszych architektów, konstruktorów i budowlanych. Ta przy­
szłość jest realna i jednoznaczna.

Zaczyna się już dziś.
Andrzej ZBOROŃ

W Ę Z E Ł  s a n ita r n y  je s t  fu n k ­
c jo n a ln y .  W  w ię k s z y c h  m ie sz ­
k a n ia c h  ła z ie n k a  o d d z ie lo n a  
od  W C .
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Szczecińskie
pokoleaics

PO C H Y L E N I nad  ro d z in ­
n ym  a lbum em , o jc ie c  i  
syn. Na s ta rych  fo to g ra ­

f ia c h  d z ie je  szczecińsk ie j ro d z i­
ny. H is to r ia  m iasta , k tó re  se­
n io r  k u ro w a ł po w o je n n ych  zn i 
szczeniach, a potem  p iln o w a ł, 
by n ik t  n ie  w yc ią g n ą ł po nie 
rę k i.  J u n io r  tw o rz y  jego te raź ­
nie jszość i  p rzyszłość. Są także 
zd jęc ia  z Nowego W a rp n a , T rze  
b ieży  i Choszczna. B o  i  tam  
H e n ry k  G ondek b yw a ł.

—  P rzych o d z ił rozkaz i  trz e ­
ba by ło  jechać. Ja k  to  w  w o j­
sku.

—  A  ja k  to  z ty m i b andam i
b y ło?  —  R ys ie k  lu b i te ro d z in ­
ne sp o tka n ia , n ieczęste ju ż  te ­
raz , i zawsze doprasza się o 
w s p o m in k i.

—  A no  synu, w y s ła li nas w  
Rzeszow skie. L ik w id o w a ć  ban ­
d y  m ie liśm y . B y w a ło  i  ch łodno  
i  g łodno. K ie d y ś  skończy ła  się 
i  n aw e t s ło dka  woda. N a do ­
d a te k  p rz y w ie ź li nam  słone ś le ­
dzie...

*  *  *

N IE  B Y Ł O  w te d y  m ostów . 
Ten  na W ie lk ie j le ża ł zw a lony . 
Do Szczecina doc ie rano  okrężną  
drogą. Po d re w n ia n y c h  p ro w i­
zo ryczn ych  k o n s tru k c ja c h  ro z­

c ią g n ię ty c h  nad rz e k a m i n a j­
p ie rw - je c h a ły  puste  poc iąg i. 
D o p ie ro  za n im i sz li lu dz ie . 
Z n ów  w s ia d a li do w a gonów  i  
je c h a li d a le j.

—  Do s w o je j je d n o s tk i cho­
d z iłe m  p iecho tą  —■ w spom ina  
H e n ry k  G ondek. —  Bo i n ie  by 
ło  czym  dojechać. M o s t A k a d e ­
m ic k i b y ł zn iszczony. P óźn ie j 
d ochodz ił t u ta j  t ra m w a j.  W resz 
cie puszczono go przez n a p ra ­
w io n y  w ia d u k t  aż do u lic y  R e­
d u ty  O rdona.

N a rz e k a li w o js k o w i na ten  
do jazd. P o s ta n o w ili pom óc m ia  
stu. P o b u d o w a li to ry  na K rz ę -  
kow o. W śród  p ra cu ją cych  żo ł­
n ie rz y  b y ł H e n ry k  G ondek.

P och y le n i nftd ro d z in n y m  a lbum em ... Fo to : Tadeusz W itu szyń sk i

P a trzą  na  siebie, o jc iec  i  syn. 
p u m n i są, jeden  z d rug iego.

p on ow n ie  zostaje p rze w od n i­
czącym.

W  S Z C Z E C IN IE  g rudz ień  
1945 ro k u  b y ł ta k  samo n iespo­
k o jn y  ja k  m a j czy lip ie c . O dzia  
n i w  c y w iln e  c iu c h y  h it le ro w c y  
c z u li się znakom ic ie  w  ru in a c h  
Podzamcza. Po w y p a lo n y c h  do­
mach w  ś ródm ieśc iu  i  opuszczo 
nych  w illa c h  na P ogodn ie  g ra ­
sow ali szabrow n icy . N ie ra z  po 
oocy echem  o d b ija ły  się s trza ły . 
O b ro ń  b y ło  w te d y  ła tw o . A le  
d n i tę tn iły  ju ż  radosnym  g w a ­
re m . Lud z ie  p o rząd kow a li u lice , 
s p rz ą ta li i w y w o z ili g ruz. P ró ­
b o w a li się urządzić . Z różnych  
k ra ń có w  k ra ju  i św ia ta  p rz y -

T R U D N O  n am ów ić  seniora  
ro d u  G on d ków  na w spom nien ia  
z ta m ty c h  la t. Z  o bcym i m ó w i 
o n ich  n iechę tn ie . Je dn ym  zda­
n ie m  k w itu je  okupac ję  w  B y d ­
goszczy, u w ię z ien ie  przez Ge­
stapo. Po co do tego w racać. 
N a jw a ż n ie js z y  je s t dzień d z i-

W  T Y M  w o js k o w y m  „d ry l'u "  
u trz y m y w a n y m  "p rz e z  o jca  w  
d om u  —  p rz y w y k ł Ryszard do 
rze te lnośc i i  p un k tua ln ośc i. To 
te raz  p ro cen tu je . Przez w ie le  la t 
pom agało  łączyć o b o w ią zk i ro ­

n ię  s to ją  na boku, lecz w łącza­
ją  się w  n u r t  życia.

S T A W IA M Y  N A  M Ł O D Z IE Ż . 
Do n ie j św ia t na leży i... p rz y ­
szłość naszego k ra ju .

—  Cieszę się, że rzą d y  o b e j­
m u ją  m łod z i ludz ie , żc m a ją  co­
raz  w ię c e j do pow iedzenia . 
S ta rs i w ic ie  w  życ iu  przesz li,

—  J E Ś L I m ożna ci 
dzić , chłopcze.

i  po ra -  |

s ie jszy. P iln u je , b y  m łod z i 
G on d kow ie  n ie  p rze cho dz ili o - 
b o ję tn ie  obok p rze m ia n . Cho­
ciaż te raz ju ż  m n ie j, bo R y ­
szard, W a ld em ar i D a nu ta  zna­
le ź li sw o je  m ie jsce  w  życ iu . W y 
d e p ta li w łasne  ścieżki, k tó ry m i 
id ą  coraz d a le j i d a le j.

W  D O M U  państw a  G ondków  
panow a ła  w o jsko w a  dyscyp lina . 
D ziec i a ju ż  szczególn ie ch ło p ­
ców, chowano w  su ro w ych  r y ­
gorach . Rodzice t ro s k l iw i a le i  
w y m ag a jący .

—  N a w e t n ie  m u s ia łe m  ich 
często ka rc ić . J a k  się w  dz ieci 
od n a jm ło dszych  la t  w p a ja  
pew ne zasady, to  w chodzą  one 
im  w  k re w . Zresztą, n ie  w y m a ­
ga łem  od n ich  za w ie le ,. T y le , 
ty lk o , b y  się dobrze  uczy ły , by-., 
ły  uczciwe, rze te lne  —  słowem , 
b y  społeczeństw o m ia ło  z n ich  
w  p rzysz łośc i korzyść. W ied z ia ­
łe m  przecież, że k ie d y ś  będą 
m u s ia ły  ran ie  zastąpić.

dz inne , zaw odow e i  p racę spo­
łeczną. Żona R yszarda n ieraz 
b u n tu je  s ię  n ieco. Są przecież 
dop ie ro  t rz y  la ta  po  ślub ie . A le  
ju ż  p o w o li p rzyzw ycza ja  się do 
późnych  p o w ro tó w  męża, do je ­
go liczn ych  obow iązków .

S w o je  tw a rd e  zasady s tara ł 
s ię  R yszard przekazać ko legom  
z o rg an iza c ji.

—  P am ię ta jc ie , że d ob ra  ro ­
bota  to  rzez n a jw ażn ie jsza  — 
m a w ia ł. —  A  p un k tua ln ość  » 
zdyscyp lino w a n ie  to  ju ż  po łow a  
sukcesu, n a jis to tn ie jsze  e lem en­
ty  d o b re j robo ty . Na in n ą  zaś 
n ie  m ożem y sobie p ozw o lić . 
M u s im y  naszych o jców  nie t y l ­
ko  godnie  zastąp ić, lecz naw et 
ro b ić , znaczn ie  w ię ce j n iż  opi. 
To p rzecież nasz k ra j.  M u s i być 
p ię k n y  i  bogaty.

„O J C Z Y Z N A , HO NO R. P R A ­
C A “ ..—  to  d ew izy  papy G ondka. 
W p o ił je  ró w n ie ż  synow i.

są zmęczeni, a  może i  m yśleć 
ta k  nowocześnie ju ż  n ie  p o tra ­
fim y ... Z sa tys fakc ją  obse rw u ję  
syna. I le ż  on m a chęci do p ra ­
cy, i le  w id z i sp raw  do z a ła tw ie ­
n ia , i le  rzeczy do z rob ien ia . A  
przecież n ie  on sam, podobnych 
m u  lu d z i są tysiące. M a m y  do­
b rą  m łodzież.

—  No, ta to . Czasam i m asz od­
m ienne  zdanie...

— Synu, ty  znow u  o tych  
w łosach. Ja się ju ż  p rz y z w y ­
cza iłem . Jesteście w  g ru nc ie  
rzeczy sym pa tyczn i, o fia rn i,  pa ­
tr io ty c z n i.

R Y S ZA R D  od k i lk u  la t  czeka 
na m ieszkanie. P erspe k tyw y  
o trzym a n ia ?  T e rm in  dość o d le ­
g ły . A le  ję ś li zapytać, czy w y ­
p ro w a d z iłb y  się do innego m ia ­
sta, g dyby  tam  n a tych m ia s t o- 
fę row an o  m u  upragn ione  „ M “ 
—  odpow iada  k ró tk o  „ N ie i“ ,

je żdża li n ow i, szu ka li d la  s ie ­
b ie m ie jsca  w  p o ls k im  Szczeci­
n ie. Z b liż a ła  się G w iazdka . 
P ie rw sza  w  w y z w o lo n y m  m ie ­
ście.

•  *  *

2 3 -L E T N I pod po ru czn ik  H e n ­
r y k  G ondek w  .g rud n iu  cz te r­
dziestego p ią tego  dosta ł rozkaz 
w y ja z d u  do Szczecina. K re w n i 
d z iw il i  się bardzo, gdy żegna­
ją c  ro d z inn ą  Bydgoszcz ju ż  w te  
dy zadecydow a ł o zw ią za n iu  
na  sta łe  sw ych  lo sów  z n iezna ­
n y m  m ias te m  nad O drą . „T o ż  
to  „d z ik i zachód” , n ie  w iadom o 
czy zostan ie  p rzy  Polsce”  —  
m ó w il i.  G ondek n ie  w ie rz y ł 
p lo tk o m . D e cyz ji n ie  zm ien ił. 
Rozpoczą ł służbę w  W O P -ie , na 
g ra n ic y  Z ie m i P ia s to w sk ie j. 
P rz e p la ta ła  się s łużba z a la rm a  
m i i  o d g ru zow yw an ie m  m iasta . 
N ie ra z  b yw a ło , że po nie p rze ­
spanej nocy, spędzonej na go­
n ie n iu  a w a n tu rn ik ó w , s ta w a ł 
G ondek w  je d n y m  szeregu z 
c h w ila m i. N ie jeden , ja k  on, 
s zyko w a ł p o w o lu tk u  m ias to  d la  
sieb ie  i  na p óźn ie j —  d la  sw o ich  
synów .

CZĘ S TO  w  ty m  dom u w ra ­
cano do p ie rw szych , p ow o je n ­
n ych , tru d n y c h  la t. M ó w io n o  o 
tym , w  ja k im  s tan ie  w y d a r liś ­
m y k ra j o k u p a n to w i, ile  s ił i 
zapa łu  d a li z sieb ie  p ion ie rzy  
Szczecina, by dźw ignąć  do życ ia  
m iasto . A  w szystko  —  pod ­
k re ś la no  —  d z ięk i rze te ln e j p ra  
cy. R yszard  c h ło n ą ł n au k i, k tó ­
re  g ło s ^  p a te r fam ilia e ...

—  Z ro d z iła  się we m n ie  a m ­
b ic ja : być jeszcze lepszym  od 
ojea. Dać z sieb ie  jeszcze w ię ­
ce j. A le  dziś p o je d ynczy  c z ło ­
w ie k  n ic  n ie  zdz ia ła . E fe k ty  
da je  p raca  w  k o le k ty w ie .

W S T Ą P IŁ  R yszard G ondek w  
1968 ro k u  do Z M S -u . P ra cow a ł 
ju ż  w  M P G C . N ie m a l od razu 
zosta je  p rzew odn iczącym  ko ła. 
G a rs tk a  m łod ych  lu d z i, za le­
d w ie  29 osób, o bd a rzy ła  go swo 
im  zaufan iem . M i ja ją  dw a la ta , 
ko ło  l ic z y  ju ż  70 cz łonków . P o­
w s ta ją  g ru p y  Z M S -o w sk ie , sy ­
p ią  się nagrody, za d ob rą  p ra ­
cę, za czyny społeczne. P rzycho  
d z i d ruga  ka de nc ja . R yszard

W K Ł A D E M  M ie jsk ieg o
P rze ds ię b io rs tw a  G ospodark i 
C ie p lne j do  B a n ku  20 m !d  była  
k w o ta  10 m in  zł. M a ją  w  tym  
i sw ó j u d z ia ł zetemesowcy. W y ­
k o n a li w ie le  czynów  p ro d u k c y j­
n ych  i  społecznych p rzy  pod łą ­
czan iu  m a łych  lo k a ln y c h  k o tło ­
w n i do s ieci m ie js k ie j.  B y ła  to  
ic h  p ie rw sza  pow ażn ie jsza  ro ­
bota, a le  na p ew no  n ie  osta tn ia. 
D o b ry  począ tek będą k o n ty n u ­
o w a li następcy m łodego G ond­
ka. R ys iek  b ow iem  30 lis topada 
1973 ro k u  zosta ł w y b ra n y  p rze­
w o dn iczącym  Za rządu  D z ie ln i­
cowego ZM S  Szczecin-S ródm ie- 
ście.

D U M N Y  je s t se n io r G ondek 
n ie  ty lk o  z Ryśka. U d a ła  się 
ca ła  tró jk a . 24- le tn ia  có rka  p ra ­
cu je  w  „D a n ie “ . 2 0 - le tn i W a l­
d ek , s tud e n t A W F -u , znany  jest 
m iło ś n ik o m  le k k ie j a tle ty k i. 
D z ię k i sw ym  sz y b k im  nogom 
z je ź d z ił k a w a ł św ia ta . N ie raz 
ż a rtu je  z o jc a :

—  T y le  ła t  żyjesz a n a jd a le j 
d o ta rłeś  do B e r lin a . A  ja  I na 
K u b ie  by łem , w  H is z p a n ii i  
N R F -ie .

D u m n y  je s t G ondek n a jb a r­
d z ie j z tego, że w y c h o w a ł dzie­
c i na d o b rych  o b y w a te li. Że 
znaczą ooś w  społeczeństw ie, że

M A S Z  ra c ją , tato.

m anę p a rk i,  p iękne  a le je  wysa­
dzane k w ia ta m i, pow stan ie  ciąg 
e fe k tow nych  fon tann ... Jak  ta  
się w yp ro w a d z ić  z tak iego  m ia ­
sta?!

—  P ew n ie  —  p o d c h w y tu je  
o jc iec . —  N aw e t ja , w ychow a­
n y  w  Bydgoszczy, też bym  stąd 
n ie  w y je c h a ł. Swego czasu p ro ­
ponow ano m i przen ies ien ie  do 
W arszaw y. I  to  n ie  chc ia łem .

B Y Ł  R yszard na sp o tka n iu  
ze sw o im i w yb o rcam i. Zano to ­
w a ł w ie le  pos tu la tó w . N ie k tó re  
— , ja k  p rzyzn a je  —  tru d n e  są 
do  z a ła tw ien ia . S poro jednak: 
to  d rob iazg i, k tó re  m ożna za­
ła tw ić  od rę k i.

—  W iesz ta to , że ja  n ig d y  n ie  
zaczynam  n iczego z nastaw ie ­
n ie m : „te go  się n ie  da za­
ła tw ić “ . A  je d n a k  czasem ta k  
po c ichu  m yślę. Jeżeli m n ie  w y ­
b io rą  do d z ie ln ic o w e j ra d y — 
Czy podołam ?

—  Dasz radę, synu, dasz. Jo 
w  c ieb ie  w ie rzę .

R Y S IE K  do dz iś  p ro w a d z i 
n ieco w o js k o w y  t ry b  życia. 
N a jp ie rw  sp ra w y  pub liczne . A  
p ry w a tn e  —  ja k  ćzasu starczy. 
Jeś li los się uśm iechnie , w  
p rz y s z ły m  ro k ń  do jdą  jeszcze 
s tu d ia ; s e tk i godzin  w y k ła d ó w  
na P o litechn ice , se tk i godzin  
n au k i. A  je ś li do tego zostan ie  
radnym ...

—  C iężko będzie, ta to . A le  
ile ż  s a tys fa kc ji, gdy cos się ro ­
b i, że m ożna pom óc lu dz iom , że 
d ok ła d a  się sw o ją  cegie łkę de 
tego, co zm ien ia  się na lepsze. 
To  w c iąga  ja k  g ra  hazardow a. 
W ie lu  m o ich  ko legów  z orga­
n iz a c ji ró w n ie ż  k a n d y d u je  do 
rad  narodow ych . M u s im y  się 
zaprzeć, dać z sieb ie  w szystko, 
by udow odn ić , że ja k  na  nas 
pos ta w io no , znaczy na  m łodzież, 
to  dobrze  zrob iono .

D O S Ł U Ż Y Ł  S IĘ  H e n ry k  Gon­
dek s topn ia  p o d p u łk o w n ik a . 
O trz y m a ł w ie le  w yso k ich  od­
znaczeń. w  ty m  K rz y ż  K a w a ­
le rs k i O rd e ru  O drodzenia  P o l­
sk i. P ó łto ra  m iesiąca tem u od­
szedł w  stan spoczynku. Z d ro ­
w ie  ju ż  n ie  p ozw a la ło  p e łn ić  
c iężką  służbę w o jskow ą. A le  n ia  
m y ś li spocząć w  w yg od n ym  fo ­
te lu  i o toczyć się g ronem  w nu­
kó w . O dpocznie  trochę , podku» 
ru je  się i w zbogaci jeszcze s w ó | 
życio rys. G on d kow ie  sa n iespo­
k o jn i.  N ie  p o tra fią  siedzieć bea- 
czynnie .

— M a m  dop ie ro  50 la t. P ójdę 
do p racy , jestem  te c h n ik ie m - 
ekonom istą . M yślę , że i  tow a ­
rzysze p a r ty jn i zna jdą  d la  m n ia  
ja k ie ś  zadania.

—  P am iętam  jeszcze g ru zy  na D W A  P O K O L E N IA ... N IB Y  
u lica ch , puste  p lace, całe zan ie - R Ó ŻN E — 
dbane m iasto . Dziś Szczecin
p ię k n ie je  nam  w  oczach: now e J a n in a  JÓ ŻTT IA K
e lew ac je  dom ów , dob rze  u trz y -  Jacek JA SIF .W IC H
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N A  Z D J Ę C IU : s tro jn a  s u k n ia  z o d k ry ty m i ra m io n a m i. Dużą 
rolę o d g ry w a ją  tu  d o d a tk i:  z w ie w n y  sza l i  k w ia t .

(C A F -L a n g d a )

Pokaz kolekcji karnawałowej 

„Mody Polskiej”

©  R0Ili2K ff'/£ IIlI@  ©  sportiwo
© elegancko

N A D C H O D Z I k a rn a w a ł a z n im  p y ta n ie : w  czym  w y s tą p ić  
na  b a lu , d użym  w ieczo rze , k o k ta jlu ,  a by  p re zen tow a ć  s ę ła d ­
n ie  i  m odn ie?  N a p y ta n ie  to  z n a jd z ie m y  odp ow ie dź , o d w ie d za ­
ją c  S a lony  i  D o m y M o d y  P P  „M o d a  P o ls k a ” , w  k tó ry c h  ro z p o ­
czą ł s ię  ju ż  sezon k a rn a w a ło w y .

K O L E K C J Ę  k a rn a w a ło w ą  
¡¡,Mody P o ls k ie j“ , s k ła da ją cą  się 
z k ilk u d z ie s ię c iu  m o d e li p rz y g o ­
to w a n o  zgodnie  z k ie ru n k a m i 
p a n u ją c y m i w  m odz ie  e u ro p e j­
s k ie j. Jest w  czym  w yb ie ra ć . Po 
cząwszy od su k ien  ro m a n ty c z ­
n ych. b ardzo  kob ie cych  n ie raz  
n a w e t dz iew częcych , poprzez 
su kn ie  pozo rn ie  sp o rto w e  (fason 
a n ie  tk a n in a )  aż do e legan ­
c k ic h  m o d e li ty p u  p łaszczow e­
go. Te  o s ta tn ie  n ad a ją  się zn a ­
k o m ic ie  ró w n ie ż  na  k o n c e rt czy 
p re m ie rę  te a tra ln ą . P anie , k tó re  
lu b ią  k ró tk ie  su kn ie  n ie  będą 
m ia ły  pow o d u  do n a rzeka ń  —  
ta k ie  też są m odne. W y ko n an o  
je  ze s tro jn y c h  tk a n in  p od ob n ie  
ja k  d łu g ie , często z o d k ry ty m i 
p le c a m i. S podn i je s t m n ie j w  
p o ró w n a n iu  z ro k ie m  u b ie g łym . 
Z w ra c a ją  n a to m ia s t u w agę  in te ­
resu jącą  k o n s tru k c ją  — p ę k n ię ­
c ia m i w  szw ach  bocznych. Jeś li 
chodzi o tk a n in y  i ic h  k o lo ry  to  
są ró w n ie  u ro zm a icon e  ja k  fa ­
sony. D o m in u ją  żo rże ty , aksa ­
m ity ,  p o w ie w n e  szy fon y  g ła d k ie  
o raz  w e  w zo ry  geom etryczne  i 
k w ia to w e , często w zbogacone 
lu re ksem . K o lo ry z a c ja  b ardzo  
p ię k n a : w s z y s tk ie  o dc ie n ie  z ło ­
ta , cze rn i, f io le tu , ś l iw k i aż do  
c z e rw ie n i w łą c z n ie ; k o lo ry  to w a  
rzyszące to  b rąz, z ie le ń  i  b łę k it.

W a żn ym  u z u p e łn ie n ie m  w ie ­
czo ro w e j k re a c ji są d o d a tk i:  je d  
w a bn e  szale, k o lo ro w e  boa, d u ­
że sztuczne k w ia ty ,  s zn u ry  k o ­
ra l i ,  .szklana b iż u te r ia . N a  g ło ­
w ę  w k ła d a  się tu rb a n y  i  z a - 
W o j* .

MIKROBAEDEKER SZCZECIŃSKI

KONFRONTACJE
D  IZ E G L Ą D A M  ks ią żkę , k tó  w ie a z y  i  fa n ta z j i w  p o w ie - 
■ r e j  ro z d z ia ł o s ta tn i z a lic z a - ściach S ta n is ła w a  Lem a. A  p rze  

ny b y ł, n iespe łna  dzies ięć la t  c ięż a u to r  n ie  p is a ł o w y p ra -  
tem u , n ie  ty lk o  p rzez t rz e ż - w a ch  ko sm iczn ych . U p a rc ie
w y c h  re a lis tó w , lecz także  trz y m a ł się te m a ty k i z ie m s k ie j, 
przez  ro m a n ty c z n y c h  m a rz y c ie - ś c iś le j — te m a ty k i tego k a w a l-  
l i ,  do li te ra tu r y  n a u k o w o - fa n -  ka  z ie m i, k tó r y  s ta l się jego

wschodu oraz Goleniów od pó ł­
nocy. Na lewym zaś brzegu Odry 
zespół m iejski obejm ie ¡Police i 
Trzebież...“

T e n  proces ro z w o jo w y  a k u ra t  
t rw a . Jest „L u x p o l”  w  S ta rg a r­
dzie, b u d n je  się g ry f iń s k a  „ t l o i

la s ty c z n e j — ro d z im e j science h is to ry c z n y m  przeznaczen iem  i  na O d ra ” , k tó r e j c a łk o w ita  re -
f ic t io r t ,  ró w n ie  d a le k ie j od spe l n a jw ię k s z ą  pas ją  życia . M am  
n ie n ia , ja k  b e le trys tyczn e  p ło d y  na m y ś li,  oczyw iśc ie , p ro f.  P io ­

tra  Za re m b ę, a k s ią żka  o  k tó re j 
w s p o m in a m  nos i t y tu ł :  „U R B A ­
N IS T Y C Z N Y  R O Ż W O J S ZC ZE  
C IN A ”  i  nap isana  zosta ła  w  ro ­
k u  1964.

O TO  fra g m e n t tego o s ta tn ie ­
go ro zd z ia łu , k tó r y  b y ł p róbą  
p ro gn ozy  ro z w o ju  m ias ta :

N ajbardz ie j dynamicznym e!e-

Franctsii 
nie wylewają 
m  k o łn ie r z . . .

P A R Y 2 . P ra s a  p a r y s k a  c o ra z  
c z ę ś c ie j b i j e  n a  a la rm  z 
w o d u  p la g i p i ja ń s tw a  s z e rz ą c e j s ię  

w  k r a ju .  A lk o h o liz m  je s t  p o  c h o ­
ro b a c h  s e rc a  o ra z  r a k u  t r z e c ią  z 
k o le i  p r z y c z y n ą  ś m ie r c i  F ra n c u z ó w . 
C o r o k u  n a  m a rs k o ś ć  w ą t r o b y  u -  
m ie r a  w e  F r a n c j i  o k o ło  30 ty s ię c y  
o só b  L ic z b ę  n a ło g o w y c h  a lk o h o l i ­
k ó w  s z a c u je  s ię  n a  5—6 m il io n ó w

O s k a rż o n y m  n u m e r  1 n a z y w a  s ię  
w e  F r a n c j i  w in o ,  k tó re g o  k o n s u m p  
c ia  k r a jo w a  w  r o k u  1972 - w y n io s ła  
55 m il io n ó w  h e k to l i t r ó w .  S p o ś ró d  
n a ło g o w y c h  a lk o h o l ik ó w  b l is k o  60 
p r o c e n t  p i je  w y łą c z n ie  w in o  i  to  
w  ilo ś c ia c h  4. 5 a n a w e t  6 l i t r ó w  
d z ie n n ie . F r a n c u s k i d z ie n n ik  „ L E  
M O N D E ”  n a z y w a  a lk o h o l iz m  c h o ­
ro b ą  n a ro d o w ą .

Peuai! m ilion
japońskich pariasów

T O K IO . J a k  w y n ik a  z  o s ta t ­
n io  o p u b l ik o w a n y c h  d a n y c h ,  w  
J a p o n i i  p o n a d  277 ty s ię c y  ro d z in ,  
l ic z ą c y c h  p rz e s z ło  m i ł io n  o só b , ż y ­
je  n a  m a rg in e s ie  s p o łe c z e ń s tw a . Są 
lo  c z ło n k o w ie  u p o ś le d z o n e j g r u p y  
tz w .  E la .  L u d z ie  c i  m ie s z k a ją  z a ­
z w y c z a j w  n a jn ę d z n ie js z y c h  d z ie l ­
n ic a c h  m ia s t.  M a ją  o n i  w p r a w d z ie  
k o n s iy tu c y jn ie  z a g w a r a n to w a n e  te  
s a m e  p ra w a , co  w s z y s c y  J a p o ń c z y ­
c y , a le  n a t r a f ia ją  n a  b a rd z o  p o ­
w a ż n e  t r u d n o ś c i,  g d y  s z u k a ją  po za  
s w o ją  g r u p ą  z a t r u d n ie n ia ,  lu b  te ż  
je ś l i  ch cą  z a w rz e ć  z w ią z e k  m a ł­
ż e ń s k i z o so b ą  n ie  n a le ż ą c ą  do  
E ta . O lb r z y m ia  w ię k s z o ś ć  s p o ś ró d  
n ic h  p r a c u je  w  d r o b n y c h  w a r s z ta ­
ta c h  lu b  t r u d n i  s ię  r y b o łó w s tw e m . 
N a jw ię k s z e  s k u p is k o  E ta  z n a jd u je  s ię  

d a w n e j s to lic y  J a p o n i i  — K io to .  
Są to  p o to m k o w ie  lu d n o ś c i,  k tó r a  

e rz e  „ D o ”  (1603—1867) t r u d n i ła  
s ię  tz w .  n ie c z y s ty m i z a w o d a m i i z 
te g o  t y t u łu  n a le ż a ła  d o  s w o je g o  
r o d z a ju  k a s ty  p a r ia s ó w .

d liz a c ja  poc ią a n ie  za sobą  — 
zgodnie  z  ra c h u n k ie m  e kon o ­
m ic z n y m  da lszy  i  ró żn o ro d n y  
ro z w ó j p rz e m y s ło w y  p o łu d n io ­
w ego ra m ie n ia  a g lo m e ra c ji, je s t 
yń e lk a  chem ia  w  P o licach , 
gdzie  ró w n o le g le  z rosnącą p ro ­
d u k c ją  rosną  n a d a l n a k ła d y  in ­
w e s ty c y jn e , Ąest w reszc ie  Ś w in o ­
u jś c ie  i  za cho dn i pas w yb rzeża , 
k tó re g o  k a r ie ry  e ko n o m iczn e j 

mentem rozwoju Szczecina jest n ie  p o tra f im y  sobie c h yba  na-
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jego port. W ciągu roku 1962 
przeładowano w Szczecinie prze­
szło 10 m ilionów ton, co stanowi 
dotychczas najwyższe osiągnięcie. 
Do roku 1980 liczba ta  ma się 
podwoić, co posiawi Szczecin w 
rzędzie w ie lkich portów świato­
wych. Miasto musi się do tego 
również dostosować a liczba jego 
mieszkańców w ciągu dwudziestu 
lat pow inna osiągnąć pól m ilio ­
na".

O iie m d z ie s ią ty  ro k  d a le ko  je ­
szcze p rze d  n a m i, a p rz e ła d u n ­
k i zespo łu  p o r to w e g o  Szczecin- 
S w in o u jś c ie  d o b ija ją  w ła ś n ie  do  
o w y c h  fa n ta s ty c z n y c h  ta k  n ie ­
d a w n o  w ie lk o ś c i’. J a k ie  będą w  
ro k u  1980? I  ja k i  będzie Szcze­
cin?

N ie za leżn ie  od n a jb a rd z ie j 
rzeczow ych  o praco io ań  p la n i­
s tycznych , ja k ie  z o s ta ły  ju ż  spo 
rządzone i  nad  ja k im i p ra c u ją  
obecnie  ca łe  sz tab y  fach o w ców , 
n ie  sądzę, a by  k to k o lw ie k  m óg ł 
dziś  z a ry z y k o w a ć  śc is łą  odpo ­
w ie d ź  na to  p y ta n ie  bez o ba w y  
p o p e łn ie n ia  b łędu.

Ż Y J E M Y  w  czasach, k ie d y  
życ ie  b y w a  szybsze od m y ś li. 
Dziesięć d n i te m u  w  gab inec ie  
w ice p rzew odn iczącego  p re z y ­
d iu m  szczec ińsk ie j M R N  do ­
w ia d u ję - się o k o le jn e j,  lo k a l­
n e j r e w o lu c ji m ie js k ie j,  k tó ra  
także  z a m ie n ia  usta lo ne , zdaw a  
ło  się na w y ro s t,  za łożen ia  u r ­
b an is tyczne . Decyz je , k tó re  
trze ba  b y ło  p o d ją ć  w  z w ią z k u

n o w y m i, w ie lk im i ko n ce p c ja ­
m i ro z w o ju  s toczn i. N ie  ma  
dog m a tów . Jest szyb k ie  i  k o n ­
k re tn e  d z ia ła n ie , u w z g lę d n ia ją -  
ce n ow e  szanse, z m ie n ia ją c ą  się 
s y tu a c ję  na ry n k a c h  ś w ia ta  i 
nasze zw iększone  m oż liw ośc i. 
S toczn ia  m u s i o trz y m a ć  od  m ia  
sta now e  te re n y  —  i  o trz y m a  je. 
T o  są k ie ru n k i ro z w o ju  i  to  są 
w ie lk o ś c i, k tó ry c h  n ie  zd o ła ł 
p rz e w id z ie ć  n a w e t t a k i w iz jo ­
n e r, ja k  p ro f.  Za rem ba.

„O b iek ty  przemysłowe, d la  któ­
rych nie będzie już m iejsca w 
Szczecinie, przeniesie się do po­
bliskiego S targardu, stanowiącego 
ja k  gdyby kolejową bramę w jaz­
dowa od wschodu. W ten sposób 
rozszerzy się szczeciński zespól 
miejski, który obejmować będzie 
Gryfino od południa, Stargard od

w e t w  p e łn i w yo b ra z ić .
A  p rzec ież ro k  1980, chociaż  

o d le g ły  — m ó w ią c  zw y c z a jn ie  
— m a m y  w  zasięgu rę k i. Ja k  
m a m y  spog lądać to jego  s tronę  
d z is ia j,  z p e rs p e k ty w y  za tłoczo ­
nego p rz y s ta n k u  tra m w a jo w e g o  
w  a le i B uczka  — te j codz ien ­
n e j p e rs p e k ty w y , k tó ra  — p rz y  
d a tn a  na dz iś , p rzeszkadza spó j 
rżeć w  ju tro ?

P ro p o n u ję , a by  p ro f. Ż a re m -  I 
ba d op isa ł n o w y  ro z d z ia ł sw o - I 
je j  ks ią ż k i.

B. C H O C IA N O W IC Z  I

Kuropatw y na eksport
W  B IE Ż Ą C Y M  sezonie ło w ie c k im  m y ś l iw i w  c a ły m  k ra ju  

p la n u ją  o d ło w ić  na e kspo rt, g łó w n ie  na  za s ile n ie  ło w is k  we  
F ra n c ji i  W łoszech, o ko ło  45 000 s z tu k  ż y w y c h  k u ro p a tw . N a te ­
renach  O śro dka  H o d o w li Z w ie rz y n y  P o lsk ieg o  Z w ią z k u  Ł o io ie c  
k ie go  w  N o w y m  P rzyb yszew ie  (pow . B ia ło b rz e g i)  o d ło w y  ro z ­
poczę ły  s-- ;  t oraz z  p ie rw s z y m  śn ieg iem  i  t rw a ć  będą do k o ń ­
ca s tyczn ia  p rzysz łego  ro ku . N a  z d ję c iu : ro z s ta w ia n ie  sieci.

{ C A F — M ied za)

C iń ła lp  napisać operą
— m m l Agnieszka Osiecka
A G N IE S Z K I O S IE C K IE J  n ie  trze ba  p rze ds ta w ia ć , bo p rz e ­

cież znana je s t ja k o  a u to rk a  te k s tó w  w ie lu  p iosenek, w id o w is k  
m u zyczn ych , p ro g ra m ó w  te le w iz y jn y c h  itp .  R o zm a w ia  z n ią  
p rz e d s ta w ic ie l P A P :

—  N ad  czym

p rz e z  c h ło p c a  l i t e r e k  a l fa b e tu  z k l o ­
c k ó w .  N a  B o że  N a ro d z e n ie  „N a s z a  
K s ię g a rn ia ”  w y d a  t r z e c ią  ju ż  z k o le i 
m o ją  k s ią ż k ę  d la  d z ie c i p t .  „ W z ó r  
n a  d ia b e ls k i  o g o n “ . J e s t to  — ja k  
b y m  o k r e ś l i ła  — o p a r ty  n a  p a r a d o k -

P a n i a k tu a ln ie  D a w n y  s c e n a r iu s z  n ie  o d p o w ia d a  po s a lr .y m  ż a rc ie  p o d r ę c z n ik  f i z y k i .
____ _. tr z e b o m  m a łe g o  e k r a n u ,  z re s z tą  c z ę - „  „  ,  ,
p ra c u je . _ ś c io w o  z d e z a k tu a liz o w a ł s ię , t r z e b a  —-  M a  P a n i na sw ym  „k o n c ie

— R o z p o c z ę ła m  p is a n ie  n o w e g o  Wi QC n a d  n im  p o p ra c o w a ć , z w la s z -  także ks iążkę  d la  d o ros łych?  
c y k lu  d la  te le w iz j i  — m ó w i a u to r k a  cza  źe x v  p r a g n i e p o k a z a ć  s p e k ta k l  ,  ,  . . . .  „  w. f
„ L is tó w  ś p ie w a ją c y c h “  — p t .  „ G o -  w  d u ż e j  o b s a d z ie , w  k o lo rz e .  , ~  J e s t .n ,ą  P ? W łesć » Z a b iła m  p ta -
s p o d a  po d  p ió re m  i  g i ta r ą “ . B ę d z ie  2 e b  w y c z e r p a ć  te m a t  p r a c y  z w ią  k a  w  lo c ,e “  ° ,,e cn ,e  n a p is a ła m  d ru  
to  c y k l  a u d y c j i  p re z e n tu ją c y c h  w ie r  z a n e j z te a t r e m , c h c ę  w s p o m n ie ć , że «  Pł * » W z g a rd z o n y  o k r y t y  c h w a -  
sze w s p ó łc z e s n y c h  n a s z y c h  p o e tó w  m ó j  m u s ic a |  D z iś  s t ra s z y “  g r a n y  w  k tó r e j  p rz e p la ta ją  s ię  d w a
o ra z  p io s e n k i.  T e m a t  k a ż d e j a u d y c j i  w  „R o z m a ito ś c ia c h “  w  W a rs z a w ie  ?y ?ł,o r y !i.y  7  o jc a  * * 5 ° ,  c o r k l . " as to  
b ę d z ie  z a w a r ty  w  je d n y m  s ło w ie  — m a  b v ć  w k ró tc e  w y s ta w io n y  w  s to -  , a t k l - je s te m  je d n a k  z  m e j z a -  
h a ś le . P ie rw s z a  a u d y c ja  p t .  „ C h le b "  , io y  N R D  p r 0 w a d ż o n e  są te ż  ro z -  « *® w o lona, m u s z ę  p o p ra c o w a ć  je s z -  
z o s ta n ie  z a p re z e n to w a n a  w  d n iu  m oW y  n a  te m a t  w y s ta w ie n ia  go  w  cze n a d  te k s te m . O b a w ia m  s ię , że 
W ig i l i i ,  k o le jn e ,  w  o d s tę p a c h  d w u  L o n d y n ie .  N a jw ię k s z e  p o w o d z e n ie  o -  P0 *1* " *  to  je szcze  d o ść  d łu g o , 
lu b  tr z y m ie s ię c z n y c h .  C a ło ść  r e z y -  s ią g „ ą i je d n a k  m ó j  m u s ic a l „ A p e -  _  __ p a n j  D r a „ n ! e -
s e ru je  M a c ie j E n g le r t .  t y t  n a  c z e re ś n ie “ , g r a n y  d łu g o  w . , , . \e  7  1 a m  . ?

O c z y w iś c ie  n a d a ł je s te m  w ie r n ą  Z S R R , w  B u łg a r i i  o ra z  co  n a jm n ie j  n ia , Z b l i ż a  się p rzec ież N o w y
d o s ta rc z y c ie lk ą  te k s tó w  i  w ie lb ic ie l -  w  n  te a tra c h  w  N R D . a ta k ż e  
k ą  k i l k u  z n a n y c h  n a s z y c h  p o ls k ic h  r a d iu  i  te le w iz j i  te g o  k r a ju .  P ra w d o  
p io s e n k a r z y ,  j a k  M a r y la  R o d o w ic z , p o d o b n ie  w k ró tc e  w e jd z ie  o n  na  
Ł u c ja  P ru s , S ta n  B o ry s .  N a p is a ła m  s c e n y  N R F . 
d la  n ic h  k i l k a  n o w y c h  p io s e n e k . W  ‘ ,  „
w o ln y c h  c h w ila c h  p is z ę  o p o w ia d a -  s a n i m a łą  córeczkę...
n ia , p r ó b u ją c  s i l  n a  ty m  p o lu ,  c h o ć  —  T o  w ła ś n ie  j e j  fo to g r a f ie .  A g a t -  
m o ż e  p o w in n a m  p is a ć  t y l k o  p io -  k a  m a  10 m ie s ię c y , w a ż y  10 k g ,  je s t  
s e n k i. . .  b a rd z o  e n e rg ic z n a , z a w sze  w e s o ła ,

,  - „ m - i  n  n ig d y  n ie  p ła c z e . W  j e j  w y c h o w y -
A  je ś li ch od z i O te a t r .  w a n iu  w ie lk ą  p o m o c  o k a z u je  m i

— U k o ń c z y ła m  p e ln o s p e k ta k lo w ą  m ą ż , k t ó r y  je s t  id e a ln y m  o jc e m . M u  
s z tu k ę  „ Ł o t r z y c e “ , k tó r ą  z a m ie rz a  szę s tw ie r d z ić  —  c h o ć  m o ż e  b rz m ie ć  
w y s ta w ić  S ta r y  T e a t r  w  K r a k o w ie ,  to  b ę d z ie  p rz e s a d n ie  —  że j a k  d o -  
J e j b o h a te rk a m i są d w ie  a k t o r k i ,  ty c h c z a s  m o je  m a c ie r z y ń s tw o  p r z y -  
A k c ja  S z tu k i to c z y  s ię  p o d c z a s  N o c y  n o s i m i  sam e ra d o ś c i.
S y lw e s t ro w e j,  w  h o te lu  m a łe g o  m ia -  j e ś l i  ju ż  m o w a  o' d z ie c ia c h , to  
s te c z k a . w z ię ła m  o s ta tn io , u d z ia ł  w  ro z p is a -
. Z a ra z  p o  N o w y m  R o k u  z a b ie ra m  n y m  p rz e z  P o ls k ie  R a d io  k o n k u r s ie  

s ię  do  p is a n ia  s z tu k i. . .  „ N ie c h - n o  n a  s łu c h o w is k o  d la  n a jm ło d s z y c h ,  w  
t y l k o  z a k w itn ą  ja b ło n ie “ . J u ż  ra z  ją  k tó r y m  z d o b y ła m  I I  n a g ro d ę . Jeg o  
n a p is a ła m  p rz e d  b l is k o  10 la t y .  O - t y t u ł  —  „Z g u b io n e ,  z n a le z io n e “ . Są 
b e c n ie  r o b ię  to  n a  z a m ó w ie n ie  T V .  to  p r z y g o d y  z g u b io n y c h  w  le s ie

Rok?
—  C h c ia ła b y m  n a p is a ć  o p e rę , 

k tó r e j  b y  s ię  n i k t  n ie  n u d z i ł .

T R U D N O  U W IE R Z Y Ć , A L E  
T O  F A K T .  W  lis to p a d z ie  1973 r. 
w ła d z e  B ra z y l i i  m u s ia ły  w y s ła ć  
w  g łą b  k ra ju  o d d z ia ły  w o js k a  
a by  u s p o k o iło  In d ia n ,  oszala­
ły c h  ze s tra c h u  n a  w id o k  k o ­
m e ty  K o h o u tk a , w ie szczą ce j —  
ic h  zd an ie m  —  k o n ie c  ś w ia ta .

R Z E K O M Y  f a ta ln y  w p ły w  k o m e t  
n a  ż y c ie  z ie m s k ie  n a le ż a ł p rz e z  
w ie k i  d o  ż e la z n e g o  r e p e r tu a r u  a s ­
t r o lo g ó w . P o ja w ie n ie  s ię  „ b łę d n e j  
g w ia z d y ” , n ie  o b s e r w o w a n e j p rz e d  
te m  n a  s k le p ie n iu  n ie b ie s k im ,  m ia ­
ło  ś w ia d c z y ć  o  ja k ie jś  z ło w ie s z c z e j 
n ie p r a w id ło w o ś c i ,  k tó r a  m u s ia ła  
z n a le ź ć  k a t a s t r o fa ln y  o d p o w ie d n ik  
w  lo s a c h  lu d z i.  J e ś l i  n ie  k o n ie c  
ś w ia ta ,  to  c o  n a jm n ie j  m a s o w y  k a ­
ta k l iz m :  p o w ó d ź , t r z ę s ie n ie  z ie m i 
lu b  z a ra z ę , p u s to s z ą c y  o g ro m n e  p o ­
ła c ie  n a s z e j p la n e ty .  R ó w n ie ż  as ­
t r o lo g o w ie  — m y ś lic ie le  c h rz e ś c i­
ja ń s c y  p rz e z  d łu g i  czas u w a ż a li ,  że 
B ó g  z s y ła  k o m e tę ,  a ż e b y  o s t rz e c  
lu d z i  p rz e d  g ro ż ą c y m  im  w ie lk im  
n ie b e z p ie c z e ń s tw e m , b ę d ą c y m  k a r ą  
za g r z e c h y .  N a  p r z y k ła d  w  w ie k u  
X I V ,  n a  s c h o la s ly c z n y m  w ó w c z a s  
U n iw e r s y te c ie  P a r y s k im  o b w ie s z ­
c z o n o  p u b l ic z n ie ,  że u k a z a n ie  s ię  
k o m e ty  i  w y b u c h  z a ra z y , k tó r a  
z d z ie s ią tk o w a ła  lu d n o ś ć  F r a n c j i ,  
W ło c h  i  H is z p a n ii ,  m a ją  ze s o b ą  
ś c is ły  z w ią z e k .

K o m e ta  z r o k u  1808 ta k  p r z e ra z i­
ła  k a t o l ic k ie g o  m o n a r c h ę  H is z p a ­
n i i ,  K a ro la  I V ,  że  b e z z w ło c z n ie  a b -  
d y k o w a ł  n a  rz e c z  s y n a , a sa m  u -  
d a ł s ię  d o  k la s z to r u  n a  d łu g o t r w a ­
łą  p o k u tę .  S ły n n ą ,  u w ie c z n io n ą  
p rz e z  A d a m a  M ic k ie w ic z a  w  „ P a n u  
T a d e u s z u ”  k o m e tę  z  r o k u  1811 
( ......o g a rn ę ło  L i t w in ó w  s e rc a  z  w io ­
s n y  k o ń c e m  ja k ie ś  d z iw n e  p rz e c z u  
c ie , j a k  p rz e d  ś w ia ta  k o ń c e m .. . ” ) 
N a p o le o n  i  je g o  o to c z e n ie  u z n a l i  
za z w ia s tu n a  k lę s k i  w  R o s j i ,  co  
s ię  is to tn ie  s p r a w d z iło ,  c h o ć  be z  u -  
d z ia łu  k o m e ty .  A le  f r a n c u s c y  h o ­
d o w c y  w in o r o ś l i  z a c ie ra l i  rę c e  
g d y ż  t e j  s a m e j k o m e c ie  p r z y p is a l i  
w y ją t k o w o  ś w ie tn e  z b io r y  w in o ­
g r o n  w  r o k u  1811 z k t ó r y c h  p o ­
w s ta ło  W in o  K o m e ty  ( E n c y k lo p e d ia  
L a ro u s s e  a 1896 r .) .

T Y M C Z A S E M  k o m e ta  K o h o u tk a  
rą c z o  b ie ż y  k u  Z ie m i,  p o z w a la ją c  
m ie s z k a ń c o m  E u r o p y  p o d z iw ia ć  s ię  
po  s t r o n ie  w s c h o d u  S ło ń c a  tu ż  
p rz e d  b rz a s k ie m . Z a p e w n ia m y  je d ­
n a k ,  że na sz  c o t y g o d n io w y  m in i-  
h o ro s k o p  n ie  m a  z  n ią  n ic  w s p ó l­
ne go .

R A K  22.6. —  22.7.: J e ś li 
z a c h o w a s z  s p o k ó j i  w ia ­
r ę  w  s ie b ie ,  s to s u n k o w o  
ła tw o  r o z w ik ła s z  p r o b le ­
m y  z a w o d o w e  i  w p r o w a ­
d z is z  w  c z y n  s w o je  za -

L E W  23.7. —  22.8.: N ie  da 
w a j  n a jb l iż s z e m u  c z ło w ie  
k o w i  p o w o d ó w  d o  za ­
z d ro ś c i,  n ie  t r a ć  czasu  
aa „ c z a r o w a n ie ”  d o r y w ­

c z y c h  z n a jo m o ś c i,  po - 
w ię c e j  u w a g i  w y p r ó b o w a -święć 

nym przyjaciołom.

P A N N A  23.8. — 22.9.: W  
tw o je j  p r a c y  n a re s z c ie  
„ c o ś  s ię  r u s z y ” . A le  w  
n o w e j  s y tu a c j i  m u s is z  za 
c h o w a ć  z d w o jo n y  ta k t ,  
u m ia r  1 ro z w a g ę .

W A G A  23.9. — 23.10.: C ze 
k a ją c a  c ię  p o d ró ż  z a w o ­
d o w a  b ę d z ie  b a rd z o  p o ­
ż y te c z n a , je ś l i  p r z y g o tu ­
je s z  s ię  d o  n ie j  s ta ra n ­
n ie  i s k o n c e n tr u je s z  u -  

w a g ę  n a  g łó w n y m  p r o b le m ie .

S K O R P IO N  24.10. —  22.11: 
N ie  p o d e jm u j  d e c y z j i  o 
k tó r y c h  w ie s z , że a k t u a l ­
n ie  p r z e ra s ta ją  tw o je  
m o ż liw o ś c i.

S T R Z E L E C  23.11. —  21.12.: 
S p ra w a , k tó r a  c ię  d rę c z y , 
n ic  n ie  z y s k a  n a  c ią g ły c h  
w y ja ś n ie n ia c h .  L e p ie j  z ro  
b is z  z a c h o w u ją c  c ie r p l i ­
w o ś ć  i  d y s k r e c ję .

I------------- - ' , K

f f i

K O Z IO R O Ż E C  22.12. —
20.1.: N ie s p o d z ie w a n y
s p rz e c iw  z w ie r z c h n ik ó w  

'z m u s i c ię  d o  z m ia n y  p la ­
n ó w  z a w o d o w y c h , c o  w y j  
d z ie  n a  k o r z y ś ć  to b ie  i  

p r z e d s ię b io r s tw u .

W O D N IK  21.1. —  18.2.:
P rz e d  to b ą  d łu ż s z y  o k re s  
n ie z a k łó c o n e g o  p o w o d z e ­
n ia  w  ż y c iu  o s o b is ty m  i  
z a w o d o w y m . N ie  k ł u j  
n im  w  o c z y  lu d z io m , d la  
f o r t u n a  je s t  c h w i lo w o

%
k tó r y c h  
m n ie j  ła s k a w a .

-» R Y B Y  19.2. —  20.3.: J e ś li 
n a ty c h m ia s t  z a c z n ie s z  u -  
r z e c z y w is tn ia ć  s w o je  p r o ­
je k t y ,  o to c z e n ie  u d z ie l i  
c l  n ie z b ę d n e j p o m o c y .

I r e n a  K A C P E R

B A R A N  21.3. —  20.4.: W  
c z e k a ją c y c h  c ię  p o w ik ła ­
n ia c h  r o d z in n y c h  z n a j­
d z ie s z  o p a r c ie  u  s ta r ­
s z y c h  k r e w n y c h .

B Y K  21.4. —  21.5: C h w i ­
lo w o  n ie  fo r s u j  n o w y c h  
p la n ó w . T w o je  u s i ło w a ­
n ia  b y ły b y  b e z s k u te c z n e , 
a n a w e t  m o g ły b y  p r o w a ­
d z ić  d o  n ie p r z e w id z ia -

B L IŻ N IĘ T A  22.5. —  21.6.: 
W  p r a c y ,  k tó r a  w y d a je  
c i s ię  n u d n a  i  n u ż ą c a , 
n ie  d a ją c a  s a t y s fa k c j i  
a n i p e r s p e k ty w ,  z a jd ą  
n ie o c z e k iw a n e  z m ia n y ,  poR o z m a w ia ła :

których odzyskasz uczucie zadowo- 
J a n in a  K A P U Ś C IŃ S K A  I lenia i  dawny optymizm.

Ni e t r u d n o  zauw ażyć, iż 
od pew nego  czasu w y ra ź ­
n ie  z n u e n ił się i.a  lepsze 

re p e rtu a r (a ty m  sam ym  i  p o d ­
n ió s ł poz iom ) te le k in a . Jest to  
sp ra w a  n ieb a ga te lna , gdyż  f i l ­
m y  s tan o w ią  w  p ro g ra m ie  T V  
p ozyc ję  n a jc h ę tn ie j oglądaną, a 
jednocześn ie  pos iada jącą  w id ó w  
n ię  o n ie z w y k le  s z e ro k ie j ro z ­
p ię to śc i s k a li w ie k u  i z ró żn ico ­
w a n iu  spo łecznym . N ie  w n ik a ­
ją c  b liż e j w  p rz y c z y n y  d la  k tó ­
ry c h  T V P  s ta n o w iła  swego cza­
su is tn y  la m u s  f i lm o w y , p rz e d ­
s ta w ia ją c  p ozyc je  g łó w n ie  o 
c h a ra k te rz e  ro z ry w k o w y m  b a r ­
dzo n isk ie g o  lo tu , s tw ie rd ź m y

dzie  k rz e w ie n ia  e le m e n ta rn e j 
k u ltu r y  f i lm o w e j n iż  m a ły  e- 
k ra n . G "y b y  ta k  jeszcze bardzo  
uczone i  p rzez to  m n ie j ju ż  d la  
n ie jed n eg o  w id za  a tra k c y jn e  
p re le k c je  p rzed  n ie k tó ry m i w aż 
n ie js z y m i p o z y c ja m i zastąp ić  ja  
kąś żyw ą , a u te n tyczn ą  w y m ia ­
ną p o g lą d ó w  n ie ko n ie czn ie  k ry  
ty k ó w  f i lm o w y c h , po p ro je k c j i 
(m o g lib y  to  być  np. w id zo w ie , 
ja k  c i k tó rz y  z ta ko  p as ją  i  ta k  
in te re s u ją c o  m ó w il i np. o s ta tn io  
w  „P e ga z ie ”  o g łośn e j „ H e l­
dze” ), to  w a rto ś ć  ta k ic h  „se a n ­
só w ”  b y ła b y  znaczn ie  w iększa , 
a ca łość jeszcze b a rd z ie j in te re ­
su jąca . Z a n im  to  je d n a k  nas tą p i

s a ty s fa k c ją  f a k t  is tn ie n ia  obec- ta k  w y b itn e  p ozyc je  ja k  „O b y -  m u s im y  z a d o w e lić  się ty m  co
n ie  w y ra ź rtie  z a u w a ż a ln e j p o l i -  w a te l K a n e ”  czy „P a n c e rn ik  Po je s t. N a  szczęście —  dz iś  znów
ty k i  re p e r tu a ro w e j, k tó r e j re z u l t io m k in ” ) lu b  c y k le  m o n o te m a - te le k in o  „n a  w y s o k ie j f a l i ” : p re  
ta te m  je s t n ie  ty lk o  p o p ra w a  tyczne , z a in ic jo w a n e  b a rdzo  in -  ze n to w a n y  będzie  z n a k o m ity  
p oz io m u  p re z e n to w a n y c h  o b ra -  te re s u ją c y m , n ie  ty lk o  ze w zg lę  f i lm ,  p ra w d z iw y  „k o n c e r t ”  a k -  
zów , lecz ró w n ie ż  sensowne dz ia  du  na  p oz iom  samego m a te r ia łu  to rs k o -re ż y s e rs k i —  „Z y c ie  ro -  
ła n ia  p o p u la ry z a c y jn o -e d u k a c y j f ilm o w e g o , p rze g lą d em  z a ty tu -  d z in n e ”  K rz y s z to fa  Zanussiego, 
ne. O czyw iśc ie  w  o dn ie s ie n iu  do ło w a n y m  R obo tn icze  D rog i. N ie - K to  n ie  b y ł w  k in ie  —  p o w i-
o d b io rc y  d z ie ła  f ilm o w e g o . A  w ą tp liw ie  d z ia ła ln o ść  ta  będzie  n ie n  zobaczyć, k to  b y ł —  zoba-
w ię c  np. c y k le  a u to rs k ie  w  p ro -  k o n ty n u o w a n a  i, co w a żn ie jsze , czy po ra z  d ru g i bez n a m a w ia - 
g ra m ie  I I ,  d a le j F ilm o te k a  A r -  rozszerzana , gdyż  tru d n o  w y o -  n ia...
c y d z ie ł (gdz ie  pokazano  m . in . b ra z ić  sobie id e a ln ie jsze  n a rz ę - V O X
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P o z io m o : l .  C h e łb ia .  4. L e w y  d o -  g u c h w a ły  26— 10, J . K r a s k o w s k i  —  

p ły w  W a r ty ,  6. P a s te rs k a  c h a tk a ,  7. S z c z e c in , u l .  R o k i tn ia ń s k a  3—1 i  S t. 
O d m ia n a  ję c z m ie n ia  lu b  p s z e n ic y , Z ię c ik  —  Iń s k o ,  u l .  P ie k a r s k a  1.
8. Z n a n e  u z d r o w is k o  w  N R F , 9. S u -  N a g ro d y  d o  o d e b r a n ia  w  r e d a k c j i ,  
f i t  o z d o b io n y  m a lo w id łe m  lu b  p ła -  I H  p . .  p o k .  53. 
s k o rz e ź b ą , 12. Im ię  m ę s k ie , 16. W ie l-

Nowości przemyśla 
spożywczego

W  P R Z Y Z A K Ł A D O W Y M  la b o r a ­
to r iu m  z a k ła d ó w  k o n c e n t r a tó w  sp o ­
ż y w c z y c h  w  W o d z is ła w iu  o p r a c o ­
w a n o  te c h n o lo g ię  p r o d u k c j i  s p e c ja l­
n e g o  n a p o ju  g a z o w a n e g o  z  d o d a tk ie m  
k o le in y .  N a p ó j W y tw a r z a n y  je s t  z 
k o n c e n t r a t u  k a w o w e g o  i  s p rz e d a ­
w a n y  je s t  w  b u te lk a c h  o p o je m ­
n o ś c i 0,33 l i t r a .  N a p ó j  p o za  o rz e ­
ź w ia ją c y m  d z ia ła n ie m  m a  ta k ż e  
z m n ie js z a ć  u c z u c ie  z m ę c z e n ia  i  
s e n n o ś c i.

W  N IE M IE C K IE J  R e p u b lic e  F e ­
d e r a ln e j  o p ra c o w a n o  o s ta tn io  n o ­
w y  t y p  m a r g a r y n y  d ie te t y c z n e j,  
k tó r a  z o s ta ła  u z n a n a  za  w y ją tk o w o  
p r z y d a tn ą  d o  ż y w ie n ia  c h o r y c h  
c ie r p ią c y c h  n a  n ie w y d ó ln o ś ć  w o ­
re c z k a  ż ó łc io w e g o , n ie d ro ż n o ś ć  
d r ó g  ż ó łc io w y c h  i  p r z y  z a p a le n iu  
t r z i is l k i .

n ie z g r a b n y  p o w ó z , 17. M e ta lo w y  
u c h w y t  p r z y  d r z w ia c h  i  s ta ro ś w ie ­
c k ic h  m e b la c h , 20. Ś ro d e k  k o ła  p o ­
ja z d u ,  22. A n to n im  d o b ra , 23. E u ro ­
p e js k a  n a z w a  c e s a rz a  J a p o n ii ,  24. 
M a tk a  A p o l l in a  i  A r te m id y ,  25. O - 
z d o b n e  c z a p le  p ió ra ,  26. L e k a r s k a  
lu b  p ra w n a .

P io n o w o :  2. P r a w y  d o p ły w  N o te c i,  
3. P ie rw ia s te k  c h e m ic z n y , k tó re g o  
z w ią z k i  są  s i ln y m i  tr u c iz n a m i,  4. 
R o ś l in a  u p r a w ia n a  n a  ka s z ę , 5. J e d ­
n o o s o b o w a , w y ś c ig o w a  łó d ź  s p o r to ­
w a , 10. G ru b e , w ło c h a te  s u k n o , 11. 
E k s p o z y tu r a ,  a g e n c ja , 13. K o n c e n ­
t r a c ja  ś w ia d o m o ś c i.  14. C zęść p a le ­
n is k a , 15. R o d z a j u tw o r u  p o e ty c k ie ­
g o , 18. W ę g ie rs k ie  w in o ,  19. A r c h i ­
p e la g  w y s p  n a  O c e a n ie  A t la n t y c k im ,  
20. J a m o c h ło n . 21. D ro g a  o  tw a r d e j  
n a w ie r z c h n i.

R o z w ią z a n ia  p r o s im y  n a d s y ła ć  (w y  
łą c z n ie  na  k a r ta c h  p o c z to w y c h )  p o d  
a d re s e m  r e d a k c j i  —  p l .  H o łd u  P r u ­
s k ie g o  8, 70-550 S z c z e c in , w  t e r m in ie  
1 0 -d n io w y m , z d o p is k ie m  „ K r z y ż ó w ­
k a  n r  49“ .

P o z io m o :  s tu d io ,  a f r o n t ,  n u r e k ,  o -  
I iw a ,  r e jo n ,  A te n a ,  tu m a k ,  k o s m e ­
ty c z k a ,  t r ia s .  W a rn a , z e c e r, a r te l,  
o k a p i ,  A t t y k a .  zasa da .

P io n o w o :  s a n d a ł,  i s k r a ,  f r o n t ,  t r a ł  
k a ,  re je s t ra c ja ,  n is z a , u c z ta , a t ra p a , 
p a n ik a ,  s z la k , w ro ta .

N a g ro d y  k s ią ż k o w e  w y lo s o w a l i :  E. 
J . K o rz e n io w s c y  — S z c z e c in , u l .  B o -

( T y t u l  o r y g in a łu :  V e rd a m m t z u m  E r fo lg )  

Przełożyła: Brygida Jodkowska

246
„ J a k  się m a A n to n ? ”  z a p y ta ł fu n k c jo n a r iu s z  p o lic j i  k r y ­

m in a ln e j.  N ie p o trze b n ie . B o  p ies w y g ra m o lił s ię  pośp iesznie  
spod sto łu , w sk o c z y ł K e l le ro w i na ko lan a  i  zaczął toym a-  
ch iw a ć  ogonem.

„W y g lą d a  na  to , że pana  o c z e k iw a ł\  p o w ie d z ia ł ucieszo­
n y  H a ra ld  Fe in . „ T y le  s y m p a ti i okazu je  n a p ra w d ę  rzadko . 
M a do pana  s ła bo ść !”

„M oże  na n ią  w  ogóle  n ie  za s ług u ję ” , p o w ie d z ia ł K e lle r ,  
głaszcząc psa.

S ie d z ie li w  re s ta u ra c ji,  z n a jd u ją c e j się p rz y  boczne j u lic z ­
ce m ięd zy  h o te lem  „B a y e r is c h e rh o f”  a F ra u e n k irc h e ; m iesz­
czańska so lidność, czysta  pod łoga, lśn iące  s to ły , p rz y z w o ite  
ceny. L o k a l n a z y w a ł się „D ie  L a m p e ” . B ia lo -n ie b ie s k ie  k a fle  
na śc ianach  —  a le  n ie  z B a w a r i i,  lecz z D e lft.

O ka ż d e j porze d n ia  s e rw o w a no  tu  n a jlepszą  p od  słońcem  
b ia łą  k ie łbasę . D la  A n to n a  za m a w ia no  re g u la rn ie  t rz y  sztu ­
k i.

„S p ró b u jm y  p o ro z m a w ia ć ”  p o w ie d z ia ł K e lle r .  „N a  p rz y ­
k ła d  o p a ń s k ie j ro d z in ie .”

„O  ro d z in ie ? ”  H a ra ld  F e in  s ięgną ł po szk la nkę . „C o  to  
znaczy  —  ro d z ina ?  C e low o  za łożona  w sp ó ln o ta  fin an sow a?  
Je ś li te z w ią z k i p rze s ta ją  być  kon ieczne  —  ro ym e ld o w u je  
się z n ie j c z ło w ie k a .”

„ Pan, się m y l i”  p o w ie d z ia ł K e lle r .  „R zeczy m in io n e  po­
z o s ta w ia ją  ś lady. K ob ie tę , k tó rą  się sp o tka ło , dz iec i, k tó re  
s ię  rodzą  i  zosta ją ... n ies te ty , n ig d y  n ie  zo s ta ją  w ys ta rc z a ­
ją c o  d ług o .”
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„C o  pan  może w ie d z ie ć  o s tosu n ku  o jca  do dz iec i?  Czy

m a pan d z iec i? ”
„M ia łe m !  I  to  tro je . D w ó c h  c h łop có w  i  d z iew czynkę  —  

d w a , c z te ry  i  p ięć  la t. Z g in ę ły  podczas je dn e go  z o s ta tn ich  
n a lo tó w  o s ta tn ie j na raz ie  w o jn y . A  w ra ź  z n im i  —  m o ja  
żona. P ozosta ły  je d y n ie  zw ęglone  z w ło k i,  m ocno sczepione
ze sobą. Z id e n ty f ik o w a łe m  je .”

„ P rzepraszam ”  p o w ie d z ia ł H a ra ld  F e in . „N ie  m o g łem  o 
ty m  w ie d z ie ć .”

„A c h , d ro g i p an ie  Fe in , cóż n a p ra w d ę  w ie m y  o ludz iach , 
w ś ró d  k tó ry c h  ż y je m y  a lb o  z k tó r y m i s ię  co dz ie n n ie  s p o ty ­
k a m y , a lb o  o sob ie?”

O sta tn ie  u ro d z in y  H a ra ld a  Fe ina. U roczystość zo rg an izo ­
w a ła  je go  żona H ild a  w  re s ta u ra c ji „H o te lu  C zte rech  P ó r  
R o ku ” , p rz y  M a x im ilia n s tra s s e . U cze s tn iczy ło  dw anaście  
osób  — u w aża n ych  za p rz y ja c ió ł,  b liższych  z n a jo m y c h  „s o ­
le n iz a n ta ” . W śród  n ic h  —  także  Jonass i  P la ttn e r . W y g ło ­
szono w ie le  p rz e m ó w ie ń . F ra g m e n t p rz e m ó w ie n ia  P la ttn e ra :

„ Z  za u fa n ie m ... z n a jw ię k s z ą  serdecznością... w  o g ro m n e j 
h a rm o n ii...

F ra g m e n t p rz e m ó w ie n ia  Jonassa:
„P rz y ja ź ń  je s t w s z y s tk im !”
U śc isk i. P o c a łu n k i w  oba p o lic z k i. W y d a w a ło  się, że 

w szyscy są sobie  n a w z a je m  b ezg ran iczn ie  o dd an i.
Po n iespe łna  ro k u  w szys tko  w y g lą d a ło  in acze j.
„P rze d e  w s z y s tk im  c h c ia łb y m  w ie d z ie ć  je d n o ”  p o w ie d z ia ł 

K e lle r ,  z A n to n e m  na k o la n a c h : „C z y  kocha  p an  s w o ją  
có rkę  H e lg ę? ”
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„B a rd z o !”  p o w ie d z ia ł H a ra ld  F e in . „ I  je s te m  p rze kon an y, 

że je ś li k toś  —  poza A n to n e m  —  je s t do m n ie  p rz y w ią z a n y , 
to  o n a !”

„ K ie d y ”  —  z a p y ta ł K e lle r ,  b a w ią c  się z A n to n e m  —  
„s ły s z a ł pan  o n ie j po ra z  o s ta tn i? ”

„P rz e d  p a ru  d n ia m i. A le  d laczego p an  p y ta ? ”  H a ra ld  
F e in  zaczął zd radzać coraz w ię k s z y  n ie p o k ó j. „C o  to  m a  
znaczyć?”

Z w y k le  n o ta tk i,  spisane p rzez W ilh e lm a  F re n d e n fe ld a , za­
tru d n io n e g o  w  p re z y d iu m  p o lic ji,  fu n k c jo n a riu s z a  do sp ra w  
u s ta la n ia  p rz y c z y n  ś m ie rc i. D o ty c z y : z w ło k  kob iecych , zn a ­
le z io n y c h  w  ka na le  N ym p h e n b u rg e r.

„W ło s y  ja sn o b lo n d . O czy sza ro -b rązo w e . Nos m a ły , p ro s ty . 
W a rg i n o rm a ln e . L e k k o  u szm in ko w a n a . K o lo r  s z m in k i —  
ró żo w y . B roda  o w a ln a . Uszy średn ie .

G ó rn a  część c ia ła : m ie rn ie  ro z w in ię ta . B iu s t:  n ie z b y t w y ­
d a tn y . B rz u c h : p la s k i. U d a : ję d rn e . N o g i: g ła d k ie , bez w y ­
ra ź n y c h  m u s k u ló w . S to p y : m a łe . P aznokcie  u  s tóp : w y p ie ­
lęgnow ane .

U b ra n ie : b ia łe  f ig i  z n y lo n u . Czyste bez p la m . B ra k  b ius ­
tonosza. S p ó d n ica -sp o dn ie ; b rą z o w y  w e lw e t. L e k k i p u lo w e r  
te j s a m e j b a rw y , co spódn ica-spodn ie , p ra w d o p o d o b n ie  s k u r ­
czony  od w o dy. S kórzane  b o tk i m a rk i:  J o u rd in , Paryż.

P ie rw sze  o rzeczen ie : p ra w d o p o d o b n ie  sa m o bó js tw o . K i l ­
ka  obrażeń  na  k a rk u , p lecach  i  nogach  —  szczegóły w  za­
łą czen iu  — odn ie s io nych  być  może podczas w s k a k iw a n ia  
do k a n a łu  a lb o  w  czasie, g dy  z w ło k i b y ły  unoszone przez  
wodę. Ś m ie rć  n a s tą p iła  p ra w d o p o d o b n ie  m n ie j w ię c e j p rzed  
d w om a  d n ia m i.

f e d n j
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I LIGA
P O G O Ń  S z c z e c in  —  Ś lą s k  W ro c ła w  

2:2. L e g ia  — R u c h  C h o rz ó w  0:0. 
Z a g łę b ię  S o s n o w ie c  — S ta l M ie le c  
1 :1 . O d ra  O p o le  —  W is ła  K r a k ó w  
0:2. R O W  R y b n ik  —  D e ch  P o z n a ń  
1:1. G ó r n ik  Z a b rz e  — G w a r d ia  W a r 
s z a w a  3 :1 . Ł K S  — S z o m b ie r k i B y ­
to m  2:0.

T A B E L A

1. R u c h 24:6 33—11
2. S ta l 21:9 22—10
3. W is ła 20:10 22—12
4. G ó r n ik 19:11 24— 12
5. L e g ia 19:11 18—9
S. Ł K S 18:12 15— 14
7. S z o m b ie r k i 15:15 15— 15
8. Ś lą s k 14:16 12— 14
9. P o lo n ia 14:16 14—18

10. L e c h 13:17 11—15
11. R O W 13:17 10— 15
12. G w a r d ia 12:18 15— 17
13. O d ra 12:18 12—20
14. P o g o ń 11:19 12—22
15. Z a g łę b ie  W , 9:21 7—19
16. Z a g łę b ie  S. 6:24 3—22

T u  T O T O
T O T A L IZ A T O R  S p o r to w y  p o d a je  

W y n ik i  m e c z ó w  I  i  I I  l i g i  a n g ie l ­
s k ie j .  o b ję ty c h  z a k ła d a m i p i ł k a r ­
s k im i .

1. B ir m in g h a m  — N e w c a s t le  1 :0
2. B u r n le y  —  N o r w ic h  1 :0
3. C h e ls e a  —  L e ic e s te r  3:2
4. C o v e n tr y  —  W o lv e r h a m p to n  1 :0
5. H e r b y  —  A r s e n a l  i : i
8. E v e r to n  — L iv e r p o o l  0:1
7. Ip s w ic h  — L e e d s  0:3
8. M a n c h e s te r  U td . —

10. T o t te n h a m  —  S to k e
11. W e s t H a m  —  M a n c h e s te r

C i ty
12. C a r d i f f  —  N o t t in g h a m
13. C a r l is le  — B la c k p o o l

W  czasie zamieci śnieżnej 5 tysięcy szczecinian

dopingowało piłkarzy Pogoni

Obrońca Czubak  
odebrał Śląskowi zwycięstwo

Remis na zakończenie lioou e j jesieni
D Z W O N IL I do nas k ib ic e  i  p y ta l i  czy p rz y p a d k ie m  P Z P N  n ie  

o d w o ła ł ligow ego  meczu. D la  p iłk a rz y  n ie  m a je d n a k  „n ie d o g o d ­
n y c h “  w a ru n k ó w  —  m u s ie li w ię c  g rać  także  i  w  czasie śn ieżn e j 
zam iec i.
B L IS K O  5 ty s ię c y  n a jw ie r n ie j ­

s z y c h  k ib ic ó w  P o g o n i n ie  ż a ło w a ­
ło  je d n a k ,  że  p r z y s z l i  w c z o r a j  n a  
s ta d io n ;  m e c z  b y ł  c ie k a w y ,  e rn o -

— n ie  z d o b y w a m y . B r a k u je  n a m  
s p r y tn y c h  n a i> a s tn ik ó w , c h o c ia ż b y  
ta k ic h  ja k ic h  m a  Ś lą s k . C oz z te g o , 
że  m a m y  p rz e w a g ą  je ś l i  m e  u m .e -  
v iy  j e j  w y k o r z y s ta ć  i  z d o b y ć  g o la . 

w in y  n a s z e j ^ t i s ia j  np . n a js k u te c z n ie j
s tr z e lc e m  b y l  C z u b a k , k lo r e g b  mu- 

o b r o n y  d o  a ta -

S ta ło  s ię  t o  ta k ż e  
o b r o n y ,  k tó r a  n ie  p o t r a f i ła  s k u ­
te c z n ie  p r z e c iw s ta w ić  s ię  n a p a s tn i-  s ia le m  p rz e s u n ą ć
k o m  g o ś c i. D e fe n s y w a  P o g o n i

- ”  W id z ą  re a ln e  szan se  u t r z y p ią n i«
-----------  ____ ------------ ---- ----- w  lid z e .  W  t y m  r o k u  w  r u n d z ie

z io m ie . S y m p a ty c y  f u tb o lu  m ie l ib y  s ta l i  je  g r o ź n i  n a p a s tn ic y  Ś lą s k a . Je s ie n n e j z d o b y l iś m y  w ią c e j p u n k -
r 3 rtn i n i0 i c , „  —  t>— - -  P o g o ń  w  s o b o tę  b y ła  je d n a k  tą  tó w  n iż  w  p o d o b n y c h  ro z g ry w k a c h

d r u ż y n ą ,  k tó r a  c h c ia ła  w y g r a ć  w  t o k u  u b ie g ły m .
m e c z  — t a k i  b y ł  p la n  t a k t y c z n y ___

c jo n u ją c y  i ,  w b r e w  p r z y p u s z c z ę -  w c z o r a j  p o p e łn i ła  k i l k a  b łę d ó w . N a  
n io m , s ta ł n a w e t  n a  d o b r y m  p o -  szczę śc ie  t y l k o  d w a  r a z y  w y k o r z y -  
z io m ie .  S y m p a ty c y  f u tb o lu  m ie l ib y  • • - -  -
ra d o ś n ie js z e  m in y  g d y b y  P o g o ń  
w y g r a ła .  A  szczęśc ie  b y ło  b l is k o .
P o r t o w c y  p rz e z  w ię k s z ą  część s p o t-  
k a n ia  g o ś c i l i  na  p rz e d p o lu  K a l i -  t r e n e r a  E . Z ie n ta r y .  B y ł  o n  z re s z -  
n o w s k ie g o . A t a k o w a l i  z  f u r ią ,  tą  re a liz o w a n y  do ść  s k u te c z n ie . 
S t r z e la l i  p r a w ie  z k a ż d e j p o z y c j i .  S z c z e c in ia n ie  m ie l i  w ię c e j  z  g r y ,  
J e d n a k  p ie rw s z ą  b r a m k ę  z d o b y l i  c z ę ś c ie j a t a k o w a l i ,  m ie l i  p rz e w a g ę  
g o ś c ie . K o rz y s ta ją c  z c h w ilo w e g o  w  p o lu . M o m e n ta m i b y ła  to  n a w e t 
z w o ln ie n ia  te m p a  p rz e z  P o g o ń , d ru z g o c ą c a  p rz e w a g a  — g ra  na  jed -

T A D E U S Z  R E K Z E N O N  K A S Z T E L A N

w o js k o w i  p r z e p r o w a d z i l i  k o n t r a ta k ,  
G a r ło w s k i ,  p o  s a m o tn y n  
p r z e p r o w a d z o n y m  le w ą

n ą  b r a m k ę .  N a s i p i łk a r z e  ś w ie tn ie  
r a jd z ie  s p is y w a li  s ię  w  p o lu ,  p r z e p r o w a -  
s t r o n ą ,  d z a l i  s z y b k ie  a k c je ,  c e ln ie  p o d a -

Tu XX  Plebiscyt „Kuriera“ !

Wybieramy najlepszych
sportowców roku

D Z IŚ  ju ż  p o  ra z  d ru g i za - W szy na l iś c ie  tr e n e r  o t r z y m u je  3 
» ie s z c z a m y  k u p o n  p l e b i s c y t o -  P kt> , D o  „ z ło te j  d z ie s ią tk i”  s p o r -  
w y  T a k  w i ę c  r o z p o c z ę l i ś m y  za - 5 3 2 2 , : 
s a dm czy  a k t  n a s z e g o  k o n k u r s u  w ię c e j  p u n k tó w .
—  p rz y s tą p iliś m y  do  g ło s o w a - _ . . . . .
“ * •  C z y te ln ik o m  p rz y p o m in a m y , T 5 5 -
ze zgodnie  z p rz y ję ty m i zasada- wiska a także dokładne podanie 
m i g łoso w a n ie  może o db yw a ć  adresu. zgodnie bowiem z k ilku - 
. ię  ty lk o  „ a  zam ieszczonych  w
g a z e c ie  k u po na ch . n ą  c e n n e  n a g r o d y  rz e c z o w e . K u p o ­

n y  p r o s im y  w y s y ła ć  n a  a d re s : „ K u -

¿ t r t s ? s s z fts s -  s s a - i.. w a ż n ą  r o lę  o d g r y w a  k o le j  le z y  d 0p is a c  „ p le b is c y t  S p o r to w y ” .
w p is u ,  b o w ie m  p ie rw s z y  n a  

ju rc ie  z a w o d n ik  o t r z y m u je  10 p k t ,  
n a s tę p n i k o le jn o  o  1 p k t  m n ie j .  N u ­
m e r a c ja  z le w e j  s t r o n y  o zn a cza  
K o le jn o ś ć  n a  liś c ie ,  z p r a w e j — 
ilość p r z y z n a w a n y c h  p u n k t ó w .  P ie r

P L E B IS C Y T
na

3 * N A J L E P S Z Y C H  
S PO R TO W C Ó W  

Z ie m i S zczec ińsk ie j 
za ro k  1973

Z a w o d n ic y :

s k ie r o w a ł  p i łk ę  p o d  b r a m k ę  P o g o -  w a l i .  K ie d y  je d n a k  p i łk a rz e  zna- 
n i .  T a m  o d b i ła  s ię  o n a  o d  n o g i le ź l i  s ię  p o d  b r a m k ą  Ś lą s k a , tra -  
je d n e g o  z n a s z y c h  o b r o ń c ó w  a  c i i i  g ło w ę , a k c je  r w a ły  s ię , w k r a -  
n a d b ie g a ja c y  O w c z a re k  d o b i ł  ją  d a ł s ię  ch a o s . T o te ż  z k i łk u n a -  
g ło w ą .  Ś lą s k  o b ją ł  p ro w a d z e n ie , s tu  b a rd z o  d o g o d n y c h  s y tu a c j i  t y l ­

k o  d w a  ra z y  s z c z e c in ia n ie  z m u s i l i  
’ K a l in o w s k ie g o  d o  k a p i t u la c j i .  S ta ­

ło  s ię  to  z re s z tą  d o p ie ro  w  d r u ­
g ie j  c z ę ś c i m e c z u  k ie d y  to  t r e n e r  
E . Z ie n ta r a  d e s y g n o w a ł d o  a ta k u .. .  
o b ro ń c ę  C z u b a k a . N a le ż y  je d n a k  
p o d k r e ś lić ,  że o b ie  b r a m k i  p a d ły  
z ła d n y c h  a k c j i .  S z c z e g ó ln ie  p o d o ­
b a ła  s ię  d ru g a . W a ln ie  d o  j e j  z d o ­
b y c ia  p r z y c z y n i ł  s ię  Z e n o n  K a s z te ­
la n ,  k t ó r y  p o d a ł p i łk ę  C z u b a k o w i 
d o s ło w n ie  n a  g ło w ę , a te n  d o p e ł­
n i ł  ju ż  t y l k o  fo rm a ln o ś c i.

Ś lą s k  o k a z a ł s ię  z e s p o łe m  g ro ź ­
n y m . P o g o ń  m o g ła  go  je d n a k  p o ­
k o n a ć . P o r to w c y  n a d a l n ie  m a ją  
b r a rn k o s t r z e ln y c h  n a p a s tn ik ó w .

W e w c z o r a js z y m  m e c z u  P o g o ń  
b y ła  d r u ż y n ą  le p szą , c h o ć  w y n ik  
r e m is o w y  n a  js p r a w ie d l iw ie j  o d d a ­
je  u k ła d  s i ł  na  b o is k u . Ś lą s k  p o ­
t r a f i ł  b o w ie m  w y k o r z y s ta ć  d o g o d ­
n e  s y tu a c je  p o d b r a m k o w e ,  a a t a k i  
w ro c ła w ia n  b y ły  b . g ro ź n e . W  n a ­
s z e j d r u ż y n ie  w y r ó ż n i l i  s ię :  K a s z ­
te la n  i  M a ń k o  o ra z  W a w ro w s k i  w  
o b r o n ie .  S ło w a  u z n a n ia  n a le ż ą  s ię  
n a js k u te c z n ie js z e m u  s t r z e lc o w i,  C zu  
b a k o w i.  W  z e s p o le  Ś lą s k a  n a jw y ż ­
szą n o tę  d a l iś m y  K a l in o w s k ie m u .  
P o d o b a li  n a m  s ię  r ó w n ie ż  s p r y tn i  
n a p a s tn ic y  G a r ło w s k i ,  K w ia t k o w ­
s k i  i  O w c z a re k .

P O G O Ń  —  S L Ą S K  2:2 (0:1)

B r a m k i  z d o b y l i :  d la  P o g o n i — 
C z u b a k  w  55 i  7« m in .  D la  Ś lą ­
s k a  —  O w c z a re k  (36 m in . )  i  W a n a t 
(53 m in . ) .  S ę d z io w a li:  Z .  S ła b ik  
o ra z  ja k o  b o c z n i — E . D e ra  i  E. 
M u s ik  — w s z y s c y  z K a to w ic .

P O G O Ń  —  B u t ,  W a w ro w s k i,  C z u ­
b a k , B o g u s z e w ic z , M a l in o w s k i ,  M i ­
k u ls k i  (53 m in .  F o lb r y c h t ) ,  M a ń k o , 
K a s z te la n , W o r o n k o ,  W o ls k i,  J u -  
s te k .

S L Ą S K  —  K a l in o w s k i ,  P o rę b a , 
P e te re k ,  G o łk o w s k i ,  R a c h w a ls k i,  
S o b c z y k , W a r ia t ,  M a l in o w s k i ,  G a r ­
ło w s k i ,  K w ia t k o w s k i ,  O w c z a re k .

Pasjonujące pojedynki „W ilków  Morskich’

w . --------------------------------------------- (1

T re n e r iy :

------------- <2

Im ię  J n a z w is k o ---------—

A d r e s ------------------------------ -----

— Z  w y n ik u  n ie  je s te m  za ­
d o w o lo n y .  S ą d z iłe m , że w y g r a ­
m y .  M ecz b y l  d o b r y  1 w id o w is k o ­
w y .  N ie s te ty ,  t r a c im y  b r a m k i  w  
s y tu a c ja c h  ta k ic h ,  w  k tó r y c h  n ie  
p o w in n iś m y  s tra c ić .  N a to m ia s t w te ­
d y  k ie d y  p o w in n iś m y  z d o b y ć  g o la

Koszykarki w dobrej formie

J A K  T Y P U J Ą  C Z Y T E L N IC Y ?

D O  r e d a k c j i  w p ły w a ją  ju ż  k u p o ­
n y .  J a k o  p ie rw s z a  w y p e łn io n y  k u ­
p o n  p r z y s ła ła  s z c z e c in ia n k a  J a d ­
w ig a  K a c z m a rs k a . P o c z ta  p r z y n io ­
s ła  ta k ż e  k i lk a n a ś c ie  l i s t ó w  o  w ś ró d  
n ic h  „ d z ie s ią t k i ”  u s ta lo n e  p rz e z  
C z y te ln ik ó w .

W . M A T U S IA K  —  N A J L E P S Z Y

S y lw e s te r  B i ls k i  ze  S z c z e c in a  na  
p ie rw s z e  m ie js c e  w p is a ł  k o la rz a  
A r k o n i i ,  W o jc ie c h a  M a tu s ia k a . T ę  
w y s o k ą  p o z y c ję  p r z y z n a ł m u  za z d o  
b y c ie  5 m ie js c a  n a  k o la r s k ic h  m i­
s tr z o s tw a c h  ś w ia ta , N ą  d r u g im  m ie j 

u  f i g u r u je  n a j le p s z y , je g o  z d a ­
n ie m , p i łk a r z  rę c z n y  P o g o n i.  J a -  

- n u s z  B r z o z o w s k i.  N a  t r z e c im  J e r z y  
S ty p - R e k o w s k i  ( k a ja k a r z  W is k o rd u ) .
4) T a d e u s z  P io t r o w s k i  ( a lp in iz m ) .  51 
K r z y s z to f  B ie g a ła  ( p i łk a  w ó d n a ),  61 
J a d w ig a  W i le j t o  ( łu e z n ic tw o ) ,  71 
R y s z a rd  C z e r w iń s k i (b o k s l.  81 P a w e ł 
P a w la k  ( o i lo t - a k ro b a ta ) ,  91 U rs z u la  
P r a s e k  ( le k k o a t le t y k a ! .  10) P a w e ł 
W a n io re k  (k o s z y k ó w k a ) .

P ie rw s z e  n iie jś c e  w ś ró d  t r e n e r ó w  
S . B i ls k i  p r z y z n a ł M ic h a ło w i  K n a u -  
s z o w i ( p i łk a  w o d n a  — A r  k o n ia ) ,  2)
W a ld e m a r o w i M o s b a u e ro w i (L K S  
G r y f  — k o la rs tw o ) ,  3) E d m u n d o w i 
Z ie n ta r z e  — t r e n e r o w i p i łk a r s k ie j  
je d e n a s tk i  P o g o n i.

S T A W IA M  N A  K A J A K A R Z Y

P . T e re s a  Ł u k a s ie w ic z  p is z e  do  
n a s : „ W  p le b is c y c ie  n a  n a j le p s z y c h  
s p o r to w c ó w  w o j .  s z c z e c iń s k ie g o  b io ­
r ę  u d z ia ł  r ó w n o  10 la t ,  z c o ra z  w ię ­
k s z y m  z a in te re s o w a n ie m . D z ię k i 
p le b is c y to w i  p o z n a ła m  na  ła m a c h  
„ K u r i e r a ”  n a s z y c h  n a j le p s z y c h  s p o r  
to w e ó w  i  t r e n e r ó w .  C h o ć  s a m a  s p o r 
t u  n ie  u p r a w ia m  je d n a k  ka ż d e g o  
r o k u  in te r e s u ję  s ię  b l iż e j  in n ą  d y ­
s c y p l in ą .  D a je  m i to  d o k ła d n y  o b ­
ra z  s p o r tu  k w a l i f ik o w a n e g o .  O s ta ­
tn io  z a in te re s o w a ła m  s ię  b l iż e j  k a ­
ja k a r s t w e m  (o d  2 la t ) ,  k t ó r e  je s t  
p rz e c ie ż  n a s z y m  s p o r te m  r e g io n a l­
n y m .  D la te g o  te ż  k a ja k a r z o m  w  
X X  P le b is c y c ie  d a ję  p ie rw s z e ń s tw o .
P o z w o lę  so b ie  to  k r ó t k o  u z a s a d n ić :

1) W ła d y s ła w  S z u s z k ie w ic z  —  o - 
l im p i je ż y k  z M o n a c h iu m , w  ty m  r o ­
k u  n a  m is t r z o s tw a c h  ś w ia ta  za .ia ł 
(w r a z  z P is z c z e m ) w y s o k ie  c z w a r te  i 
p ią te  m ie js c a , 2) J e rz y  S ty p - R e k o w ­
s k i ,  m is t r z  P o ls k i,  c z w a r ty  n a  m i ­
s tr z o s tw a c h  ś w ia ta . N a  l iś c ie  T .
Ł u k a s ie w ic z  je s t  ta k ż e  K r z y s z to f  

C h ra b ą s z c z  i  u c z e s tn ic z k a  m is t r z o s tw  
E u r o p y  ju n io r ó w  J o la n ta  B ie le c k a , ła  s ię  ze  s w o im i r y w a lk a m i.  A m b i t -  D o b ry  to  p r o g n o s ty k  p rz e d  t r u d n y -  

Z a  n a jle p s z e g o  t r e n e r a  w o j . f n y  z e s p ó ł z T o r u n ia  b y ł  b o w ie m  m i p o je d y n k a m i z o ls z ty ń s k im  S to -  
s z c z e c iń s k ie g o  nasza C z y te ln ic z k a  J z n a c z n ie  s ła b s z y  o d  C z a rn y c h . K o -  m ile m , k tó r e  z a d e c y d u ją  o p ie rw s z e j 
u z n a ła  K a z im ie rz a  K o z ie ra s a . I s z y k a r k i  P o m o rz a n in a  s ta r a ły  s ię  lo k a c ie  n a  p ó łm e tk u .  ( jS )

Dwa zwycięstwa Czarnych
K O S Z Y K A R K I S Z C Z E C IŃ S K IC H  C Z A R N Y C H  s to czy ły  ’ 

p ią te k  i  sobotę, na p a rk ie c ie  W D S, k o le jn e  mecze o m is trzos tw o  
I I  l ig i.  Ic h  p rz e c iw n ik ie m  b y l zespół to ru ń s k ie g o  P om orzan ina . 
O ba sp o tka n ia  za koń czy ły  się z w y c ię s tw a m i szczecin ianek. W  
p ią te k  C z a rn i w y g ra li 88:37 (49:18), a  w c z o ra j 85:51 (14:22).
C Z A R N I:  G orze lana  18 i  35 je d n a k  m a k s y m a ln ie  w y k o r z y s ta ć  

n k <  K u t e r »  10  i  V> f w * n t V k i  13 w * ć  s w o je  u m ie ję tn o ś c i i  /. p o s w lfc -  PKI, IV u  te ra  10 i  1 „, Iw a n ic k a  13 e e n ie m  d ą ż y ły  do  ja k  n a jm n ie js z e j
1 2, K lim k ie w ic z  19 i  8, P rie be  p o r a ż k i.  S p ra w ia ło  to .  że m im o  zde
6 i  0, Ja roszew ska  16 i  9, B u ry  e y d o w a n e j p r z e w a g i C z a rn y c h , g ra
2 i  1 A  W e e kow icz  2 i  4 I  W e- byla bardzo , żywa V P ływ a ją cą ,- i i i ,  W a c h o w i c z  z. i  » vę  D o ty c z y  t o  g ło w n ie  p ie rw s z e g o  . p o -
cko w ie z  —  i  13, H in c e  0 i  1, K ą -  je d y n k u ,  k t ó r y  to c z y ł  s ię  w  b a rd z o  
k o l 2 i  1. s z y b k im  te m p ie . U t r z y m y w a ło  s ię

o n o  d o  k o ń c a  m e czu .
P O M O R Z A N IN : P ió rk o w s k a  4

i 19 , Pras 1 2  i  3 , K aczm arek  0 vv 0p u s p o tk a n ia c h  s z c z e c iń s k ie  
i  1, P ie cho w icz  —  i  0, M y k ic t iu k  k o s z y k a r k i  z a p re z e n to w a ły  n ie z łą
7 i  1 4 , Iw a ń s k a  6 i  Z. P o la k -C h i **»>«. < ? « * *  d y n a m ic z n ie  i  s k u te ra
. . .  , _ . „  - r  j  - « - «  m e , z a ró w n o  w  o o ro m e  j a k  i  a ta k u
liń s k a  3 i  8, N odzynska  —  l  0, N a js i ln ie js z y m  p u n k te m  ze s p o łu  b y
P o lo w c z y k  5 i  4 . ła  J . G o rz e la n a , k tó r e j  d z ie ln ie  se­

k u n d o w a ły  p o z o s ta łe  k o le ż a n k i.
N A S Z A  d r u ż y n a  w  o b u  s p o tk a -  D z ię k i  te rn u  w  r ó ż n y c h  u s ta w ie n ia c h  

n ia c h , be z  w ię k s z e g o  t r u d u ,  u p o r a -  d r u ż y n a  g r a ła  na , r ó w n y m  p o z io m ie .

Polonia traci punkty
P R Z Y  O G Ł U S Z A J Ą C Y M  D O P IN G U  P U B L IC Z N O Ś C I w  w y ­

p e łn io n e j po b rzeg i h a li W DS, I  l ig o w i koszykarze  szczec ińsk ie j 
P ogoni to c z y li w  p ią te k  i  sobotę m is trz o w s k ie  mecze ze s to łecz­
ną P o lon ią . D w a  d ra m a tyczn e  i pas jo n u jące  p o je d y n k i p rz y n io ­
s ły  P ogoni k o m p le t p u n k tó w . W  p ią te k  „ W i lk i  M o rs k ie “  z w y ­
c ię ż y ły  85:75 (46:39), a w  sobotę 81:78 (43:39).
P O G O Ń : S io m iń s k i 20 i I I  p k t ,  W a n io re k  o ra z  w  k o ń c ó w c e  s o -  

C a b o ń  2 i  6. R o s ia k  19 i  12, K r a -  h o t.p ie g o  m e c z u  R o s ia k , K o ś  i  B a l-  
so ń  5 i  0, W a n io re k  26 i  27, C z e r-  ć ż e w s k i.  'S iln y m  a tu le rn  P o lo n i i  b y -  
w iń s k i  8 i  4, K a ż m ic r c z a k  1 i  — , ł a '  ta k ż e  g ra  p o d  ta b l ic a m i.  P o g o ń  
K o ś  2 i  8, B a lc z e w s k i 2 i  11, P a - n a to m ia s t z a im p o n o w a ła  d y n a ra ie z -  
w lo w ic z  —  i  2. n ą , p e łn ą  w e r w y  g rą  o fe n s y w n ą ,

P O L O N IA :  G u la  18 i  21, Z m u d a  l z  o p a r tą  p rz e d e  w s z y s tk im  n a  z d e c y -  
i  15, K w a s ib o r s k i  10 i  8, W y p y c h  14 d a w a n y c h  w e jś c ia c h  p o d  ko s z . T a  
i  27 B ą k  4 i  0, P r o k o p  14 i 7, P o d -  t a k t y k a  w  p o łą c z e n iu  z-, w  s u m ie  
g ó r s k i o i  0, J a s iń s k i 3 i  8, Ś m ie -  n ie z łą  g r ą  w  o b r o n ie  z a p e w n iła  P o -  
c h o w s k i 0 i— . ę o n i s u kce s .

D W A  r a z y  s z c z e c iń s k a  p u b l ic z -  W  p o z o s ta ły c h  mefcV.ach I  l i g i  k o -  
n o ść  ż e g n a ła  o p u s z c z a ją c y c h  p a r -  s z y k ó w k i  m ę ż c z y z n  p a d ły  n a s tę p u -  
k ie t  k o s z y k a r z y  P o g o n i,  o d ś p ie w a -  ją c e  w y n ik i :  W y b rz e ż e —Ś lą s k  77:81 
n ie m  p o p u la rn e g o  „ S to  ła t ” . N a  (38:42), L e g ia —L u b ł in ia n k a  106:103 
a p la u z  te n  d r u ż y n a  tr e n e r a  J . N o -  (41:42, 91:91), W is ła — R e.sovia 90:75
w a k o w s k ie g o  w  p e łn i  z a s łu ż y ła .  (46:37) L e c h —S p ó jn ia  75:70 (57:39)
„ W i l k i  M o r s k ie ”  p o  p e łn e j p o ś w ię -  ( jg )
c e n ią  g rz e  z d o b y ły  b o w ie m  c z te r y ^ «  ..................... ■■■■......... ■ .............—
c e n n e  p u n k t y ,  w  d w ó c h  b a rd z o

Załoga remontuje 

„Zew  le r z a “
Z  K O L E J N Y C H  m e ld u n k ó w , k t *  

r e  d o ta r ły  d o  S z c z e c in a  w y n ik a ,  
że z a ło g a  „ Z e w u  M o rz a ”  sa m a  re ­
m o n tu je  ja c h t  z a k u p u ją c  je d y n ie ,  
za p o ś r e d n ic tw e m  a g e n tó w  P Z M , 
p o tr z e b n e  m a te r ia ły .  P ra c e  p r z e ­
b ie g a ją  s p r a w n ie .  Ż e g la rze , są w ię c  
d o b r e j  m y ś l i  i  p r z y p u s z c z a ją , że w 
p r z y s z ły m  ty g o d n iu  op u szczą  A m ­
s te rd a m  u d a ją c  Się w  d a ls z ą  p o d ­
r ó ż  d o o k o ła  ś w ia ta .

Dziś decydujące mecze 
o puchar PPDiOR „ G ry f

W  P IĄ T E K  w  h a l i  p r z y  u l .  N a -  
r u tó w lć z a  ro z p o c z ą ł k ie  t r z y d n io w y  
m ię d z y n a r o d o w y  ¿ tu rn ie j-  p i ł k i  i  r ę c z ­
n e )  m ę ż c z y z n  o  p u c h a r  a PP DiTTR  
„ G r y f ” . z o rg a n iz o w a n y  z o k a z j i  
X X V - le e ia  M K S  P ó g d n . W  im p r e ­
z ie  U d z ia ł b io r ą :  d w u k r o tn y  m is t r z  
C SR S >— B a n ik  K a rw in a , c z o ło w y  
ze s p ó ł I I  l i g i  s z w e d z k ie j I F K  Y s ta d . 
I - t ig o w e  W y b rz e ż e  G d a ń s k  o r a *  
s z c z e c iń s k a  P o g o ń .

W  p ie rw s z y m  d n iu  W y b rz e ż a  
G d a ń s k  p rz e g ra ło  z B a n ik ie m  K a r -  
v in a  15:17 (9 :9 ). N a jw ię c e j  b r a m e k  
d la  z w y c ię z c ó w  z d o b y ł B r u n a  — 8, 
d la  W y b rz e ż a  — P r e d e h l 1 N o w a k  
— p o  4. N a to m ia s t  P o g o ń  u le g ła  
IF K  Y s ta d  15:10 (7:10). N a jw ię c e j 
b r a m e k  d la  I F K  u z y s k a ł L in d g re s t 

6. a d la  P o g o n i P . C ie ś la  — 5. 
W c z o ra j n a to m ia s t  B a n ik  K a rw in a  

z m ie r z y ł  s ię  z IF K  Y s ta d . M ecz  po  
b a rd z o  in te r e s u ją c y m  i  z a c ię ty m  
p rz e b ie g u , z a k o ń c z y ł s ię  z w y c ię s t­
w e m  C z e c h o s ło w a k ó w  24:20 (11 :6), 
N a jle p s z y m  s trz e lc e m  w  ze s p ó ł«  
C SR S o k a z a ł s ię  B r u n a ,  k t ó r y  u z y ­
s k a ł 5 b ra m e k . W  ze s p o le  Y s ta d  
n a jc e ln ie j s tr z e la ł R u a s m u s s o n  — 9.

D r a m a ty c z n y  m ecz  s to c z y li  ta k ż e  
n a s i szczy  p io r n iś c i . k tó r z y  n ie z n a ­
c z n ie  u le g l i  ..s ió d e m c e ”  W y b rz e ż a  
17:18 (3 :10). N a jw ię c e j b r a m e k  d ła
P o g o n i z d o b y l i  P . C ie ś la  — 4 i  M a ń  
k o w s k d  —  3. d la  W y b rz e ż a  —  N o ­
w a k  — 7 i  P r e d e h l — 5.

D z iś  o  g o  dr.. 9.30 w  o s ta tn ic h  d e ­
c y d u ją c y c h  o  z w y c ię s tw ie  t u r n ie ju  
m e c z a c h  z m ie rz a  s ię  W y b rz e ż e  — 
I F K  o ra z  o  g o d z . 10.45 B a n ik  z  P o ­
g o n ią . (d>

t r u d n y c h  m ecza ch .
S p o tk a n ia  z P o lo n ią  m ia ły  n ie ­

z w y k le  z a c ię ty  p rz e b ie g , b y ły  e m o - 
• jo n u ją c e  i  c ie k a w e . W  p ie rw s z y m  

m e c z u  P o g o ń  w ła ś c iw ie  c a ły  czas 
p a n o w a ła  n a d  s y tu a c ją  n a  b o is k u  i  
o d  7 m in u t y  n ie p r z e r w a n ie  p r o w a ­
d z iła .  B y ły  m o m e n ty , że „ W i l k i  
M o r s k ie ”  m ia ły  n a  s w o im  k o n c ie  o 
10— 12 p u n k tó w  w ię c e j o d  r y w a l i .  
K i l k a k r o tn ie  je d n a k  c z u jn ie  g r a ją ­
c y m  p o lo n is to m  u d a w a ło  s ię  z m n ie j 
szać p rz e w a g ę  g o s p o d a rz y  do  4 p u n  
l i t ó w .  P o g o ń  n ie  d a ła  s ię  je d n a k  
s k o c z y ć  i  s k u te c z n ie  r ip o s to w a ła .

W  s o b o tę  n a  p a r k ie c ie  W D S  w  
k a  b y ła  b a r d z ie j za c ię ta . D ru ż y n ą  
n a d a ją c ą  to n  g rz e  z n o w u  b y ła  P o ­
g o ń /  T y m  ra z e m  m a k s y m a ln ą  p rz e ­
w a g a  g o s p o d a rz y  w y n o s i ła  9 p u n k ­
tó w . P o lo n is to m  u d a w a ło  s ię  je d ­
n a k  o d r a b ia ć  s t r a t y  i  w  27 m in u ­
c ie  o n i  o b ję l i  p ro w a d z e n ie . O d  te ­
g o  m o m e n tu  lo s y  m e czu  z a c z ę ły  s ię  
w a ż y ć  ra z  w  je d n ą  ra z  w  d ru g ą  
s tro n ę . P o  n ie z w y k le  d r a m a ty c z ­
n y c h  10 m in u ta c h  g r y  P o g o ń  o p a ­
n o w a ła  s y tu a c ję  i  z a p e w n iła  sob ie  
c e n n e  z w y c ię s tw o , p o m im o  iż  w  31 
m in .  m u s ia ł o p u ś c ić  p a r k ie t  as a tu ­
to w y  n a sze g o  ze s p o łu  P a w e ł W a ­
n io r e k  (5 p r z e w in ie ń ) .

M im o  p o ra ż e k  P o lo n ia  z r o b iła  w 
S z c z e c in ie  d o b re  w ra ż e n ie , z a w o d ­
n ic y  te g o  z e s p o łu , z w ła s z c z a  W y ­
p y c h , p o p is y w a li  s ię  ś w ie tn y m i r z u ­
ta m i z d y s ta n s u . W  te j  r y w a l iz a c j i  
m ó g ł z n im i  k o n k u r o w a ć  t y l k o  P.

IMPREZY SPORTOWE

G o d z . 9.30 — h a la  p r z y  u l .  N a ­
r u to w ic z a  —  c .d . m ię d z y n a r o d o w e ­
g o  t u r n ie ju  p i t k i  rę c z n e j m ę ż c z y z n  
z o k a z j i  X X V - le c ia  M K S  P o g o ń . 
G r a ją  k o le jn o :  W y b rz e ż e  G d a ń s k  z 
I F K  Y s ta d  (S z w e c ja )  i  P o g o ń  z B a -  
n ik ię m  K a r w in a  (C S R S ).
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„d o p ro w a d ze n ia  do końca procesu  b u d o w y  so c ja lizm u  w  na ­
szym  k ra ju ,  zdyna m izo w a n ia  tem pa  ro z w o ju , pom nażan ia  i  od ­
n a w ia n ia  s ił w y tw ó rc z y c h , w y k o rz y s ta n ia  w  p e łn i,  d la  d ob ra  
k ra ju ,  w a rto ś c i p ły n ą c y c h  z u d z ia łu  P o ls k i w  re w o lu c ji n a u ko ­
w o -te c h n ic z n e j, za pe w n ia n ia  pełnego t r iu m fu  zasad so c ja lizm u  
tu życ iu  spo łecznym  i  s tosunkach  m ię d z y lu d z k ic h ” .

(Z  tez p ro g ra m o w y c h  K C  P Z P R  p rz y ję ty c h  na V I I  P le nu m  
„O  a k ty w n y  u d z ia ł m łod eg o  p oko le n ia  w  bud ow ie  s o c ja lis ty c z ­
n e j P o ls k i” ).

R Z iiW O D N IC Z Ą C Y  P re z y d iu m  W  R N  Je rzy  K u c z y ń -

Ps k i, w ręcza ją c  p rzed  k ilk o m a  d n ia m i d ow ody osobiste 
s tu  uczennicom  i  uczn iom  szczecińsk ich  szkó ł ś re d ­
n ich , ca ło w a ł dz iew częta  w  rękę . G estem  ty m  c h c ia ł 
zapewne jeszcze m o c n ie j dać odczuć 1 8 - le tn im  p a n ­

n icom , że ro zp oczyn a ją  doros łe  życie , „k tó re  n ie  zawsze je s t 
ła tw e ”  —  ja k  p o w ie d z ia ł p rze d te m  z m ó w n ic y . „D o ro s łe  życ ie ” , 
„n o w y  w ażny  e tap życ ia ” , „p a sow a n ie  na o b y w a te l!” , „m ło d z i 
w y b o rc y ”  —  1. e w a ż k ic h  okreś leń , a tu  na sa li, p rz y  s to łach , 
s z ty w n i i  s tre m o w a n i, siedzą c i, k tó ry m  p rz y p a d ł zaszczyt o tr z y ­
m a n ia  dow odu  osobistego z rą k  p rz e d s ta w ic ie la  w yso k ie go  
szczebla w ła d z y  p a ń s tw o w e j. W s ta li z ła w k i szko lne j, aby 
p rz y jś ć  na  u roczystość urządzoną d la  p o tw ie rd z e n ia  w a g i cze­
ka jącego  ich , po ra z  p ie rw szy  w  ic h  życ iu , pańs tw ow ego  a k tu  
w yborczego , d la  u w y p u k le n ia  ro l i  m łodz ieży  w  d z is ie jszym  spo­
łeczeńs tw ie  p o ls k im , ro l i  p o le g a jące j przede  w s z y s tk im  na rz e ­
te ln y m  p rz y g o to w a n iu  się do:

O B Y W A T E L E  P o ls k ie j Rzeczy­
p o s p o lite j L u d o w e j. M ożna m y ­
śleć —  m ieszkańcy P o lsk i. Po­
lacy . A le  O B Y W A T E L  w  o dn ie ­
s ie n iu  do 18 - la tka  w  szko lnym  
m u n d u rk u , bądź jego  ró w ie ś n i­
cy w  b ia łe j b luzeczce i g ra na to ­
w e j spódniczce, z w y p ie k a m i na 
tw a rz y  o db ie ra jące j sw ó j dow ód 
osobisty, z k tó ry m  p ó jd z ie  do lo  
k a łu  k o m is ji w yb o rcze j —  to 
coś zu pe łn ie  innego, wzn iosłego, 
uczucie , k tó re  ta k i O B Y W A T E L  
p rze zyw a  szczególnie, ' choć n ie 
bardzo  chce i  p o tra f i o  ty m  m ó -

—  Z  jeszcze w ię kszą  s iłą  i  za­
p a łe m  p o w in ie n  się każdy z nas 
p rzy ło żyć  do d z ia ła ln o śc i w  swo  
j e j  o rg a n iz a c ji m łod z ie żow e j, po  
n ie  maż nasz w sp ó lny  w y s iłe k , 

1n ie  p ó jd z ie  na  m arne , p rz e c iw ­
n ie  p rz y c z y n i się do ro z w o ju  n a ­
szego k ra ju .  (K a z im ie rz  W róbe l)

—  Ja ko  uczennica  L ic e u m  E- 
konom icznego im . S taszica m am  
a m b ic ję  w y k s z ta łc ić  się w  m o ­
im  zaw odzie  i  po  u koń czen iu  
n a u k i za s ilić  ka d rę  p ra c o w n i­
k ó w  dobrze  p rzyg o to w an ych  do  
zaw odu. Ja ko  h arcerka , chcę ca-

zam ierzeń  sw e j o b y w a te ls k ie j 
d o jrza łośc i, o bo w ią zkó w  wobec 
społeczeństwa, n ie  p rzych od z iło  
n a jła tw ie j m o im  m ło d y m  roz­
m ów com . A le  ja kże  w z rusza ją ­
co, ja k  chętn ie  i w ie le  m ó w iła  
np. I rk a  Now acka  o tym , ja k  
to  je j k lasa, IV d  L ic e u m  E ko ­

w ie m  zeszła na  te m a t p ra cy
społecznej.

K rz y s z to f C h le w iń s k i, k tó ry  
o p o w ia d a ł o p ra c y  sw o ich  ko le ­
gów  na rzecz p rzedszko laków  (a 
os ta tn io  uczes tn iczy ł w  odśn ie ­
ża n iu  te ren ó w  s ta c ji k o le jo w e j

—  Z  ja k im i uczuc ia m i p rzys tę  
pu jesz do p ierw szego w  T w o im  
życ iu  a k tu  w yborczego? —
b rz m ia ło  m o je  p y ta n ie .

—  Z  uczuciem  d u m y  i  ra d o ­
ści, że m am  ju ż  s w ó j w k ła d  w  
życ ic  naszego k ra ju .  (K rz y s z to f 
W ró b e l z Tech ia ikum  M e ch a n i­
cznego).

—  Z  sa tys fa kc ją  i  radością . 
Zdając sobie spraw ę z w ażności 
tego a k tu . (W a le ry  K o śc iu szk ie - 
w ic z  z L E  im . Staszica).

—  P rzys tąp ie n ie  do  a k tu  w y ­
borczego w p ro w a d z i nas 10 k rą g  
lu d z i d o jrz a ły c h  i  ic h  sp raw y, 
k tó re  od tąd  będą także naszym i. 
(K a z im ie rz  W o źn iak  z T e c h n i­
k u m  K o le jow ego ).

S P R A W Y  D O R O S ŁY C H  staną 
się naszym i. J a k ie  to  sp raw y, 
ja k  p re cyzu ją  swe o b o w ią z k i o- 
b y w a te ls k ie  m ło d z i, w ła śn ie  
„p a s o w a n i na o b y w a te li“ . Z a p y ­
ta jm y  ich  o  to.

...M Ł O D Z IE Ż O W Y M  ra d ­
n ym  chyba  doskona le  zna­
ne są p ro b le m y  n u r tu ją c e  
m łodz ież i  na pew no będą 
s ta ra li się nam  pom óc — 
tw ie rd z ą , pełne o p tym izm u , 
E w a S ze te rla k  i  D o ro ta  Szet- 
k ie w ic z  z V  L ic e u m  O gó l­
nokształcącego.

F o to : Tadeusz Wit

onuiiiateic

O TO  G R U P K A  m oich  raz 
m ów ców  —  Zbyszek A n d ry . 
s iak z T e c h n ik u m  Sam o­
chodowego, I r k a  N ow acka  z 
L ice u m  Ekonom icznego im . 
S t. Staszica. K rz y s ie k  C h le ­
w iń s k i z T e c h n ik u m  K o le ­
jow ego , M a łgos ia  S iek ie rska  
z L ice u m  Ekonom icznego 
im . St. S taszica i  K a z ik  
W rób e l z T e c h n ik u m  M e ­
chanicznego.

Fo to : Tadeusz W it

ly m  sercem s łużyć Polsce, w y ­
ko nyw a ć  zadan ia  H a rc e rs k ie j 
S łużby  Polsce S oc ja lis tyczn e j. 
(Teresa P a w ło w ska  —  L ice u m  
E konom iczne  n r  2).

—  Do najuważniejszych m o ich  
o bo w ią zkó w  wobec społeczeń­
s tw a  u w ażam  e fe k ty w n ą  naukę, 
a po je j  zakończen iu  —  pracę, 
podnoszącą d o b ro b y t k ra ju , a 
ty m  sam ym  w zros t s top y  życ io ­
w e j m ieszkańców . Także a k ty w ' 
ną dz ia ła ln o ść  w  o rg a n iz a c ji m ło  
dzieżow e j, w y c h o w u ją c e j na p ra  
w y c h  i p ra c o w ity c h  o b y w a te li. 
(Jan M ie leszko  —  T e c h n ik u m  
K o le jo w e ).

—  O d siebie  ja k o  do jrza łego  
o b yw a te la  będę w y m a g a ł przede  
w s z y s tk im  k o n se kw e n c ji w  dz ia  
la n iu , szczerości i  o dw ag i w  
ty m  co będę ro b ił  d la  sw ojego  
środow iska , k ra ju . N ie  m am  
p rze kon an ia  do w ie lk ic h  s łów . 
(Leszek K ra w c z y k  —  I  LO ).

T A K , o tw a rc ie  p rzyznam , że 
fo rm u ło w a n ie  p rz e ja w ó w , bądź

nom icznego n r  2, za p rzyk ła de m  
ko ła. ZM S. o p ie ku je  się starszą, 
ch orą  kob ie tą . Ju ż  trze c i rok , co 
d ru g i dzień, do sam otne j pod­
op iecznej p rzychodzą  dziew czę­
ta, a by  posprzątać w  m ieszka­
n iu , za kup ić  n iezbędne p ro d u k ­
ty , posłuchać z m a rtw ie ń  chore j, 
o pow iedz ieć  je j o sw o ich  k ło po ­
tach, a le  przede w s z y s tk im  o ra ­
dościach i  sukcesach.

In n y  czw a rto k las is ta , uczeń 
T e c h n ik u m  K o le jo w e go  K rz y ­
szto f C h le w iń s k i, zachęcony 
p rz y k ła d e m  ko leża n k i, zaczął o- 
p ow iadać  o p a tro n ac ie  sw o je j 
k la s y  nad przedszko lem  k o le jo ­
w y m . O  ty m  ja k  chodzą tam  na 
p ra w ia ć  za ba w k i i  sprzęt, a 
dziew częta z te j k la sy  o p ie k u ją  
się ż ło bk iem , także k o le jo w y m .

W o lą  m ó w ić  0 k o nk re ta ch , bo 
one się liczą  — m ó w il i.  To  le ­
p ie j. To  bardzo dobrze, że po­
t ra f ią  w ię ce j ro b ić  n iż  m ów ić . 
Co w ię ce j. U w ażają, że to  co 
ro b ią  m og łoby  daw ać jeszcze 
w iększe  e fe k ty . Rozm ow a bo­

i to ró w ), n eg a tyw n ie  w y ra z ił się
0 czynach, k tó re  n ie  d a ją  e fe k ­
tó w  i, ja k o  p rz y k ła d , podał 
sp rzą tan ie , zg a rn ia n ie  liś c i itp . 
M o m e n ta ln ie  zosta ł za krzycza - 
n y  p rzez ca łą  g rupkę . M a łgos ia  
S ie k ie rska  z L E  n r  2 (k tó rą  n ie 
sam ow ic ie  m a r tw i b ra k  w  szko­
le  dosta tecznych  w a ru n k ó w  do 
u p ra w ia n ia  g im n a s ty k i. i ć w i­
czeń sp o rto w ych ) i  Z byszek  A n - 
d ry s ia k  z T e c h n ik u m  Sam ocho­
dow ego o po no w a li n a jb a rd z ie j. 
—  Przecież ła d n ie j i  estetycz­
n ie j jest je że li w o k ó ł nas po­
sprzątane i  p orządek. Zbyszek 
w ręcz  dom aga się od m łodz ieżo ­
w y c h  ra d nych , aby w ła śn ie —on i 
zd op in go w a li ca łą  m łodz ież, a 
cz ło nkó w  o rg a n iz a c ji m łodz ieżo ­
w y c h  przede w s z y s tk im  do p rac 
społecznych na rzecz m iasta . 
C hę tn ie  p ó jd z ie m y  do p racy , a le 
m u s i być dobrze zo rgan izow ana
1 e fe k ty  muszą być  w idoczne . To 
nasze w a ru n k i —  z d a w a li się 
m ó w ić  m łodz i, i  w ie m , że gdyby 
b y ło  w ów czas ko ło  m n ie  n ie 
sześcioro, a le  sześćdziesięcioro i 
w ię ce j — p o w ie d z ie lib y  ta k  sa­
m o. B o  p ra c y  się n ie  bo ją . ł  się 
n ie  le n ią . To  n iep ra w d a , co n ie 
k tó rz y  m ó w ią  o m łod ych . Chcą 
p ra cow a ć społecznie, a le praca 
m u s i być  ta k  zorgan izow ana i 
dobrana , aby je j e fe k ty  d a w a ły  
m łod z ie ży  zadow o len ie . O, ta k  
ja k  na p rz y k ła d  n ied z ie la  czynu 
p a r ty jn e g o .

W  O B L IC Z U  czekającego m ło  
d ych  a k tu  w yborczego, n ie  spo­
sób n ie  p o rozm a w ia ć  o m łod z ie ­
żow ych  ra d nych , o ty m  czego 
m łodz ież  od n ich  oczeku je , ja ­
k ie  swe sp ra w y  pow ie rza . Z p re  
cyzo w an ie m  sw ych  p os tu la tó w  
w  ty m  zakresie  m o i m i l i  ro z ­
m ó w c y  m ie li m n ie jsze  tru d n o ­
ści.

—  M łod z ie żow ym  ra d n y m  chy  
ba doskonale  znane są p ro b le m y  
n u rtu ją c e  m łodz ież i  na pew no  
będą s ta ra li się n am  pom óc  — 
tw ie rd z ą  pełne o p tym izm u . E w a 
S ze te rla k  i  D o ro ta  S ze tk ie w icz  
z V  LO .

—  U w ażam , że p raca  ra d n ych  
p o w in n a  być zw rócona  na  o rg a ­
n izac je  m łodz ieżow e ,  na ic h

dz ia ła ln o ść  w  naszym  m ieśc ie  
(K rz y s z to f W rób e l).

—  Z w iększen ie  im pre z  sp o rto ­
w y c h  i  poszerzenie m o ż liw ośc i 
s ta r tu  sportow ego m łodzieży  
szkó ł ś re d n ich  (now e hale  spor­
tow a, baseny ką p ie low e , lodouH- 
ska) p o s tu lu je  W a le ry  K o^c iusz- 
k ie w ic z , i jes t je d n y m  z w ie lu , 
k tó rz y  sp ra w y  sp ortu  uzna ją  za 
w ażne  w  re k re a c ji m łodz ieży, •  
jeszcze ź le  zo rgan izow ane w 
Szczecinie.

Z w o le n n ik  te leg ra ficznego  p re  
cyżow an ia  sw o ich  m y ś li —  Jan 
M ie leszko  z T e c h n ik u m  K o le jo ­
wego ta k  fo rm u łu je  o dpow iedź  
na p y ta n ie : czego oczeku je  o4> 
m łod z ie żow ych  radnych?

A  szerszego sp o jrzen ia  na  spr4> 
w y  m łodzieży

A  ro z w o ju  bazy s p o r to w e j 
k u ltu ra ln e j

A  zw iększen ia  szeregów  organ^r 
z a c ji m łodz ieżow ych

A  częstych spo tkań  z m łodz ieżą

Teresa P aw łow ska  uważa. i§ . 
ra d n i n o w e j ka d e n c ji p o w in n i 
pokus ić  się o za in te resow an ie  
m łod z ie ży  s p ra w a m i całego spo­
łeczeństw a, a Leszek K ra w c z y k  
dom aga się bezpośredniości w  
p rz e d s ta w ia n iu  p ro b le m ó w  i  za­
gadnień . W iększego n iż  d o ty c h ­
czas z ro zu m ie n ia  m łodz ieży, po­
d e jm o w a n ia  sp ra w  k tó r y m i o n ti/ 
ży je . I  a pe lu je  —  „m n ie j s łów , 
w ię c e j u c z c iw e j ro b o ty , zaanga­
żo w an ia , o dw a g i” .

T a k i ape l, to  chyba zn a ko m i­
ta  p o in ta  re la c ji z b ły s k a w ic z ­
n e j ro z m o w y  d z ien n ika rza  z 
p rzyp ad kow o  w y b ra n y m i ucze­
s tn ik a m i u roczystości, w  czasie 
k tó re j zosta li ..pasow ani na o by­
w a te li” . R ozm ow y, k tó rą  d z ien ­
n ik a rz  p o d ją ł, a by  usłyszeć, i  ząi 
notow ać, k i lk a  w zn io s łych , w ie l 
k ic h  s łó w  o o byw a te lsk ich  obo­
w ią zka ch  n a jm ło dszych , 18-le t- 
n ich  w yb o rców , a us łysza ł w ie le  
zw ycza jn ych  zdań o ty m  co ro ­
b ią , co chcą rob ić , co na leży ro ­
b ić. bo —  ja k  m ó w i stare  po­
rze ka d ło  „ k to  co ro b i, ty m  się 
zd ob i” . A  n ie  s ło w a m i. N a w e t 
n a jp ię k n ie js z y m i.

. H a n n a  Ż Y W C Z A K
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Zadanie dla
szczecińskich studentów

System informatyczny
„TALENT“

S P R A W A  k a d r  w  n a s z e j g o s p o d a r ­
ce , e fe k ty w n e g o  w y k o r z y s ta n ia  p o ­
te n c ja łu  s i ł  i  u m ie ję tn o ś c i lu d z k ic h  
—  n a b ie ra  c o ra z  w ię k s z e g o  zn a c z e ­
n ia .  S ta je  w  c e n tr u m  u w a g i n ie  t y l ­
k o  o rg a n ó w  p la n o w a n ia  i  z a rz ą d z a ­
n ia  g o s p o d a rk ą , a le  je s t  ta k ż e  o b ie k  
te m  z a in te re s o w a n ia  n a u k i ,  w  ty m  
ta k ż e  je d n e i z n a jm ło d s z y c h  je j  
d z ie d z in  — in fo r m a ty k i .

J U Ż  w  p iz y s z ly m  r o k u  ro z p o c z ę ta  
z o s ta n ie  e k s p lo a ta c ja  k ra jo w e g o  s y ­
s te m u  in fo r m a c j i  k a d r o w e j „ M A G I ­
S T E R “  — s y s te m u , k tó r y  m a  d o s ta r  
c za ć  a k tu a ln e  d a n e  n a  te m a t k a d r  
p o s ia d a ją c y c h  w y ż s z e  w y k s z ta łc e n ie . 
S ta n ie  s ię  o n  p ró b ą  b i la n s u  p o trz e b  
g o s p o d a rk i z m o ż liw o ś c ia m i k s z ta ł­
c e n ia  s p e c ja l is tó w  na  n a s z y c h  w y ż ­
s z y c h  u c z e ln ia c h , b ę d z ie  ta k ż e  ź ró ­
d łe m  in fo r m a c j i  n a  te m a t  r a c jo n a l­
n e g o  w y k o r z y s ta n ia  k a d r .  W  r a ­
m a c h  „ M A G IS T R A “  fu n k c jo n o w a ć  
b ę d z ie  k i l k a  p o d s y s te m ó w . Je d e n  z 
n ic h  to  „ T A L E N T “ , k tó re g o  o p ra c o ­
w a n ie m  z a jm ą  s ię  w  n a jb l iż s z y m  
cz a s ie  s tu d e n c i k ie r u n k u  „ in fo r m a ­
t y k a  i  c y b e r n e ty k a “  n a  W y d z ia le  
In ż y n ie r y jn o - E k o n o m ic z n y m  P o lit e ­
c h n ik i  S z c z e c iń s k ie j, z rz e s z e n i w  
K o le  N a u k o w y m  In fo r m a ty k i .

Z a d a n ie m  „ T A L E N T U “  b ę d z ie  w y ­
ło n ie n ie  sz c z e g ó ln ie  u z d o ln io n y c h

s tu d e n tó w  i  e w id e n c jo n o w a n ie  da ­
n y c h  ic h  d o ty c z ą c y c h . E w id e n c ja  ta  
p ro w a d z o n a  m a  b y ć  n a  p o d s ta w ie  
a k tu a liz o w a n y c h  co  s e m e s tr  lu b  r o k  
in fo r m a c j i  p rz e k a z y w a n y c h  p rze z  po  
szcze g ó ln e  u c z e ln ie . O b ję te  n ią  zo ­
s ta n ą  d a n e  o s o b o w e  s tu d e n ta , k ie ­
r u n k i  je g o  s z c z e g ó ln y c h  u z d o ln ie ń  
o ra z  d a n e  u z u p e łn ia ją c e , n p . na zw a  
z a k ła d u  fu n d u ją c e g o  s ty p e n d iu m . 
C e n tr a ln y  b a n k  in fo r m a c j i  s y s te m u  
„ T A L E N T “  s ta n ie  s ię  ź ró d łe m  o k r e ­
s o w y c h  a n a liz  i  p o d s ta w ą  d o  spo rzą  
d z a n ia  z e s ta w ie ń  d a n y c h  w  p rz e k ro  
ja c h  ^ in te re s u ją c y c h  ró ż n e  je d n o s tk i 
g o s p o d a rk i lu b  w ła d z e  p a ń s tw o w e . 
M o ż n a  p rz y p u s z c z a ć  z a te m , że „ T A ­
L E N T “  b ę d z ie  n a rz ę d z ie m  ja k  n a j­
e fe k ty w n ie js z e g o  w y k o r z y s ta n ia  u- 
z d o ln ie ń  lu d z k ic h  w  g o s p o d a rc e  lu b  
na uce .

M Y Ś L  u tw o r z e n ia  s y s te m u  „ T A ­
L E N T “  z r o d z iła  s ię  p rz e d  d w o m a  
m ie s ią c a m i n a  k o le g iu m  M in is te r ­
s tw a  N a u k i,  S z k o ln ic tw a  W yższe g o  i 
T e c h n ik i ,  a z p ro p o z y c ją  o p ra c o ­
w a n ia  c a ło ś c i z a g a d n ie n ia  z w ró c o n o  
s ię  d o  K o ła  N a u k o w e g o  In fo r m a ty k i  
—  je d n e g o  z n a jb a rd z ie j p rę ż n y c h  w  
n a s z y m  ś r o d o w is k u  s tu d e n c k im . Z a ­
d a n ie  to  u z n a n e  p rz e z  fa c h o w c ó w  
za  t r u d n e  ze  w z g lę d u  n a  s w ó j p r o ­
to ty p o w y  c h a r a k te r  o ra z  fa k t .  że 
s y s te m  e k s p lo a to w a n y  b ę d z ie  n a  n a j 
b a r d z ie j n o w o c z e s n y m  s p rz ę c ie  d o ­
s tę p n y m  d o p ie ro  o d  n ie d a w n a  w  
k r a ju  —  p rz e k ra c z a  m o ż liw o ś c i w y ­
k o n a w c z e  s tu d e n c k ie g o  k o ła  n a u k o ­
w e g o . S tą d  te ż  s p e c ja ln ie  p o w o ła n y  
z e s p ó ł s tu d e n tó w  ro z p o c z n ie  r e a liz a ­
c ję  z a d a n ia  d o p ie ro  p o  o d p o w ie d ­
n im  p rz e s z k o le n iu  i  p o d  p a tro n a ­
te m  Z a k ła d u  O r g a n iz a c ji  P rz e tw a ­
rz a n ia  D a n y c h  PS .

N a  p ra c e  p r o je k to w e ,  p ro g ra m o w e  
o ra z  w d ro ż e n ie  p o z o s ta ło  z a le d w ie  
k i l k a  m ie s ię c y , p o n ie w a ż  s y s te m  m a 
w e jś ć  d o  e k s p lo a ta c j i  j u ż  w  l ip c u  
1974 r .  (m w )

W planach „Pomeranii“

SCiiiig i wczasy 
w siodle

N A J W IĘ K S Z E  d o ty c h c z a s  z a in te ­
re s o w a n ie  s z c z e c in ia n  w y w o ła ła  
w y c ie c z k a  d o  P a ń s tw o w e g o  S ta d a  
o g ie r ó w  w  Ł o b z ie , z o rg a n iz o w a n a  
w  ra m a c h  n a s z e j a k c j i  „ N ie d z ie la  
z K u r ie r e m ” . D z w o n il i  d o  r e d a k c j i  
C z y te ln ic y ,  p y t a l i  z n a jo m i,  p rz y s z ło  
te ż  k i l k a  l is tó w .  M . in .  m iło ś n ic y  
k o n i  z  I X  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą ­
ceg o  n a p is a l i:  „ C h c ie l iś m y  w z ią ć  
u d z ia ł w  w y c ie c z c e  d o  Ł o b z a . N ie ­
s te ty ,  n ie  d o s ta liś m y  ju ż  b i le tó w .  
P r o s im y !  N a p is z c ie , c zy  o d b ę d z ie  
s ię  jeszcze  ra z  t a k i  n ie d z ie ln y  w y ­
p a d ? ”

N a  to  p y ta n ie  o d p o w ia d a  d y r e k ­
to r  W o je w ó d z k ie g o  P rz e d s ię b io r ­
s tw a  U s łu g  T u r y s ty c z n y c h  „ P o m e ­
r a n ia ”  M ie c z y s ła w  K r z y m o w s k i :

—  N ie s te ty ,  w  n a jb l iż s z y m  czas ie  
n ie  je s t  m o ż l iw e  z o rg a n iz o w a n ie  
w y c ie c z k i  „ n a  k o n ie ” . P rz e z  p ó ł 
r o k u ,  p o c z ą w s z y  od  s ty c z n ia  P a ń ­
s tw o w e  S ta d o  O g ie ró w  w  Ł o b z ie  
n ie  m o że  p r z y ją ć  ż a d n e j w y c ie c z k i.  
O p o d o b n y c h  im p re z a c h  bę d z ie  
m o ż n a  p o m y ś le ć  d o p ie ro  w  le c ie . 
W ó w c z a s  te ż  c h c e m y  u rz ą d z ić  
w c z a s y  w  s io d le ,  a w ię c  d w u -  lu b  
t r z y ty g o d n io w y  p o b y t  p o łą c z o n y  z 
n a u k ą  ja z d y  k o n n e j .

—  Z  n a jb l iż s z y c h  n a to m ia s t  n a ­
sz y c h  p la n ó w  w y m ie n ić  tr z e b a  k u -  
l ig i  w  p o d s z c z e c iń s k ic h  la s a c h , p o ­
łą c z o n e  z p ie c z e n ie m  b a ra n a . J u ż  
s ię  d o  te g o  p r z y g o to w u je m y .  A le .. .  
p o t r z e b n y  je s t  p rz e d e  w s z y s tk im  
ś n ie g . A  j a k  n a  r a z ie  z im a  s ię  n a m  
s k o ń c z y ła , ( ja s )

Konkurs „Jantara“ na reportaż
R A D A  W O J E W Ó D Z K A  F e d e ra c j i  

S o c ja l is ty c z n y c h  Z w ią z k ó w  M ło d z ie ­
ż y  P o ls k ie j,  r e d a k c ja  ty g o d n ik a  
„ J a n ta r ” , W R Z Z  i  W y d z ia ł K u l tu ­
r y  P re z . W R N  o g ło s i ły  k o n k u r s  na 
re p o r ta ż  l i t e r a c k i  p o d  h a s łe m  „ M ło ­
d z ie ż  w  b u d o w ie  d r u g ie j  P o ls k i“ . 
C e le m  k o n k u r s u  je s t  w y b r a n ie  a u ­
te n ty c z n y c h  w y p o w ie d z i m ło d y c h  
lu d z i  o n a jw a ż n ie js z y c h  s p ra w a c h  
la t  s ie d e m d z ie s ią ty c h  n a  Z ie m i 
S z c z e c iń s k ie j. N a jc ie k a w s z e  z n ic h  
u k a z a ły b y  s ię  n a  ła m a c h  s zcze c iń ­
s k ic h  cz a s o p is m  lu b  na  a n te n ie  ra ­
d io w e j,  a ta k ż e  m o g ły b y  s ię  u k a z a ć  
w  w y d a n iu  k s ią ż k o w y m .

R e g u la m in  o k re ś la  k o n k u r s ,  ja k o  
d w u c z ę ś c io w y  W  częśc i z a m k n ię te j 
m o g ą  u c z e s tn ic z y ć  c z ło n k o w ie  K o re s  
p o n d e n c y jn e g o  K lu b u  M ło d y c h  P i­
s a rz y  p r z y  Z S M W  i  K o ła  M ło d y c h  
p r z y  Z w ią z k u  L i te r a tó w  P o ls k ic h  z 
w o j.  s z c z e c iń s k ie g o , k tó r z y  p is e m n ie  
p o tw ie rd z ą  s w ó j u d z ia ł w  b iu rz e  
k o n k u r s o w y m :  S zcze c in , u l .  R oo se - 
v e lta  1, p o k  110. W  częśc i o tw a r te j 
k o n k u r s u  m o g ą  b r a ć  u d z ia ł w s z y s c y  
z a in te re s o w a n i.  P ra c e  n a le ż y  s k ła ­
d a ć  w  6 e g z e m p la rz a c h  m a s z y n o p i­
su , o p a t ru ją c  je  g o d łe m , n a to m ia s t 
im ię ,  n a z w is k o  i  d o k ła d y  a d re s  n a -

Odpowiedzi redakcji
P a n  J e r m a to w ic z .  — P r o s im y  o 

p o d a n ie  a d re s u , c h c ie l ib y ś m y  b o ­
w ie m  p rz e k a z a ć  P a n u  w y ja ś n ie n ie ,  
k tó r e  o t r z y m a l iś m y  z  D Z R M .

J a c e k  T r o ja n o w ic z  — W S S  „S p o ­
łe m ”  in fo r m u je ,  że s p rz e d a w c y  ze 
s to is k a  w ę d l in ia r s k ie g o  s k le p u  p rz y  
u l .  O d z ie ż o w e j u d z ie lo n o  p o u c z e n ia .

le ż y  u m ie ś c ić  w  z a p ie c z ę to w a n e j ko 
p e rc ie  z  w y p is a n y m  n a  n ie j  g o d łe m , 
i  d o łą c z y ć  d o  p r a c y  k o n k u r s o w e j.  
O b ję to ś ć  p ra c  n ie  p o w in n a  p r z e k ra  
czać  10 s t io n  m a s z y n o p is u , t e r m in  
n a d s y ła n ia  u p ły w a  z d n ie m  30 m a r ­
ca  1974 r.

O rg a n iz a to rz y  p r z e w id z ie l i  n a s tę ­
p u ją c e  n a g r o d y :  I  — 5 000 z ł,  U  — 
3 000 z ł, I I I  —  2 000 z ł o ra z  t r z y  w y ­
ró ż n ie n ia  po  I  000 zł.

R o z s trz y g n ię c ie  k o n k u r s u  n a s tą p i 
d o  d n ia  15 m a ja  1974 r .  B liż s z e  d a n e  
z n a jd ą  z a in te re s o w a n i w  ty g o d n ik u  
„ J a n ta r ”  z 2 b m .

„Gazomontaż“
nie pomyślał

U  Z B IE G U  u l ic  U n i i  L u b e ls k ie j  i
W o js k a  P o ls k ie g o , P rz e d s ię b io rs tw o  
B u d o w y  U rz ą d z e ń .  G a z o w n ic z y c h  
„G a z o m o n ta ż ”  p r z y s tą p i ło  d o  u k ła ­
d a n ia  r u r o c ią g u  g a z o w n ic z e g o . G łę ­
b o k ie  w y k o p y  z a b e z p ie c z o n o  co  
p ra w d a  o c h r o n n y m i b a r ić t k a r n i ,  le cą  
n ie  u ło ż o n o  p rz e jś ć  d la  m ie s z k a ń ­
c ó w  p o b l is k ic h  b u d y n k ó w . R ó w n ie *  
p a s a ż e ro w ie  t r a m w a ju  w y s ia d a ją c y  
n a  p o b lis k im  p r z y s ta n k u  n ie  m a ją  
m o ż liw o ś c i p rz e d o s ta n ia  s ię  z „ w y ­
s e p k i”  n a  c h o d n ik .  S k rz y ż o w a n ie  
to  n ie  n a ie ż y  ■ d o  bezpieez-* 
n y e h , g d y ż  o p ró c z  c ią g łe g o  r u c h u  
t r a m w a jó w ,  d o  s z p ita la  i  ze s zp i­
ta la  p ę dzą  k a r e t k i ,  a  z w y k łe  sa­
m o c h o d y  ró w n ie ż  tę d y  częs to  p rz e ­
je ż d ż a ją  z d u ż ą  s z y b k o ś c ią . (bo s )

Pracownicy poszukiwani
P rze ds ię b io rs tw o  T ra n spo rto w o-S p rzę taw e  
B u d o w n ic tw a  „T ran sb ud -S acze c in “  za­
t ru d n i:
—  k ie ro w c ó w  z  I  lu b  I I  k a t. p ra w a  ja z d y  

lu b  C  i  D,
—  p o m o c n ik ó w  k ie ro w c ó w  z k a t.  I I I  lu b  

B  z  ro czn ym  stażem  p ra c y  w  zaw odzie  
p om ocn ika  k ie ro w c y  lu b  k ie ro w c y . Po­
m o cn icy  k ie ro w c ó w  k ie ro w a n i są na 
k u rs y  podw yższa jące  k w a lif ik a c je  na  
kosz t p rzeds ięb io rs tw a,

—  sto la rzy ,
—  ro b o tn ik ó w  p rze ła d u n ko w ych ,
—  m o n te ró w , e le k try k ó w  sam ochodow ych , 

spaw aczy do  sp aw a n ia  e le k try c z n o -g a ­
zowego, s u w n ic o w y c h  w  p e łn y m  i  n ie ­
p e łn y m  w y m ia rz e  godzin  (1/2 e ta tu ),

—  ro b o tn ik ó w  do  p ra c  d o ry w c z y c h  p rzy  
ro z ła d u n k u  m a te r ia łó w  b u d o w la n y c h  z 
w a go n ów  k o le jo w y c h  w  godz inach  od 
14.00— 7.00 ra n o  o raz  w  n ied z ie le  i  
św ię ta  od godz. 7.00— 24.00,

—  in s tru k to ra  p ra k ty c z n e j n a u k i zaw odu,
—  k ie ro w n ik a  s e k c ji eksp lo a ta c ji,
—  k ie ro w n ik a  D z ia łu  Technicznego,
—  starszego re fe re n ta  e ks p lo a ta c ji d /s spe­

d y c ji,
—  s tarszych  d yspozy to rów ,
—  starszego re fe re n ta  ekonom icznego,
—  sp ec ja lis tę  d /s  zaopa trzen ia  i  gospodar­

k i  m a te r ia ło w e j,
—  starszego in s tru k to ra  ka d r.
—  starszego księgowego.
K ie ro w c y , pom ocn icy  k ie ro w c ó w  o ra z  ro ­
b o tn ic y  p rz e ła d u n k o w i w yn ag ra d zan i są 
w /g  akordow ego  system u p łac  i m ogą być 
z a tru d n ie n i na te re n ie : Szczecina. Ś w in o ­
u jśc ia , N ow ego C zarnow a, S ta rg a rd u  
Szczecińskiego, Ja s ien icy  k /P o lic , P ło n i 
k /Szczecina P ra c o w n ik o m  za m ie jsco w ym  
g w a ra n tu je m y  za k w a te ro w a n ie  w  ho te ­
lach  ro b o tn iczych  z m o ż liw ośc ią  ko rzys ta ­
n ia  ze s to łów e k. Zg łoszenia  p rz y jm u je : 
PTSB „T ran sb ud -S zczec in “  u l. O bo trycka  
14b, te l. 216-41 w e w . 19 o raz  k ie ro w n ic tw o  
E ks p o z y tu r T e re no w ych  w  Ś w in ou jśc iu , 
u l. G ru n w a ld z k a  54, te l. 22-58, S ta rga rdz ie  
Szczecińsk im , u l. B ogus ław a  IV  n r  15, 
te l. 40-58. Jas ien icy  k /P o lic , u l.  P io tra  i 
P aw ła  te l. 449-11, w  N o w y m  C za rnow ie  
k /G ry f in a  te l. 20-01. P ło n i k/Szczecina  te l. 
612-71 w e w . 67. 5012-K

F a b ry k a  M e ch an izm ó w  S am ochodow ych
„P O L M O “  w  Szczecinie, a l. W o js k a  P o l­
sk iego  186 z a tru d n i:
-r -  e konom is tę  z  w yższym  lu b  ś re d n im  

w y ksz ta łce n ie m  na s tan o w isko  szefa 
s łu ż b y  ad m  i n is tra c y j no-socj a ln e j.

—  in ż y n ie ra  m e ch an ika  na s tan o w isko  
z -c y  k ie ro w n ik a  w y d z ia łu  p ro d u k c y j­
nego,

—  in ż y n ie ra  lu b  te c h n ik a  e le k try k a  o raz 
in ż y n ie ra  lu b  te c h n ik a  bud ow la ne go  z 
u p ra w n ie n ia m i na s tan o w iska  in spe k­
to ró w  nadzoru,

—  in ż y n ie ra -e k o n o m is tę  na sam odzie lne  
s tan o w isko  d /s  p ro g ra m o w a n ia  i  roz ­
w o ju  zak ładu ,

—  te c h n ik a  bud ow la ne go  do  d z ia łu  re a li­
z a c ji in w e s ty c ji,

—  in ż y n ie ra  m e chan ika  na  s tan o w isko  
k ie ro w n ik a  w y d z ia ło w e j k o n t ro li ja k o ­
ści,

—  in ż y n ie ra  lu b  te c h n ik a  m e ch a n ika  na

s tan o w isko  k ie ro w n ik a  z m ia n y  w  w y ­
d z ia le  p ro d u k c y jn y m ,

—  te c h n ik a  m ech an ika  na s tan o w isko  m i­
s trza  o b ró b k i w ió ro w e j,

—  ekonom istę  z w yższym  w yksz ta łcen ie m  
na s tan o w isko  k ie ro w n ik a  s e k c ji u m ó w  
i  ekspo rtu  w  d z ia le  z b y tu ,

—  in ż y n ie ra  m ech an ika  ze zna jom ością  
języka  ang ie lsk iego  do k o o rd y n a c ji 
p rac  zw ią za nych  z  u ru c h o m ie n ie m  p ro ­
d u k c j i  lic e n c y jn e j,

—  in ż y n ie ró w  i  te c h n ik ó w  m e ch a n ikó w  
n a  s tan o w iska  tech n o lo g ów  i  k o n s tru k ­
to ró w ,

—  in żyn ie ra  lu b  te c h n ik a  ze zna jom ością  
zagadn ień  ra c jo n a liz a c ji i  w yna lazczoś­
ci,

—  ekonom istę  z w yższym  w yksz ta łcen ie m  
do d z ia łu  ogó lnopraw nego,

—  dowódcę w a r ty  d o  s tra ży  p rze m ys ło ­
w e j,

—  te c h n ik ó w  m e ch an ikó w  na s tanow iska  
b ra ka rzy  w  d z ia le  k o n tro li jakośc i,

—  p ra c o w n ik a  ze ś re d n im  w yksz ta łce ­
n iem  i  p ra k ty k ą  na  s tan o w isko  k ie ­
ro w n ik a  m agazynu,

—  oraz h a r to w n ik ó w , to k a rz y , frezerów , 
s z lif ie rz y , ś lusarzy n a rzędz iow ych  i  re ­
m o n to w ych , s m a ro w n ik ó w , m urarza , 
szklarza, ro b o tn ik ó w  tra n s p o rto w y c h  i  
m agazynow ych, sp rzą ta czk i o raz  m ęż­
czyzn i  k o b ie ty  do p rzyuczen ia  do  za­
w odu toka rza -fre ze ra .

W a ru n k i p ra cy  i  p łacy  do o m ó w ie n ia  w
d z ia le  osobow ym  i  szko len ia  zaw odow ego
w  godz. 8.00— 14.00 te l. 744-01 w e w . 266.

5336-K

M ie js k ie  P rze ds ię b io rs tw o  K o m u n ik a c y jn e  
w  Szczecinie z a tru d n i n a ty c h m ia s t k ie ­
ro w có w  a u tobusow ych  z k a t. „D “  p ra w a  
ja zdy  na p e łn y  i n ie p e łn y  w y m ia r  czasu 
pracy, k ie ro w c ó w  z ka t. „C “  w ozów  go­
spodarczych o raz w  ce lu  p rzeszko len ia  na 
w k ła d k ę  u p ra w n ia ją c ą  do p row adzen ia  
autobusów , k a n d y d a tk i na k o n d u k to rk i 
tra m w a jo w e  na p e łn y  i  n ie p e łn y  w y m ia r  
czasu p ra cy , m o n te ró w  sam ochodow ych, 
ślusarzy, e le k tro m o n te ró w , s to la rzy , spa­
waczy. b lach a rzy , d eka rzy , m u ra rz y , to ka ­
rzy. k o w a li, m o n te ró w -p ilo tó w , b ru k a rz y , 
in s tru k to ra  p ra k ty c z n e j n a u k i w  zaw o­
dzie ko w a la , ślusarza, ka n d y d a tó w  do 
przeszkolen ia  na m o to rn iczych , ro b o tn ik ó w ' 
n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  do  b ud ow y  to rów , 
d ró ż n ik ó w  to ro w ych , ro b o tn ik ó w  tra n s p o r­
tow ych , zm yw acza  t ra m w a jó w , ro b o tn i­
k ó w  gospodarczych do p ra c y  le k k ie j,  
m łodszych w a rto w n ik ó w , sp inaczy w ago­
nów , o om ocn ikó w  m u ra rz v . k ie ro w c ó w  z 
ka t. I I I  p ra w a  ja zdy  P rze ds ię b io rs tw o  za­
tru d n i ró w n ie ż  re fe re n tó w  ekonom icz­
nych d/s zaooatrzen ia , k ie ro w n ik ó w  m a­
gazynu. m agazyn ie rów , re fe re n ta  d /s in ­
fo rm a c ji n a u kow o-te ch n iczn e j, s t. insp. 
nadzoru inw e s tycy jne g o , k ie ro w n ik a  S ek­
c j i  E kon o m iczn e j w  Dz. Zaopa trzen ia , st. 
rew iden ta . P rze ds ię b io rs tw o  m a m oż liw ość  
p rzyd z ie len ia  k w a te r  p ry w a tn y c h  d la  za­
angażowanych k ie ro w c ó w  autobusow ych  
m o torn iczych , k o n d u k to re k  o raz p ra c o w ­
n ik ó w  to ró w  za m e ldow anych  na s ta łe  po­
za Szczecinem. -W arunk i p ra cy  i p ła c y  do 
o m ó w ie n ia  w  D z ia le  K a d r  i  S zko len ia  oo- 
k ó j 116 w  b u d y n k u  D y re k c ji p rz y  u l. K lo ­
n ow i ca 5 w  godzinach  od 8— 14 ff.el. 
744-11 w e w . 145). 5336-K

Z A R Z Ą D  S P Ó Ł D Z IE L N I P R A C Y  
L E K A R Z Y  S P E C JA L IS T Ó W

W  S Z C Z E C IN IE

U P R Z E J M IE  IN F O R M U J E  

P A C JE N TÓ W ,

że w  m ies iącu  g ru d n iu , w  okres ie  
p rzedśw ią tecznym , następu je  sp ię ­
trze n ie  p rac  w  p ra cow n ia ch  p ro te ­
tycznych , co p ow o d u je  w yd łu że n ie  

te rm in ó w  w y k o n y w a n y c h  usług. 
D la tego  p ro s im y  o wcześniejsze zg ła ­
szanie się w  p rzych od n iach  sp ó ł­
d z ie ln i do w y k o n a n ia  m ostków , ko ­

ro n  i  p ro tez.
5249-K

Zawiadomienie
Z A K Ł A D  E N E R G E TY C ZN Y  
R E JO N  S Z C Z E C IN  M IA S T O

z a w i a d a m i a

o db io rcó w  e n e rg ii e lek tryczne j,

że w  z w ią zku  z ro b o ta m i e le k try c z ­
n y m i n as tą p i p rze rw a  w  d os taw ie  
e ne rg ii e le k try c z n e j w  d n iu  10.12.73 r . 
od godz. 8— 16 do u lic :  M o n tw iłła  — 
cała, u l. M a lczew skiego  do n r  3b, 
S z a ro tk i —  ca ła, S ła w o m ira  od n r  3 
do n r  7, Radogoska —  cała i  P a rk o ­
w a  od n r  1 do n r  8 o raz Oczyszczal­

n ia  Ś c ieków , u ł. Jana  z K o lna .

5334-K

K o l.
K R Y S T Y N IE  D Z IE R Ż A W S K IE J  

w y ra z y  w spó łczuc ia  z pow odu 
ś m ie rc i 

M A T K I
s k ła d a ją :

d y re k c ja , Rada Z a k ła do w a , Rada R o­
bo tn icza  o raz p ra c o w n ic y  Szczeciń­

sk ich  Z a k ła d ó w  P iw o w a rs k ic h .

W  d n iu  7. X I I .  1973 r. z m a rła  nagie

i  t  p

Genowefa Więcławek
z d. S Z R A M S K A

nasza n a jukochańsza  żona, mama, 
teściow a, babcia , có rka  i  s iostra , 
o czym  p o w ia d a m ia ją  pog rążen iu  w  

sm u tku
M Ą Z  Z  D Z IE Ć M I i  r o d z i n a

Pogrzeb odbędzie  się w  pon ie dz ia łe k  
10 bm . o  godz. 11.30 na C m en tarzu  

C e n tra ln y m .

A B S O L W E N T  P o lite c h ­
n ik i  u d z ie la  k o r e p e ty c j i .  
T e l.  235-27. ' 16304

P R A C A

P O R Z Ą D K I ś w ią te c z n e  
w y k o n u je .  T e l.  42-775.

16460-O
M Ę Ż C Z Y Z N A  z  s y n e m  
p r z y jm ie  g o sp o s ię  na  
s ta łe  w ra z  z z a m ie s z k a ­
n ie m . W a r u n k i b a rd z o  
d o b re . ’ S zcze c in , u l .  T r a u  
g u t ta  60. te l.  702-74.

16483-0

R O Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie , in ż .  W ł.  T o m c z a k , 
te l.  466-53. 16476-G

1. X I I .  73 ro z p o c z ę ło  
d z ia ła ln o ś ć  p r y w a tn e  
b iu r o  o g ło s z e ń  w  Szcze­
c in ie .  u l.  A s n y k a  1—28 
(N ie b u s z e w o ) . W ła ś c i­
c ie l b iu r a :  T . S z c z a w in - . 
s k i.  15962-0

Z E G A R M IS T R Z  — P o ­
godno., u l .  C z o rs z ty ń s k a  
22, w y k o n u je  n a p ra w y  
s z y b k o , s o l id n ie .  J a k o ś ć  
o ra z  te rm in  u s łu g , zn a ­
na . 16167-0

L O K A I . l t

M A Ł Ż E Ń S T W O , o z ło n k o
w ie  s p ó łd z ie ln i,  p o s z u k u  
je  sa m o d z ie ln e g o  m ie sz ­
k a n ia . d z ie ln ic a  o b o ję t ­
na . T e l. 744-79 p o  godz. 
15. 16280-0
P O K O J  k o m fo r to w y  o d -  
n a jm ę . T e l. 75-306

16391-0
O D N A J M Ę  p o k ó j sa m o ­
d z ie ln y . w y g o d y ,  c . o . ,  
k u l tu r a ln e m u  p a n u . W y ­
s p ia ń s k ie g o  80. 16404-0

P O K O J  2 -o s o b o w y  o d n a ) 
m ę  d w o m . s a m o tn y m  
p a n o ra . W ia d o m o ś ć : S lą  
ska  39—5, I I  p . 16S14-C

S P R Z E D A Ż

F U T R O  k a r a k u ło w e ,  n o ­
w e . ę z a rn e , s p rz e d a m . 
T e l.  737-13. 16367-0
S Z A F Ę  g ra ją c ą  i b i la r d  
e le k t r y c z n y .  s p rz e d a m . 
T e l.  270-20 w  g o d z . 8— 10.

16449-0
K O Ż U C H  d a m s k i s p rz e ­
d a m . T e l.  757-50.

16457-0
„S Y R E N Ę “  105. s p rz e ­
d a m . O d b ió r  w  M o to ­
z b y c ie  d n ia  13. X I I .  1973 
r :  W ia d o m o ś ć : te l.  25-289 
w  g o d z . 17—22. 16461-0

K A R A K U Ł Y  c z a rn e , ro *  
m ia r  ś re d n i,  sp rz e d a m . 
O d z ie ż o w a  I3e—15.

16482-0
„S Y R E N Ę “  105 w y g ra n ą
w  P K O , s p rz e d a m . — 
S zcze c in , P ię k n a  1—22, 
te l.  350-01. 16500-0
O W C Z A R K I a lz a c k ie  7- 
ty g o d n io w e  s p rz e d a m . — 
G ó rn e  G o lę d n o .  u ł .  O - 
k ó ln a  92. 16532-0

K O M P L E T  s to ło w y . 1a-
s n y . s p rz e d a m . O g lą d a ć  
o d  go dz . 12. K ło s o w a  2.

16528-0

Z G U B Y

Z G U B IO N O  ś w ia d e c tw o  
le g a l iz a c j i  o ra z  d o w ó d  
to ż s a m o ś c i ta k s o m e t ru  
P o lta x  2 n r  08131 n a  
n a z w is k o  M a re k  T k a ­
c z y k . 16552-0

W Y D A W C A : R SW  „ P r a s a  — K s ią ż k a  — R u c h “ . S zc z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w  S zcze c in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A : 70-550 S zcze c in , p l H o łd u  P ru s k ie g o  a 
s k r jn k a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M  w  s k ła d z ie :  Z  C z a p liń s k i ( re d a k to r  o a c z e ln y ) ,  i .  J e lo n e k  (zas tę p ca  re d  nacz.>  M  S z y m c z y k  s e k r e te r *  r e d a k c j i )  J T in e n  
E. W ttu s z y ń s k i.  A . Z b o ro ń  T E L E F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d  n a c z e ln e g o  457-41; s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 <w ew n 83): d z ia ł m ie js k i 
482-35; d z ia ł m o r s k i «27-77: d z ia ł s p o r to w y  37-950: d z ia ł łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i «50-21; B iu ro  O g ło sze ń  «66-14: r e d a k c ja  p o ra n n a  (po go dz  8) 240-28, d a le k o p is y  240-18 p re  

n u m e r a tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  1 d e le g a tu r y  „ R u c h ”  N r  In d e k s u  35029 D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  E-6



KURI ER ♦  POKRÓTCE ♦  POKRÓTCE +  POKRÓTCE ♦  POKRÓTCE +  POKRÓTCE ♦  POKRÓTCE +  STRONA 11

N IE D Z IE L A , 
9 G R U D N IA

D Z IŚ :
W ies ław a , L e o k a d ii 

JU TR O :
J u li i ,  D an ie la

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  z m ien ­

ne, zan ika jące  opady śn ie ­
gu Tem p. ok. — 3 st. w ia t ry  
dość silne, słabnące, p ó łn o c ­
no-w schodn ie . Uwaga, go ło ­
le d z i

D Z IŚ  w  S zcze c in ie  i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  w y n o s i o k . 
1006,6 m il ib a r a  (155,0 m m  s łu p a  
r tę c i ) .  D z is ia j do ść  d u ż y  w z ro s t 
c iś n ie n ia .

r a m .;  S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  — 
,,W  p u s ty n i  i  w  p u s z c z y ”  — g. 14, 
16, 17.45, 19.45 —  p o i.  —  o d  l a t  7 — 
cz. I I ;  M E W A  (Z e le c h o w o )  — 
„ Ś m ie r ć  c z a rn e g o  k r ó la ”  —  g . 18, 
18 —  c z e s k i —  od  la t  16, p a n o ra m .; 
H U T N IK  ( S to łc z y n )  —  „ B ia łe  w i l ­
k i ”  —  g . 17, 19 — N R D  —  o d  la t  
14; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  —  „D z ie w c z y ­
n a  n a  m io t le ”  — g. 16, 18 — c z e s k i o d  
la t  11; B A J K A  (P o lic e )  —  „ H u b a l ”  — 
g. 17, 19.15 —  p o i.  —  od  la t  14; B I A ­
Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  — „ O p ę ta ­
n ie ”  — g. 18 — p o i.  —  od  la t  18; 
S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  —  „ B i t w a  w  
w ą w o z ie ”  —  g. 17, 19 —  ra d ź . —  od 
la t  11 — p a n o ra m .; Z A T O K A  (N o ­
w e  W a rp n o )  — „ W in o w a jc a  p o ­
t r z e b n y  od  z a ra z ”  —  g . 16, 18 — 
b u łg . — o d  la t  18 —  p a n o ra m .;
S T O K R O T K A  ( S m ie rd n ic a )  —  „ B i a ­
ł y  p ta k  z c z a rn y m  z n a m ie n ie m ”  — 
g . 17 — ra d ź . —  o d  la t  12; D A R  
(S ta rg a rd )  —  „ J a k ó w  B o g o m o ło w ”  
—  g . 16, 18, 28 — ra d ź . — od  l a t  14, 
p a n o r a m .;  IN A  (S ta rg a rd )  —  „ J e ­
s te ś  ju ż  m ę ż c z y z n ą ”  — g . 16.30, 18.30, 
28.30 — U S A  — od  la t  18; „ O r z e ­
s z e k ”  — g. 12; G R Y F  ( G r y f in o )  — 
„ Z  k s ię g i k r ó ló w ”  — ra d ź . —  od  
la t  11 — p a n o ra m .; R O B O T N IK  (P y  
rz y c e )  —  „ Ś m ie r ć  n a  z a k r ę c ie ”  — 
N R D  — od  la t  14; W IS Ł A  (G o le ­
n ió w )  —  „ S e k r e t ”  — p o i.  —  o d  la t  
18.

N ia n i  1973; Ż y c ie  c o d z ie n n e  G w in e i 
w  r y s u n k u  a r t y s t y  p la s ty k a  S te fa ­
n a  S z m id ta ; „ Z a  w o ln o ś ć  i  w y z w o ­
le n ie ”  g . 10— 16; K L U B  G A R N IZ O ­
N O W Y  — W a w rz y n ia k a  5 —  „ W o j ­
s k o  P o ls k ie  n a  e k r a n ie ”  g. 14—18; 
W A G  — p l.  H o łd u  P ru s k ie g o  8 — 
r y s u n e k  J e rz e g o  R a s z k o w s k ie g o  g . 
9— 16. Z A M E K  B W A  — T r a d y c je  i  
w s p ó łc z e s n o ś ć  w  tw ó rc z o ś c i a r t y ­
s tó w  lu d o w y c h  n a ro d ó w  Z w ią z k u  
R a d z ie c k ie g o  — g. 11—18.

0YŻURY

M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
W o jc ie c h a  7; W E W N . — P o m o rz a ­
n y ;  C H IR . —  P K P ; P O Ł O Ż N IC T W O
—  P io t r a  S k a rg i;  N E U R O L O G IA  -  
U n i i  L u b e ls k ie j ;  D E R M A T O L O G IA
—  A r k o ń s k a  4 ; P R Z Y C H O D N IE : 
D Z IE C IĘ C A  —  W o j.  P o l. 72 — g. 
9—7 (g a b in e t z a b ie g o w y  o d  g o d z . 9— 
14); D O R O S Ł Y C H  — J e d n . N a ro d o ­
w e j  12 — c a łą  d o b ę  (g a b in e t za b ie ­
g o w y  o d  g. 9—16); N R  2 —  N a d  O d ­
r ą  18 — c a łą  d o b ę  w  ty m  g a b in e t 
z a b ie g o w y ; S T O M A T O L O G IC Z N A
— a l.  P ia s tó w  1 — g. 9—14 1 o d  g. 
20—7.

9 T e le ra n e k . 10.25 F i lm  d o k u m . — 
„ G u ja n a  k r a in a  w ó d ”  ( k o l. ) .  11 W  
s ta ry m  k in ie .  12 D z ie n n ik  T V  (k o l.) . 
12.15 K o n c e r t  p r z y ja ź n i .  13.05 „ P r z e ­
m ia n y ” . 13.35 P ió rk ie m  i  w ę g le m . 
14 D la  d z ie c i —  „ C o  to  je s t ” . 14.40 
„ M y - 7 4 ”  — te le tu r n ie j  G d a ń s k  — 
K r a k ó w . 15.40 L o s o w a n ie  T o to - L o tk a .  
16 K r o n ik a  P o m o rz a  z a c h o d n ie g o  
—  w y d a n ie  s p e c ja ln e . 16.15 P ro g ra m  
r o z r y w k o w y .  17 T e le -E c h o . 18 P u ­
c h a r  I n t e r w iz j i  w  g im n a s ty c e  a r t y ­
s ty c z n e j.  19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie ń  
n i k  T V  ( k o l . *  20.30 „ D o b r y  w ie -  
c ó r  —  t u  Ł ó d ź ” . 21.20 P K F . 21.30 
„ Ż y c ie  r o d z in n e ”  —  f i lm  p o i.  23 
D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  23.10 M a g a z y n  
s p o r to w y .

PROGRAM II

16.56 P ro g ra m  •  s to lic a c h  k r a jó w  
s o c ja l is ty c z n y c h .  17.25 „ M e d a l ie r ­
s tw o  Z o f i i  D e m o k o w s k ie j” . 18 F i lm  
z s e r i i ;  „ B o n a n z a ” . 19.20 D o b ra n o c  
(k o l.) .  19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  20.30 
„ A n t y g o n a ”  w g  S o fo k le s a . 21.35 
L a u r e a c i F e s t iw a lu  M ło d y c h  M u z y ­
k ó w .

TEATRY
P O L S K I —  „ K r ó l  E d y p ”  g . 16; 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  — „ P r z y g o d y  K o ­
z io łk a  M a to łk a ”  g. 13; „ K r a m  z 
p io s e n k a m i”  g . 16; M U Z Y C Z N Y  — 
„ B a l  w  O p e rz e ”  g . 16; D 1 S C O R A M A  
—  R in g  s w a w o ln y  — „ O f ie r s k i  c o n -  
t r a  Z a łu c k i ”  — g . 14, 17, 20.

D E L F IN  ( te l. 468-78) —  „ O b ła w a ”  —  
g . 13, 15.30, 18, 20.30 — U S A  — od  
l a t  18 — p a n o ra m .; p o n ie d z ia łe k ; 
„ A u d ie n c ja ”  — g. 10.30, 13, 15.30, .8, 
20.15 — w ł.  — o d  la t  16; K O S M O S  
( te l .  355-02) — „ E l  D o ra d o ”  —  g. 
8.30, 11.30, 14.30, 17.30, 20.30 —  U S A
—  o d  la t  14; p o n ie d z ia łe k : g . 8.30, 
11, 13.30, 16, 18.30, 21; C O L O S S E U M  
( te l .  458-18) — „ J a  w a m  p o k a ż ę ”  g. 
R, 11.15, 13.30 —  N R D  — od  la t  11; 
„ W  p u s ty n i  i  w  p u s z c z y ”  — g . 16, 
20 —  ez. I  i  IX (n ie d z ie la  i  p o n ie ­
d z ia łe k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) —  
„ W  k r ę g u  z ła ”  — g . 11, 14, 17, 20 — 
i r .  — o d  la t  16; p o n ie d z ia łe k :  g. 14, 
17, 20; P IO N IE R  ( te l.  475-02) — „ K o t  
w  b u ta c h ”  — g . 13, 15; „ K o p e r n ik ”
—  g . 17, 19.30 — p o i. ,  od  la t  14, ez. 
I  i  I i  — p a n o ra m .; „ W ie lk a  w łó c z ę ­
g a ”  —  g. 22 —  f r .  — o d  la t  11, p a ­
n o ra m . (n ie d z ie la  i p o n ie d z ia łe k ) ; w  
p o n ie d z ia łe k  o go dz . 10 —  „ T u  m ie ­
s zka  M u r z y n e k ” ; M A R S  — „ W in n e -  
lo u  w  D o l in ie  Ś m ie rc i”  — g. 17; 
„P a n n a  m ło d a  w  ż a ło b ie ”  g . 19.30; 
P R O M IE Ń  —  „ D r a m a t  z a z d ro ś c i”
—  g. 14, 16, 18, 20 — w ł .  — o d  ła t  
18; E C H O  ( K rz e k o w o )  —  „ G a p p a ”
— g. 16, 18, ja p . ,  o d  ła t  11, pa nO -

D E L F IN  — „ K a p i t a n  K o r d a ”  —  g. 
10.30; B A Ł T Y K  — „ K r ó l  a r e n y ”  — 
g . 9.30; P IO N IE R  —  „ T u  m ie s z k a  
M u r z y n e k ”  — g. 10, 11, 12; P R O M IE Ń  
„ T r o p ic ie l  ś la d ó w ”  — g. 12; M A R S
—  „ N a  s z la k u  w o je n n y c h  p r z y g ó d ”
— g . 11; S Z M A R A G D O W E  — „ M a ł ­
p i  k r ó l ”  g . 13; M E W A  — „ E s k a d r a  
c z u w a ”  — g. 15, 16.30; H U T N IK  — 
„ Ż e n ią ,  Ż e n ie c z k a  i  K a t iu s z a ”  — 
g. 12; 1 M A J  — „N ie z n a n a  p la n e ta ”
—  g . 15; B A J K A  — „ Z im o w a  fa n ­
ta z ja ”  —  g . 11.15; B I A Ł Y  Ż A G IE L
— „ K r e m lo w s k ie  k u r a n t y ”  —  g . 16: 
S Y R E N K A  —  „ K o r s a rz e ”  — g. 14; 
Z A T O K A  — „ K a s ia  i  M ru c z e k ”  g. 
15; S T O K R O T K A  — „ Z ą b  r e k in a ”
—  g. 15.

R E P E R T U A R  K I N  —  n a  p o d s ta w ie
in fo r m a c j i  W Z K .
F O T O P L A S T Y K O N  — W o j.  P o l.  35
—  „ A n g l ia ”  —  g . 11—18.

APTEKI

N R  4« ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i  t le n )  
W ie lk a  17 te l.  372-75; N R  4 —  W o j.  
P o l.  14 —  te l.  352-61; N R  8 — W o j. 
P o l. 134 — te l.  749-00; N R  12 —  P o d - 
ju e h y .

P U N K T  IN F O R M A C Y J N Y  PŻM — 
347-16.

IN F O R M A C J A  U S Ł U G O W A  —  428-14.

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-21, 
460-22, 468-23 , 460-24; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  — »18; P o c ią g i o d je ż d ż a ­
ją c e  — 917.

DYŻURY DELIKATESÓW

N R  4 — W y z w o le n ia  5/8 —  g . 16—15; 
N R  3 — K r z y w o u s te g o  » —  go dz . 
15—20; N R  8 —  J e d n . N a r o d o w e j 47 
—  g. 14—20 ( w in n o -c u k ie r n ic z y ) .

O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W  „ M E T A -  
L O T E C H N IK A " ,  S zcze c in , M a z u r ­
s k a  17 —  g. 8—18; P O M O C  D R O G O ­
W A  — O P D -1 , S zcze c in , a l.  P ia ­
s tó w  20 — te l.  453-26; O P D -2 , Ś w i­
n o u jś c ie ,  u l .  B a r ł ic k ie g o  4 — te l. 
33-88.

PROGRAM BERLIŃSKI

8.25 G im n a s ty k a . 8.35 L e k c ja  ję z  
a n g ie ls k ie g o . 9 L e k c ja  ję z . r o s y j ­
sk ie g o . 9.25 K r o n ik a .  18 W id o w is k o  
d la  d z ie c i.  11 P ro g ra m  z R o s to c k u . 
12 W ia d o m o ś c i. 12.05 N a u k a  i  te c h ­
n ik a .  12.30 U tw o r y  J . S. B a c h a . 12.75 
R e p u b lik a  B a n g la d e s z . 13.30 R o z m a i 
to ś c i. 15.30 W ia d o m o ś c i. 15.35 W id o ­
w is k o  d la  d z ie c i. 16.85 F i lm  N R D  
„C e n a  g ło w y " .  17.15 W ia d o m o ś c i. 
17.20 T e le re k la m a . 17.38 S p o r t .  18.45 
P ro g n o z a  p o g o d y . 18.50 P o z d r o w ie ­
n ia  T V  d z ie c ię c e j.  19.30 K r o n ik a .  28 
F e s t iw a l F i lm ó w  R a d z ie c k ic h  — 
„ P o z n a j  sa m  s ie b ie ” . 21.25 R e f le k ­
s je  z F e s t iw a lu  M ło d z ie ż y  w  B e r l i ­
n ie .  22.10 U tw o r y  J . S. B a c h a . 22.30 
K r o n ik a .

RADIO

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 —  
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I —
X V I I  w . ;  S z tu k a  p o ls k a  od  k o ń c a
X V I I I  w .;  S ta re  s re b ra  w  z b io ra c h  
M u z e u m  N a ro d o w e g o  w  S z c z e c in ie ; 
W ła d z tw o  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h  g. 
10— 16; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — 
P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 
la t ;  P rz y ro d a  m o rz a ; G o s p o d a rk a  
m o rs k a  na  P o m o rz u  Z a c h o d n im  
1945—1970; U rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz ­
m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h ;  D a w n a  k u l ­
tu r a  lu d o w a  na  P o m o rz u  Z a c h .; 
K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h . ;  Z  d z ie jó w  
rz e m io s ła  i  m o n e ty  na  P o m o rz u  
Z a c h o d n im ;  G w in e js k ie  s a fa r i  —

TELEWIZJA

PROGRAM POLSKI

7.05 T V  k u r s  r o ln ic z y .  7.48 P rz y p o ­
m in a m y ,  r a d z im y .  7.58 N ow o cze s ­
n o ść  w  d o m u  i  z a g ro d z ie , 8.10 G ra  
o r k ie s t ra  d ę ta  12 D y w iz j i  Z m e c h a ­
n iz o w a n e j im .  A r m i i  L u d o w e j (ze 
S zcze c in a ). 8.45 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .

PROGRAM I

W IA D O M O Ś C I: T. «, 9, 10, 11, 12.05, 
14, 16, 17, 19, 20, 23.
7.30 M o s k w a  z m e lo d ią  i  p io s e n k ą . 
8.10 P o  je d n e j p io se n ce . 8.30 P rz e ­
k r ó j  m u z y c z n y  ty g o d n ia .  9.05 F a la  
73. 9.15 R a d io w y  m a g a z y n  w o js k o ­
w y .  10.05 R a d io w y  te a t r  d ła  d z ie c i. 
10.25 P rz e b o je . 11.05 N ie d z ie ln y  k o n ­
c e r t  m u z y k i  p o w a ż n e j. 12.10 P u b l i ­
c y s ty k a  m ię d z y n a ro d o w a . 12.15 R oz­
r y w k o w e  k o n f r o n ta c je .  12.45 M u z y ­
k a  r o z r y w k o w a .  13 W iz e ru n k i  lu d z i  
m y ś lą c y c h . 13.30 W y b ie r a m y  n a j le p ­
sze z e s p o ły  i  k a p e le  lu d o w e . 14.10 
T y g o d n io w y  p rz e g lą d  p ra s y , 14.20 
M u z y k a  r o z r y w k o w a .  14.30 „ W  J e ­
z io r a n a c h " .  15 K o n c e r t  ż y c z e ń . 16 05 
S łu c h o w is k o  —  „M ę ż c z y z n a  w  d a m ­
s k im  k a p e lu s z u ” . 16.45 R a d io w a  re ­
w ia  r o z r y w k o w a .  17.06 R a d io w a  p io ­
s e n k a  m ie s ią c a . 18.08 O s ią g n ię c ia  
ś w ia to w e j fo n o g r a f i i .  19.05 P rz y  m u ­
zy c e  o  s p o rc ie . 20.15 P a n o ra m a  r y t ­
m ó w . 21.30 R a d io v a r ie te .  22.30 R e­
w ia  p io s e n e k . 23.25 T a ń c z y m y  do 
p ó łn o c y . 0.05—3.00 P ro g ra m  n o c n y .

P R O G R A M  I I

6.15 M o z a ik a  p o ls k ic h  m e lo d i i  lu d o ­
w y c h .  6.40 N ie d z ie ln a  p o z y ty w k a .
7.35 F e l ie to n  l i t e r a c k i .  7.45 W  r a n ­
n y c h  p a n to f la c h . 8.35 P u b l ic y s ty k a  
m ię d z y n a ro d o w a . 8.45 S p e c ja ln e  w y ­
d a n ie  „ S tu d ia  B a ł t y k  73” . 11 K o n ­
c e r t  z d e d y k a c ją .  12.05 F e l ie to n  m u  
z y c z n y  J . W a ld o r f fa .  12.35 „ C z y  
znasz tę  k s ią ż k ę ”  —  z a g a d k a  l i t e ­
ra c k a . 12.35—14 S z c z e c in  —  s te re o . 
13 P o ra n e k  p o ls k ie j m u z y k i  o p e ro ­
w e j .  14 P o d w ie c z o re k  p r z y  m ik r o ­
fo n ie .  15.30 R a d io w y  te a t r  d la  d z ie ­
c i  — „C z a r n a  s t r z a ła ” . 16.30 K o n ­
c e r t  c h o p in o w s k i.  17— 18 S z c z e c in  — 
U K F .  17.05 „ W y b o r y  po  p o ls k u ” .
17.35 P io s e n k i n a s z y c h  p r z y ja c ió ł.  
18 K o n c e r t  ż y c z e ń . 18.30— 21 Szcze­
c in  U K F .  18.15 F e l ie to n  a k tu a ln y .  
18.45 K a b a re c ik  r e k la m o w y .  19 S łu ­
c h o w is k o  —  „ T a  t r z e c ia  m a tu ra ” . 
19.40 M u z y k a  r o z r y w k o w a .  20 U t ­
w o r y  H a e n d la  i  S c h u m a n n a . 21 
W o js k o , s tra te g ia , o b ro n n o ś ć . 2 ł .K  
S ły n n e  b a r y to n y .  21.55 Z  b o is k  I  
s ta d io n ó w . 22.20 W ie c z o rn e  ro z m o ­
w y .  22.30 Z e s p ó ł „ D z ie w ią tk a ” . 22 
U tw o r y  A .  H o n e g g e ra . 23.40 K w in ­
te t  fo r t e p ia n o w y  d - m o t t  L n ig l  
B o c h c e r in ie g o .

PROGRAM III

T.15 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h .  T.32 
S p o tk a n ie  z C ze s ła w e m  N ie m e n e m . 
8.10 M a g a z y n  „ G b u r  — to  m u r ” . 8.22 
P io s e n k a rs k ie  k o n fr o n ta c je .  9 „D z ie ń  
s z a k a la ” . 9.10 G ra ją c e  l i s t y ,  2.32 
„ G d y  s ię  m ó w i „ A . . . ” . 10 I l u s t r o ­
w a n y  ty g o d n ik  r o z r y w k o w y .  11.12 
T y g o d n io w y  p rz e g lą d  p ra s y . >1.22 
Z a p o m n ia n e  k o n c e r ty  fo r te p ia n o w e .  
13.95 „ W y r a s t a ją  z ż y w y m i ocza m i** 
—  s łu c h o w is k o . 12.38 P o e c i f r a n e o -  
s k ie j  p io s e n k i.  13 T y d z ie ń  n a  U K F ;
13.15 P rz e b o je  z  n o w y c h  p ły t .  14.8* 
„ P e r y s k o p ” . 14.30 M ik r o r e c it a l  Sa~ 
v o i t y  Z a la tn a y .  14.15 Z a  k ie r o w n i ­
cą . 15.10 C z e c h o s ło w a c k ie  s tu d te  
d e b iu tó w .  15.30 „S p rz e d a n a  k s ię ż ­
n ic z k a ” . 15.50 Z w ie r z e n ia  p re z e n te ­
ra . 16.15 W s z y s tk o  o b u c ie  18JBI 
G ra  k a m e ra ln y  ze sp ó ł ta n e c z n y  —  
„ Z e f i r e k ” . 16.45 F e s t iw a l z ie m  g ó r ­
s k ic h .  17.05 „ D z ie ń  s z a k a la ” . 17.tS 
M ó j m a g n e to fo n . 17.40 „K a p e lu s z «  
s ta w ia ją  na  n o g i” . 18.10 P o c z tó w k a  
d ź w ię k o w a  z P o r to  R ic o . 18.30 Mi­
n i- m a x .  19.05 W ie rs z e  ś p ie w a n e  M- 
P a w lik o w s k ie j  -  J a s n o r  ze w s k ie j .  1*.22 
L e k tu r y ,  le k t u r y .  19.35 M u z j  Z M  
p o c z ta  U K F .  20 „ P ie rw s z e  s p o t lth - j 
n ie  ze S ta s ie m  i  Ń e ł” . 20.10 W ie łk M  
r e c ita le .  21.06 S łu c h o w is k o  — J K w i»  
t y  w s c h o d n ie g o  d y w a n u ” . 21.28 P o -! 
w ra c a ją c a  m e lo d y jk a .  21.50 O p e ra i 
ty g o d n ia .  22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia *  
d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.20 „ P ię k ­
n o  p o s trz e g a n e ” . 22.35 W r o l i  g łó w ­
n e j „ N o v i ” . 23 G ło s  p o e ty  —  E r ­
n e s t B r y l l .  23.05 P r z e d s ta w ia m y  za-* 
s p ó ł „C o m p o s t” . 23.25 K a ta lo g  pte-< 
s e n k i f r a n c u s k ie j.

PROGRAM 1
P O N IE D Z IA Ł E K , 10.X1I.73.

16.40 — „ Z w ie r z y n ie c ” . 17.30
E c h o  '  s ta d io n u . 17.55 —  K r o n ik a  
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.45 - -

E u re k a . 20.15 — T e a tr  T V  : E r s k i -  
n e  C a ld w e ll  „ J e n n y ” . 22.05 — Z  
c y k lu :  „ S p o tk a n ia  z p is a rz e m ”  — 
z  J e rz y m  J a n ic k im  ro z m a w ia  A l.  
M a ła c h o w s k i.  22.50 — Ś p ie w a  A n ­
d r z e j M ró z . 23.10 — W ia d o m o ś c i 
s p o r to w e  i  s p ra w o z d a n ie  z  m ię ­
d z y n a ro d o w y c h  z a w o d ó w  w  je ż -  
d z ie  f ig u r o w e j  n a  lo d z ie .

W T O R E K , 11.X11.73.

8.00 — „ P a n i  d e  M o n s o re a u ”  — 
f i lm  s é f y jn y  p ro d . f ra n c . —  ód c .
V  p t . ' „ Z d r a d z ie c k i  l i s t ” . 16.40 — 
„R o d z in a  D u r tó ló w ”  — o d ć . X I I I  
f i lm u  s e ry jn e g o  p ro d . f r a n c .  17.05
— Z  c y k lu :  „ M o r s k ie  s p o tk a n ia ”
— „ D r u g a  m ło d o ś ć  g d y ń s k ie j 
s to c z n i” . 17.35 — „ L i s t  T a t ia n y ”
— p ro g ra m  m u z y c z n o -p o e ty e k i.
17.55 — D ła  m ło d z ie ż y : S p o tk a n ie  
z E rn e s te m  B r y l le m .  18.25 —
„ H a p p y  e n d ”  — f i lm  d o k . p ro d . 
p o ls k ie j.  18.45 — D la  m ło d z ie ż y  — 
K o re p e ty c je  m u z y c z n e . 20.15 —
„ P a n i  de  M o n s o re a u ”  —  od e . V  
f i lm u  s e ry jn e g o . 21.10 —  In te r s tu -  
d io .  21.45 — „ P a n  F a fu ła  n a  W y ­
s ta w ie  P a r y s k ie j ”  —  w o d e w i l  w g  
S c h o b e ra .

Ś R O D A , 12.X1I.73.

7.20 — „ P i lo t  h e l ik o p te r a ”  —
f i lm  fa b . p ro d . ru m u ń s k ie j .  15.45
— D la  d z ie c i:  z c y k lu :  „ D ź w ię k i  
i  c z a ry ” . 16.25 — T ra n s m is ja  m e ­
czu  p i ł k i  n o ż n e j I I I  r u n d y  P u ­
c h a r u  U E F A : R u c h  (C h o rz ó w )  — 
H o n v e d  (B u d a p e s z t), w  p r z e rw ie  
m e c z u  D z ie n n ik  T V . 18.10 — L o ­
s o w a n ie  M a łe g o  L o tk a .  18.25 — 
K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 
18.45 — Z a  k ie r o w n ic ą .  20.15 — 
„ N o w a k  s h o w  c z y l i  z m a rn o w a n e  

ż y c ie ” . —  S c e n a riu s z  i  re ż y s e r ia  
T . A le k s a n d ro w ic z . 21.10 —  K o n ­
ta k t y .  21.40 —  F ilm o te k a  A r c y ­
d z ie ł:  „ M i ło ś ć  b lo n d y n k i "  — f i lm  
fa b . p ro d . c z e c h o s ło w a c k ie j.  23.20
—  W ia d o m o ś c i s p o r to w e  i  s p ra ­
w o z d a n ie  z m ię d z y n a ro d o w y c h  za 
w o d ó w  w  je ź d z ie  f ig u r o w e j  n a  
lo d z ie .

C Z W A R T E K , 13.X1I.73.

8.35 — „ A k c ja  S a tu rn ”  —  f i lm  
fa b .  p ro d . r a d z ie c k ie j.  16.40 — 
„ E k r a n  z b r a tk ie m ” . 17.45 — P K F . 
17.55 —  M e lo d ie  z J u g o s ła w ii .
18.25 —  K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o ­
d n ie g o . 18.45 — P o lig o n . 20.15 — 
„ A k c ja  S a tu rn ”  — f i lm  fa b . p ro d . 
ra d ź . cz . I .  21.40 — „ P r z y  w s p ó l­
n y m  s to le ” . 22.25 — „ G o l ib r o d a ”
—  w ie c z ó r  I I  —  p r o g r a m  r o z r y w ­
k o w y  w g  s c e n a r iu s z a  J . K le y n e -

í i í

go  i  Z b . L e n g re n a  w  re ż . J .  K o -  K o m i te t  B u d o w y  C e n tr u m  Z d ro -  
b u s z e w s k ie g o . w ia  D z ie c k a  o ra z  S to łe c z n ą  E s tra

dę. 15.00 —  „ P o s ta w  s ię , n ie  z a -  
PIĄTEK, 14.XII.73. s ta w  s ię ”  — p ro g ra m  z W ro c ła ­

w ia .  16.00 — L o s o w a n ie  T o to - L o t-  
8.30 —  „ M a r t w a  fa la ”  — f i lm  k a . 16,15 —  Z  c y k lu :  „P o e z ja  R a - 

fa b .  p ro d . p o ls k ie j.  16.40 —  „ P o r a  d z ie c k a ”  — '  „ G r e n a d a ” . 16.25 — 
n a  T e le s fo ra ” . 17.25 — N ie  t y lk o  „ K a b a r e t  m o d y ” . 17.15 —  „ A u la ”  
d la  pa ń . 17.50 — T y g o d n ik  I n f o r -  — p ro g ra m  z u d z ia łe m  d e le g a tó w  
m a c y jn y  M ło d y c h . 18.05 — D la  na  K o n g re s  Z je d n o c z e n io w y . 18.00
m ło d z ie ż y : „ D w ie  s z k o ły ”  —  te le -  — S p o r to w y  m a g a z y n  s p ra w o -  
k o n k u r s .  18.25 — K r o n ik a  P o rn o -  z d a w c z y . 20.20 — „ F a n fa n  T u l i -  
rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.45 — D ia lo g i p a n ”  — f i lm  fa b . p ro d . fra n c . 
h is to ry c z n e  ( w y d a n ie  s p e c ja ln e ) .  22.00 —  P K F . 22.10 —  P ro g ra m  
20.15 — „ T e r e z a ”  — r e c i ta l  T e r e -  r o z r y w k o w y .  23.25 —  M a g a z y n

P R O G R A M  il

PONIEDZIAŁEK, 10.XII.73, 

DZIEŃ SŁOWEŃSKI W TVP

z y  K e s o v i j i .  20.45 — P a n o ra m a , s p o r to w y .
21.25 — T e a tr  T V :  A n d r z e j  P e re ­
p e c z k o  „ L i s t y  z m o rz a ” . A d a p ta ­
c ja  — W ł. W o jc ie c h o w s k i,  re ż . —
C z. S ta s z e w s k i, s ce n o g r. — M .
T r e u t le r ,  re a l.  T V  — R . Z a w id ó w  

s k i.  W y k o n a w c y :  Z b . S z c z a p iń s k i,
H . B a l iń s k a ,  J . W ą s o w ic z , R . Z ie ­
l iń s k i ,  B . G ie rs z a n in , R. G ło w a c ­
k i ,  J . K o w n a s , M . B a n a s ik ,  H . M i l ­
le r ,  H . M a jc h e re k  (ze S z c z e c in a ).
22.55 —  W ia d o m o ś c i s p o r to w e  i  
s p ra w o z d a n ie  z m ię d z y n a ro d o w y c h  K r y s ty n a  L o s k a  —  P o ls k a . 17.20 
z a w o d ó w  w  je ź d z ie  f ig u r o w e j  n a  — „ P o r t r e t  L u b l ia n y ” . 17.25 — 

I s k r y  w  o c z a c h  — p ro g ra m  d ia  
m ło d z ie ż y . 17.40 —  „ L u d z ie  i  a u to  
s t r a d a ”  — f i lm  d o k . 18.10 — „ N a d  
m o rs k a  s y m fo n ia ”  — w sp ó łcze sn a  
m u z y k a  s ło w e ń s k a . 18.30 — „P rz e  

f i lm  fa b . p ro d . T V P . 15.30 —  „ B y ć  m y s ł s p o ż y w c z y ”  —  p ro g ra m  
ś w ia t łe m ”  — f i lm  p ro d . p o ls k ie j  p u b l.  18.50 — „ C o n c e r t in o  na  o r ­
lo  J u l ia n ie  P rz y b o s iu )  — lo k .  15.50 k ie s t r ę ”  —  p ro g ra m  b a le to w y . 
— R e d a k c ja  S z k o ln a  z a p o w ia d a .
16.05 —  T V  In fo r m a to r  W y d a w n i-  

0 — D la  m ło d z ie ż y : „ N a s z  
e l ”  —  f i lm  fa b . 17.45 —

D la  m ło d y c h  w id z ó w :  „ R o k  n o w y  —  n o w e la  f i lm o w a .  21.20 • 
i  n ie z n a n y ” . 18.10 —  W y c h o w a n ie  la d a  o k a n a r k u ”  — p ro g ra m  m u -  
f iz y c z n e  — re c e p ta  n a  z d ro w ie , z y c z n y . 21.40 — „M o d a  i  b a le t ”

SOBOTA, 15.XII.73. 

„ P r o fe s o r  n a  d ro d z e ”

18.35 — P e ga z. 20.15 p ro g ra m  m u z y c z n o -b a le to w y .
n a  d ro d z e ”  —  f i lm  fa b . p ro d . 22.15 — „ In t e r v ie w ”  —  p ro g ra m  
T V P . 21.15 — T e a tr  R o z r y w k i:  r o z r y w k o w y .
W a le n ty  K a ta je w  „ Z a c is z n y  p e n - ,  
s jo n a t” . 22.40 —  „C a n z o n is s im a ”
— w ło s k i  p ro g r a m  r o z r y w k o w y .

WTOREK, 11.XII.73.

17.05 —  Ś w ia t  w  k a m e rz e  n a ­
s z y c h  r e p o r te r ó w .  17.35 — „ H is to ­
r ia  ż e g lu g i i  o k r ę tu ”  — p ro g ra m  
p u b l.  od e . I X  (ze S z c z e c in a ). 18.05 
— „P io s e n k a  n a  lo tn is k u ”  — w  
p ro g r a m ie  w y s tą p ią  s o liś c i i  ze - 

P o ls k i  F i lm  D o -  s p o ły  m u z y c z n o - ro z r y w k o w e  a r m i i  
W a rs z a w s k im  c z e c h o s ło w a c k ie j.  18.30 — Z  c y k lu :

NIEDZIELA, 16.XII.73,

9.00 —  T e le ra n e k . 10.20 —  A n te ­
n a . 10.35 — „S a m o tn a  w y s p a  n a  
P a c y f ik u ”  —  f i lm  d o k .  p ro d . j a ­
p o ń s k ie j.  11.05 ................
k u m e n ta ln y :
Z a m k u ”  — „ P o r t  P ó łn o c n y ” . 11.30 „ M ó j  d o m , t w ó j ,  w a s z , n a sz ” . 20.15 
—  M u z y  be z  e ta tu .  12.15 — P io -  —  „ U  P o la k ó w  n a d  G a n g e se m ”  — 
s e n k a  d la  c ie b ie .  13.40 — „ D z iś  p ro g ra m  p u b l.  20.30 —  W ie lk o p o l-  
d a je m y  w a m  p a m ię ć ”  — f ra g m . s k ie  s p o tk a n ia  — p r o g r a m  z P o - 
k o n c e r tu  z o rg a n iz o w a n e g o  w  S a li z n a n ia . 20.55 — Z ie lo n a  G ó ra  na 
K o n g re s o w e j w  W a rs z a w ie  p rz e z  p ię c io l in i i .  21.35 —  „ O n  i  o n a ”  —

p ro g ra m  p u b lic y s ty c z n y  „ W y c h o ­
w a n i  w  m iło ś c i” .

Ś r o d a ,  12.x11.73

17.15 —  „ P o l le n a ” . 17.20 — W 
R o k u  N a u k i  P o ls k ie j — w łó k ie n ­
n ic tw o .  17.55 —  „ L iś ć  k lo n u ”  — 
f i lm  s e r y jn y  p ro d . f ra n c .  20.15 — 
T V  A t la s  Ś w ia ta  — p ro g ra m  p u b l.  
20.50 — S cena M o n o d ra rp : Ja co b a  
V a n  V e ld e  „D u ż a  s a la ” . 21.50 — 
„ W y s łu c h a j  za n ic ”  —  p ro g ra m  
r o z r y w k o w y .  R e ż y s e ria  i  w y k o n a  
n ie  — L e s z e k  H e rd e g e n .

C Z W A R T E K , 13 .X II.73 .

16.50 —  „ M o je  s ie d e m  c u d ó w  
ś w ia ta ”  — p ro g ra m  p o p u la r n o ­
n a u k o w y .  17.15 — „ M a r t w a  fa la ”
— f i lm  fa b . p ro d . p o ls k ie j .  20.15
— „ K r a k o w ia c y  i  G ó ra le ”  —  W o j 
c ie c h a  B o g u s ła w s k ie g o . A d a p ta c ja  
T v  — T . B u rs z ty n o w ic z  i  W . G ło  
w a c z . R e ż y s e ria  — T . B u rs z t y n o ­
w ic z . M u z y k a  — J a n  S te fa n i.  W y  
k o n a w c y :  s o liś c i, c h ó r  i  b a le t  o -  
ra z  o r k ie s t ra  P a ń s tw o w e g o  T e a ­
t r u  M u z y c z n e g o  w  S z c z e c in ie  po d  
d y r .  Z . S z c ze p a ń sk ie g o . 21.35 — 
„ B a h o r ”  — U z b e c k i Z e s p ó ł T a ń ­
ca L u d o w e g o .

P IĄ T E K ,  14.X1I.73.

17.35 —  „ W a lc ”  —  f i l m  fa b . 
p ro d . ra d ź . 20.15 —  M a g a z y n  m e ­
d y c z n y . 20.45 — T ra n s m is ja  z k o n  
e e r tu  W O S P R  p o d  d y r .  P . C o lo m ­
b o  (S z w a jc a r ia ) .  21.45 —  N a jb a r ­
d z ie j ś lą s k ie  ze ś lą s k ic h  m ia s t — 
z  c y k lu  „ M o n o g r a f ie  m ia s t ” .

S O B O T A , 15 .X II.7 3 .

16.50 —  S ia d a m i n o w y c h  m ig r a ­
c j i  —  p ro g ra m  p u b l.  17.15 — W o j 
s k o w y  F i lm  D o k u m e n ta ln y :  „ B r a  
te rs k ie  s p o tk a n ia ”  — re p . f i lm o ­
w y  z p o b y tu  d e le g a c j i  W o js k a  
P o ls k ie g o  n a  K u b ie .  17.45 — S p o t­
k a n ie  z ja z z e m  — od e . X X X I I I .
18.15 —  „S z a n s a  r e g io n u ”  — p r o ­
g ra m  o  o c h r o n ie  ś ro d o w is k a . 20.15
— S p o tk a n ie  n a  v la c h o w c e  — p r o  
g ra m  r o z r y w k o w y  T V  CSRS. 20.50
—  A l f r e d  F łd e rk łe w ic z  — f r a g ­
m e n t  b io g r a f i i .  21.50 —  „ C h u d y  i  
i n n i ”  —  f i lm  fa b . p ro d . p o ls k ie j.

N IE D Z IE L A ,  16.X1I.73.

15.30 — D la  m ło d y c h  w id z ó w :  
S p o r t  i  za b a w a  — p ro g ra m  T V  
N R D . 16.30 — C e n tra ln e  M u z e u m  
M o rs k ie .  16.55 — G a le r ia  33 m i l io ­
n ó w  — m a la rs tw o  J a n a  C y b is a . 
17.40 —  Z  c y k lu :  „ F i lm y  Ja n usza  
N a s fe te ra ”  — „ A b e l  t w ó j  b r a t ” .
20.15 — „ M u z y k a  p r z y  k o m in k u ” . 
20.55 —  M a g a z y n  s tu d e n c k i z  K a ­
to w ic .  21.25 — „ J e j  tw a r z e ”  — 
s p o tk a n ie  z  A l in ą  J a n o w s k a . 22.05

—  „P o e z ja ”  — m ó w ię  P o ls k a  
m y ś lę ”  —  w id o w is k o  p o e ty c k ie .

Kronika wypadków
D O  D Y Ż U R N E J  K l i n i k i  C h iru rg ic z ­

n e j P A M  p r z y w ie z io n o  w c z o ra j 
m ie s z k a n k ę  u l.  L ip o w e j,  K r y s ty n ę  
Z ., k tó ra  o b la w s z y  s ię  w s k u te k  nf -  
u w a g i w rz ą tk ie m  d o z n a ła  o p a rz e ń  H  
• I I I  s t.

K A Z IM IE R Z  K „  p r a c o w n ik  je d n o *
z baz m a s z y n o w y c h  u le g ł w y p a d k o ­
w i  p o dcza s  p r a c y ;  m ę ż c z y ź n ie  s p a d ł 
na  rę k ę  ja k iś  c ię ż a r  w s k u te k  c s * , j»  
d o z n a ł o n  r a n y  s z a rp a n e j dłool ł 
u s z k o d z e n ie m  ś c ię g ie n . P ie rw s a s *  
p o m o c y  u d z ie lo n o  ra n n e m u  w  p o ­
g o to w iu .

D O  S Z P IT A L A  n a  P o m o rz a n a c h  
p rz y w ie z io n o  w c z o ra j wieczorem 
4 2 - le tn ie g o  F ra n c is z k a  R „  u  k tó re g o  
le k a rz e  s tw ie r d z i l i  g łę b o k ą  ra n ę  k łu ­
tą  p le c ó w . W g  o ś w ia d c z e n ia  ra n n e ­
go , z o s ta ł o n  u g o d z o n y  n o że m  p rz e *  
s w ą  p r z y ja c ió łk ę .  U s ta le n ie m  oko­
lic z n o ś c i z a jś c ia  z a ję ła  s ię  m il ic ja .

M P K  Z A N O T O W A Ł O  w c z o ra j k i l ­
k a  z a k łó c e ń  w  r u c h u  t r a m w a jo w y m , 
s p o w o d o w a n y c h  k o l iz ja m i.  W godz. 
11.40— 12.20 z o s ta ł w s t r z y m a n y  ruch 
t r a m w a jó w  l i n i i  „ 8 ”  w s k u te k  zde­
rz e n ia  t r a m w a ju  te j l i n i i  z sam o­
c h o d e m  t u r y s t y  z N R D . K o l iz ja  n i«  
p o c ią g n ę ła  za  sob ą  o f ia r  w  lu d z ia c h . 
O  g o d z . 13 u  zb ie g u  a l. W o js k a  Pol­
sk ie g o  z u l.  W a w rz y n ia k a  w y k o lę «  
s ię  t r a m w a j,  co  p o c ią g n ę ło  za so b ą  
2 5 -m in u to w ą  p rz e rw ę  w  r u c h u  w a ­
g o n ó w  l i n i i  „ 1 ” , „ 9 ”  i  „10 ” . N a s tę p ­
na , io - m iń u to w a  p rz e rw a  w  ru c h u  
„2 ”  i  „ 3 ”  (o g o d z . 13.43) n a s tą p iła  
w s k u te k  z d e rz e n ia  s ię d w u  sam o­
c h o d ó w , k tó re  z a ta ra s o w a ły  to r y .  I  
w re s z c ie  o  go dz . 16.05 n a  a l. W o js k a  
P o ls k ie g o , u  z b ie g u  z u l.  M ic k ie w i­
cza, d o s z ło  d o  k o l iz j i  p o m ię d z y  
t r a m w a je m  l i n i i  „ 9 ” , a k a r e tk ą  po ­
g o to w ia . I  ta  k r a k s a  n ie  p o c ią g n ę ła  
za sob ą  o f ia r  w  lu d z ia c h  — p rz e rw a  
w  ru c h u  „ 9 ”  i  „ 1 ”  t r w a ła  15 m in u t .

P O M IĘ D Z Y  S u c h a n ie m  a K rą p ie lą  
d o sz ło  d o  czo ło w e g o  z d e rz e n ia  d w u  
s a m o c h o d ó w  m - k i  „ S ta r ”  z p rz y c z e ­
p a m i. P o w o d e m  k o l iz j i  b y ło  z a rz u ­
c e n ie  n a  ś l is k ie j je z d n i je d n e j *  
p rz y c z e p . K ie ro w c a  „ S ta ra ”  P K S , 
K a ro l  B . d o z n a ł z ła m a n ia  n o g i i  u -  
ra z u  g a łk i o c z n e j. R a n n e g o  s k ie ro ­
w a n o  do  K l i n i k i  O k u lis ty c z n e j P A M .

Z A Ł O G A  s ta tk u  P o r to w e j S t ra ż y  
P o ż a rn e j „ S t r a ż a k  22”  p rz e z  c z te ry  
g o d z in y  p o m p o w a ła  w c z o ra j w o d ę  z 
k a n a łu  d ź w ig o w e g o  p r z y  n a b rze żu  
G ó rn o ś lą s k im  sz c z e c iń s k ie g o  p o r tu .  
P o w o d e m  z a la n ia  k a n a łu  b y ł  o b f i ­
c ie  p a d a ją c y  i  to p n ie ją c y  śn ie g , (ap )

„Drogówka” 
prosi świadków

12 L IS T O P A D A  b r .  o k o ło  go dz . 
10.20 na  u l .  P rz o d o w n ik ó w  P ra c y  
(Ż y d ó w c e )  k o lo  f a b r y k i  „ W is k o r d ”  
sa m o ch ó d  o s o b o w y  „ T r a b a n t ”  n r  
r e j .  M R  4637 p o t r ą c i ł  6 7 - le tn ie g o  M a r ­
ce le g o  D . M il ic ja  d ro g o w a  p ro s i 
k ie ro w c ę  c ię ż a ro w e g o  „ S ta ra ”  — 
c h ło d n i o ra z  k o b ie tę  u b ra n ą  w  
c z e rw o n y  p ła szcz , k tó r z y  b y l i  ś w ia d ­
k a m i w y p a d k u  o ra z  in n y c h  ś w ia d ­
k ó w  te g o  w y d a rz e n ia  o z g ło sze n ie  
s ię  w  K M  M O  —  S zcze c in , u l.  K a ­
s z u b s k a  35, p o k . 12, te l.  307-345, W 
go dz . 8—16.
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®  Nieznaczne zakłócenia w komunikacji 
^  Pługi odśnieżne na jezdniach

Zima nie ustępie
PO K IL K U  d n ia ch  p rze rw y , w c z o ra j od rana  znów  zaczą! 

padać śnieg. W  godzinach p op o łud n iow ych  u lic e  Szczecina za­
lega ła  ju ż  k ilk u c e n ty m e tro w e j g rubośc i w a rs tw a  śn iegu p rze ­
mieszanego z b ło tem .

Z A Ł O G A  M PO , k tó ra  nocą 
z  p ią tk u  na  sobotę, podobn ie  
zresztą  ja k  i podczas nocy po­
p rze dn ich  . p ra cow a ła  p rzy  ob ­
słudze  piaska i-ak posypujących  
w szys tk ie  g łów ne  c iąg i k o m u n i­
k a c y jn e  i trasy  l in i i  autobuso­
w y c h  M P K . w czo ra j w  c iągu  
d n ia  n ie  m ia ła  czasu na odpo ­
czynek. O ko ło  p o łu d n ia  na 
m ias to  sk ie ro w a no  p łu g i od ­
śnieżne.

M im o  zabiegów  M P O , sporo 
k ło p o tó w  m ia ła  w c z o ra j o bs łu ­
ga t ra m w a jó w  i  autobusów . W  
k o m u n ik a c ji tra m w a jo w e j n a j­
w ię c e j p e ry p e tii s p ra w ia ły  w  
d a lszym  c iągu n iesp raw ne  
z w ro tn ic e  na  to row iskach , 
zw łaszcza „s ły n n a “  ju ż  z w ro t­
n ica  u zb iegu  al. B uczka  i a l. 
W yzw o le n ia . B y ło  też k ilk a  
p rz e rw  w  ru ch u  tra m w a jo w y m , 
spow odow anych  k o liz ja m i po ­
jazdów , o czym  p iszem y w  ..K ro  
n ice  w y p a d k ó w “ . W  k o m u n ik a c ji 
au tobusow e j M P K  d a w a ły  się

w e zn ak i ś lisk ie  jezdn ie . Za no to ­
w a no  20 -m in u to w e  p rz e rw y  w  
ru ch u  na u l. S op licy  i na  u l. 
K ośc ie ln e j o raz  pew ne n ie ­
znaczne opóźn ien ia  na pozosta­
ły c h  trasach M P K .

Ja k  nas p o in fo rm o w a ł pe łno ­
m o c n ik  d o  sp ra w  zim ow ego  
u trz y m a n ia  d ró g  Re jonu  E ks­
p lo a ta c ji D róg  P ub liczn ych  d la  
p o w ia tu  Szczecin i części po­
w ia tu  G ry f in o  A n d rz e j Russin, 
w czo ra j do  godz. 20 na szosach 
podszczecińskich p ra cow a ło  12 
p łu g ó w  odśn ieżnych  i  10 
p iaska rek . W  godzinach w ie ­
czornych  w szys tk ie  d ro g i b y ły  
prze jezdne, trw a ła  a kc ja  posy­
p y w a n ia  n a w ie rz c h n i ś ro d kam i 
chem icznym i.

W e d ług  in fo rm a c ji dyspozy to ­
ra  dyżurnego  szczecińskiego 
d w orca  P K S  Z yg m u n ta  K ru szo ­
ny, autobusy k o m u n ik a c y jn e  
w y je żd ża ły  z naszego m iasta  
p u n k tu a ln ie , p rzy je żdża ły  zaś z 
m in im a ln y m i o pó źn ien ia m i. N a j 
gorsza sy tua c ja  pan ow a ła  na 

“drogach  w  p ow ia ta ch  p ó łnoc­
nych  i p o łu d n iow ych .

W  m om encie  odd aw an ia  ga­
ze ty  do d ru k u  śnieg p rzestaw a ł 
padać, a le  p rognozy zapow iada ­
ły  m oż liw ość  ponow nego w y -  
s tąo ie n ia  opadów. Na te ren ie  
m iasta  ope ro w a ło  jeszcze 25 
p łu g ó w  M PO . jednocześn ie  szy­
ko w a ło  się do  w y ja z d u  na  u l i ­
ce 17 p iaska rek , (tawo)

O D  P EW N E G O  czasu p rzy  
w ią z u je  s ię  w  naszym 
m ieście  o lb rz y m ią  wagę 

-do podnoszenia jego  e s te tyk i, do 
w zbogacania  u lic , p laców , p a r­
kó w . R e m o n tu je  się n a w ie rz ­
ch n ie  je z d n i i  ch od n ików , od­
n aw ia  e lew acje  b u d yn kó w , m o­
d e rn iz u je  ośw ie tlen ie  u liczne, 
urządza zie leńce w o k ó ł os ied li 
m ieszkan iow ych .

Bogate plony społecznego wysiłku

Zakłady pracy-swemo miastu

99 TERUS“ -
predykcja i usługi
p o n a d  pian

— Z A Ł O G A  Z a k ła d ó w  W y tw ó r c z o -  
U s łu g o w y c h  P rz e m y s łu  T e re n o w e g o  
„ T e r u s ”  w y k o n a ła  ju ż  te g o ro c z n e  
z a d a n ia  p la n o w e . Z re a l iz o w a n o  ta k  
że n ie m a l w  c a ło ś c i z o b o w ią z a n ie  
p rz e k a z a n ia  do  „ B a n k u  30 m ld ”  d o ­
d a tk o w e j  p r o d u k c j i  i  u s łu g . W s z y s t­
k o  w s k a z u je  na  to ,  że z o b o w ią z a ­
n ia  z a ło g i — p o c z ą tk o w o  w a r to ś ć  
ic h  o k re ś la n o  na  2 m in  z ł  — z n a cz ­
n ie  p rz e k ro c z ą  p r z e w id y w a n ia ,  do 
k o ń c a  r o k u  b o w ie m  „ T e r u s ”  bę d z ie  
s ię  m ó g ł p o c h w a lić  d o d a tk o w ą  p r o ­
d u k c ją  i  u s łu g a m i o w a r to ś c i 2,9 
m in  z ł.  (m w )

C O R A Z  B A R W N IE J  r o b i  się 
na  g łó w n y m  c ią g u  h a n d lo w y m  
— a l. N ie p o d le g ło ś c i i  a l. W y ­
z w o le n ia . Ś w ią te czn e  d e k o ra c je  
p o ja w ia ją  s ię  je d n a k  i  w  in ­
n y c h  re jo n a c h  m ia s ta . 0» o  o k o ­
lic a  s k te p u  „ E ld o m u ”  p r z y  -p i, 
G ru n w a ld z k im .  W ie c z o re m  z a ­
p a la ją  s ię  tu  s e tk i k o lo ro w y c h  
ż a ró w e k .

F o to :  z b . J o d k o w s k l

„M aty podarek 
-  dożo radości“

M IJ A  p ie rw s z y  ty d z ie ń  z b ió r k i  no  
w o r o c z n y c h  p o d a rk ó w  o d  C z y te ln i­
k ó w  „ K u r ie r a ”  c lla  d z ie c i, k tó ry m  
n ie z b ę d n e  są p o m o c  i  t r o s k a  s p o ­
łe c z e ń s tw a . K a ż d e g o  d n ia  o t r z y m u ­
je m y  n o w e  d o W o d y  te j t r o s k i ,  za­
p e łn ia ją  s ię  m a g a z y n y  P K P S -u  
ro ś n ie  k o n to  b a n k o w e  na sze j a k c j i .  
O tr z y m u je m y  te ż  o d  r a d  z a k ła d o ­
w y c h  z a p ro s z e n ia  d la  d z ie c i n a  n o ­
w o ro c z n e  im p r e z y .  O s ta tn io  z a p ro ­
sze n ia  p rz e k a z a ła  n a m  p a n i M a r ia  
R osa , w  im ie n iu  R a d y  Z a k ła d o w e j 
p r z y  W o je w ó d z k im  Z a k ła d z ie  U rz ą ­
d ze ń  P o ż a rn ic z y c h . D z ie c i, k tó re  
w e z m ą  u d z ia ł w  t e j  im p re z ie ,  o t r z y ­
m a ją  ró w n ie ż  p a c z k i w a r to ś c i po  
130 z ł. ka ż d a .

D Z IĘ K U J E M Y  s e rd e c z n ie  w s z y s t­
k im  o f ia ro d a w c o m . A  ty c h  k tó rz y  
o d p o w ie d z ą  n a  na sz  a p e l in fo r m u ­
je m y ,  że p u n k t  z b ió r k i  d a ró w  m ie ­
ś c i s ię  p r z y  u l.  S z y m a n o w s k ie g o  3 
(g m a c h  P M R N , w e jś c ie  o d  J a s n y c h  
B ło n i)  i  c z y n n y  je s t  c o d z ie n n ie  
(o p ro c z  n ie d z ie l)  w  go dz . o d  10 d o  
12. W p ła ty  p ie n ię ż n e  p r z y jm o w a n e  
są  ró w n ie ż  w  p u n k c ie , m o ż n a  ta k ż e  
p ie n ią d z e  p rz e s y ła ć  n a  k o n to :

Konkurs recytatorski

w c iągu s tosunkow o k ró tk ie ­
go  czasu zrob iono  ju ż  w ie le . 
A m b itn e  i  energ iczne zarazem 
społeczeństwo naszego g rodu  
dostrzega to, ch c ia łob y  je d n a k  
w idz ieć... jeszcze w ię ce j e fe k ­
tów . J a k  przysp ieszyć tem po  po 
rz ą d k o w a n ia  i m od e rn izo w a n ia  
Szczecina, ja k  wesprzeć w y s iłk i 
p rze ds ię b io rs tw  b u d o w la n ych  i 
ko m u na ln ych , k tó re  m im o  prze­
k ra cza n ia  „b a r ie r ”  sw o ich  m oż­
liw o ś c i w yko na w czych , n ie  są 
w  s tan ie  od razu  wszystk iego  
zrob ić?

D aw no  ju ż  s tw ie rdzono , że 
zdecydow ane p rzysp ieszenie  
p rac  p o rząd kow ych  i  m o d e rn i­
za cy jnych , a n aw e t n ie k tó ry c h  
in w e s ty c ji w  naszym  mieście 
m ożna osiągnąć p rzy  pom ocy 
za k ład ó w  pracy .

b io rs tw  o d  la t  re a liz u je  z re sz ­
tą  s y s te m a ty c z n ie  c z y n y  n a  rzecz  
sw e g o  m ia s ta , k u  p o ż y tk o w i w s z y s t­
k ic h  je g o  o b y w a te l i .

Z e  z d w o jo n ą  e n e rg ią  d o  o r g a n i­
z o w a n ia  c z y n ó w  s z c z e c iń s k ic h  z a ­
k ła d ó w  p r a c y  na  rze cz  m ia s ta  p r z y ­
s tą p io n o  w  b ie ż ą c y m  r o k u .  W  
g r u d n iu  1972 r .  w e  w s z y s tk ic h  
c z te re c h  d z ie ln ic a c h  o d b y ły  s ię 
s p o tk a n ia  p r z e d s ta w ic ie li  w ła d z  
m ie js k ic h  i  d z ie ln ic o w y c h  o ra z  F J N  
z a k ty w e m  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z y m  
m ie js c o w y c h  z a k ła d ó w  p ra c y . U s ta ­
lo n o  p ie rw s z ą , n ie o f ic ja ln ą  jeszcze  
l is tę  n a jp i ln ie js z y c h  d o  w y k o n a n ia  
p ra c , k ie r o w n ic t w u  ka ż d e g o  z a k ła ­
d u  p r a c y  z a p ro p o n o w a n o  p r z y ję c ie  
p o d  o p ie k ę  w ię k s z e g o  b ą d ź  m n ie j ­
szego r e jo n u  m ia s ta , p o in fo r m o w a ­
n o  ja k ic h  e w e n tu a ln ie  c z y n ó w  o -  
c z e k u je  s ię  n a  ty m  te re n ie .

p L O N  u b ie g ło ro c z n y c h  s p o tk a ń
*  o k a z a ł s ię  n ie z w y k le  b o g a ty .  N a 

a p e l o d p o w ie d z ia ło  85 z a k ła d ó w  
p r a c y  S zcze c in a , a łą c z n a  w a r to ś ć  
z a d e k la ro w a n y c h  c z y n ó w  w y n io s ła  
9,5 m in  z ł. N a jw ię k s z y  u d z ia ł (p o ­
n a d  5 m in  z ł)  m ia ły  w  ty m  z a k ła ­
d y  z d z ie ln ic y  N a d  O d rą .

1 /  1 E B O W N IC T W A  z a k ła d ó w  p ra -  
c y  p o t r a k to w a ły  a k c ję  c z y n ó w  

s p o łe c z n y c h  n a  rze cz  m ia s ta  z ca ­
łą  p o w a g ą  i  o d p o w ie d z ia ln o ś c ią . 
D a ło  s ię  to  o d czu ć  z a ró w n o  p rz y  
p o d e jm o w a n iu  z o b o w ią z a ń , j a k  ł  
p o dcza s  ic h  r e a liz a c ji .  W ie le  p rz e d ­
s ię b io r s tw  w y w ią z a ło  s ię  z p o d ję ­
ty c h  d e k la r a c j i  ju ż  p rz e d  w ie lo m a  
m ie s ią c a m i

S Ą  i  ta k ie  z a k ła d y  p ra c y , k t ó ­
r y m  n ie  u d a ło  s ię  w  p e łn i z r e a l i ­
z o w a ć  p o d ję ty c h  z o b o w ią z a ń . N a j­

c z ę ś c ie j w y n ik a ło  to  je d n a k  n ie  «a 
z łe j  w o l i ,  a le  b ą d ź  to  z s y tu a c j i  
p r o d u k c y jn e j  w  z a k ła d z ie , b ą d ź  z 
p o w o d u  b r a k u  p o tr z e b n y c h  m a te ­
r ia łó w ,  lu b  n p ... n ie d o s ta rc z e n ia  
p rz e z  k o n tr a h e n ta  d o k u m e n ta c j i  na 
p la n o w a n ą  w  c z y n ie  s p o łe c z n y m  
b u d o w ę . G e n e ra ln ie  je d n a k  m in io n y  
r o k  w y k a z a ł,  że d o s k o n a le  m ożn a  
p o g o d z ić  w y k o n y w a n ie  za d a ń  p ro ­
d u k c y jn y c h  w  z a k ła d z ie  p ra c y  ze 
spo łe czn ą  d z ia ła ln o ś c ią  d la  m ia s ta . 
W s z y s tk o  w s k a z u je  na  to ,  że a k c ja  
c z y n ó w  b ę d z ie  k o n ty n u o w a n a  i  w 
la ta c h  p rz y s z ły c h . '

WA R TO Ś Ć  E F E K T Ó W  (te - 
gorocznych i  ty c h  sprzed 
la t)  czynów  za k ład ó w  pra 

cy Szczecina na rzecz m iasta  
m ożna w p ra w d z ie  w y m ie rz y ć  w  
z ło tów ka ch , lecz n iebaga te lne  a 
k to  w ie , czy n ie  w iększe  znaczę 
n ie m a tu  fa k t  rozbudzan ia  spo­
łeczne j in ic ja ty w y , w c ią g n ię c ia  
o b y w a te li do w spółgospodarze­
n ia  sw o ją  d z ie ln icą  i  ca łym  m ia  
stem .

T . W O IC K I

W Zamku

SEM IN AR IU M
MUZYCZNE

W O J E W Ó D Z K I K lu b  In s t r u k to r a  
W D K  za p ra sza  w s z y s tk ic h  z a in te re ­
s o w a n y c h  n a  s e m in a r iu m  m u z y c z ­
ne , k tó re  o d b ę d z ie  s ię  w  p o n ie d z ia ­
łe k ,  10 b m . godz. 16 w  S a li A n n y  
J a g ie l lo n k i  Z a m k u .  W  z a ję c ia c h  
w e ź m ie  u d z ia ł d z ie c ię c y  zesp ó ł w o ­
k a ln y  z B o le s ła w c a  Ś lą s k ie g o , a 
p r e le k c ję  w y g ło s i m g r  P io t r  C zyż.

(U p .)

/«■* i . .  Z  zaproponow anych  przez B iuCzekam y na proponowane usprawnienia ro studiów lokalizacji przystań-
— ------- ------- — _______________________________________________ : k ó w  o sta ły  się je d y n ie : lo -

L u źn ie ! iks u l. B uczku

Z m ia n y
w rozkładzie lofiw
W  Z W I Ą Z K U  z w a r u n k a m i a tm o ­

s fe ry c z n y m i d y r e k c ja  P L L  „ L O T ’* 
z m ie n i ła  g o d z in y  o d lo tu  n ie k tó r y c h  
s a m o lo tó w , m ię d z y  in n y m i  na  l i n i i  
S zcze c in  — W a rs z a w a . O d  ju t r a  1# 
b n i.  s a m o lo t d o  s to lic y  b ę d z ie  s ta r ­
to w a ł  z lo tn is k a  w  G o le n io w ie  o 
g o d z in ie  18.50. N a  w c z e ś n ie js z ą  go­
d z in ę  — 16.40 p rz e s u n ię to  o d lo t  sa­
m o lo tu  z W a rs z a w y  d o  S zcze c in a .

(Jas)

Od ju tra

w  sklepach Z U R iT -u

G ra m o fo n y  
z  b o n if ik a tą
S ZC ZE C IŃ S C Y  am a to rzy  m u­

z y k i z p ły t  m a ją  zn ako m itą  o- 
kaz ję  w y m ia n y  swojego sprzę tu  
na b a rdz ie j nowoczesny. Od ju ­
tra  (10 bm .) w szys tk ie  sk lepy 
Z U R iT -u  w  Szczecinie i  na te­
ren ie  w o je w ó d z tw a  będą sprze­
d a w a ły  n ie k tó re  ty p y  g ra m ofo ­
n ów  z b o n ifik a tą . W ysta rczy  od 
dać w  sk le p ie  sw ó j s ta ry  g ra ­
m ofon  (bez w zg lędu  na  ty p  i 
datę p ro d u k c ji)  i wówczas n ow y  
k u p u je m y  p łacąc za n iego o 10 
proc. m n ie j. B o n if ik a tą  obję to  
następu jące  ty p y  g ra m o fo nó w : 
„M is te r  H it ” , „P a r ty  H it ” , W G - 
510, WG-511, WG-550. (jas)

W odśw ię tnym  
strefy

E F E K T O W N Ą  d e k o ra c ję  ś w ią te c z n ą  
z a fu n d o w a ło  n a s z e m u  m ia s tu  W o je ­
w ódzk ie  P rz e d s ię b io rs tw o  H a n d lu  
S pożyw czego. P rz y  s k le p ie  „ D o r o t -  
a ”  z a in s ta lo w a n o  e le k tro n o w e  

u rz ą d z e n ie . P o d  w ie c z ó r  a u to m a ­
ty c z n ie  s ię  w łą c z a  i  n a d  c a ły m  p a ­
w ilo n e m , w  k tó r y m  m ie ś c i s ię  p la ­
c ó w k a  W P H S , z a c z y n a  s ię ... g o n i­
tw a  k o lo ro w y c h  ś w ia te ł.

szkolnych kół TPPR
T O W A R Z Y S T W O  P r z y ja ź n i  P o l­

s k o - R a d z ie c k ie j o r g a n iz u je  V I  O g ó l­
n o p o ls k i  K o n k u r s  R e c y ta to rs k i  
S z k o ln y c h  K ó ł  T P P R . K o n k u r s  b ę ­
d z ie  t r w a ł  d o  m a ja  1974 r o k u  i  o b e j 
m u je  d w a  p io n y :  s z k o ły  p o d s ta w o ­
w e  ( k la s y  V —V I I I )  o ra z  s z k o ły  
ś re d n ie . W s tę p n e  e l im in a c je  p o w in ­
n y  b y ć  p rz e p ro w a d z o n e  d o  15 s t y c z ; 
m a  1974 r .  L ic z b a  u c z e s tn ik ó w  p r z y ­
s tę p u ją c y c h  d o  k o n k u r s u  n a  te re n ie  
s z k o ły  je s t  n ie o g ra n ic z o n a , n a to ­
m ia s t d o  e l im in a c j i  m ie js k ic h  s z k o ­
ła  t y p u je  t y l k o  1 osobę .

M ło d z ie ż  p r z y s tę p u ją c a  d o  k o n ­
k u r s u  z o b o w ią z a n a  je s t  d o  p rz y g o ­
to w a n ia  je d n e j  r e c y ta c j i  z p o e z ji 
p o ls k ie j  i  je d n e j  — z p o e z j i  r o s y j ­
s k ie j  lu b  r a d z ie c k ie j .  C zas w y s tę ­
p u  r e c y ta to ra  n ie  m oże  p r z e k ra ­
cz a ć  15 m in u t .  W ie rs z e  p o e tó w  r o ­
s y js k ic h  lu b  r a d z ie c k ic h  m o g ą  b y ć  
p rz e d s ta w ia n e  ta k ż e  w  ję z y k u  p o l­
s k im .

D o k ła d n ie js z e  in fo r m a c je  m o żn a  
u z y s k a ć  w  Z a rz ą d z ie  W o je w ó d z k im  
T P P R  w  S z c z e c in ie  p r z y  a l.  W o j­
s k a  P o ls k ie g o  66, w  g o d z . o d  8 d o  
1» ( te ł.  423-81).

W  U B . P IĄ T E K  z a tw ie rd z o n e  
z o s ta ły  o s ta te c z n ie , z a p ro p o n o ­
w a n e  p rz e z  ze sp ó ł fa c h o w c ó w , 
ro z w ią z a n ia  m a ją c e  n a  c e lu  
u s p ra w n ie n ie  k o m u n ik a c j i  w  
n o w y m  u k ła d z ie  l i n i i  t r a m w a ­
jo w y c h .  w  p o p rz e d n im  n u m e ­
rz e  „ K u r ie r a ”  z a m ie ś c i l iś m y  
s z k ic  o b ra z u ją c y  p ro p o n o w a n e  
p rz e z  B iu ro  S tu d ió w  i P r o je k ­
tó w  R o z w o ju  P rz e s trz e n n e g o  
W o je w ó d z tw a , u s p ra w n ie n ia  na 
n a jb a rd z ie j  o b e c n ie  p rz e c ią ż o ­
n y m  w ę ź le  k o m u n ik a c y jn y m  u 
z b ie g u  a l.  M . B u & k a  i a l. W y ­
z w o le n ia .

CZĘŚC z tych  p ro p o z y c ji zo­
s ta ła  za tw ie rdzona . P os tanow io ­
no zam knąć p ra w ą  (pa trząc w  
k ie ru n k u  p l. G ru nw a ld zk ie go ) 
je zdn ię  a l. Buczka. Z l ik w id o w a ­
na  w ię c  zostanie m ożliw ość skrę  
tu  sam ochodów  z a l. W yzw o le n ia  
w  al. Buczka. P rz y ję to  p ro po zy­
c ję  w p ro w a dze n ia  u p rz y w ile jo ­
w a n ia  jadących  tra m w a jó w  w o - 
bez pozostałego ru c h u  ko łow ego. 
Z godn ie  z p rze d s ta w io n ym i p ro ­
pozyc ja m i postanow iono  też 
zm ien ić  trasę l in i i  n r  9 i  n r  10.

T ra m w a je  l in i i  n r  9 z G łę bo k ie ­
go będą je ź d z iły  u lic a m i:  W a w ­
rzyn ia ka , B oh a te ró w  W arszaw y, 
K rzyw oustego , B ra m a  P orto w a  
do  u l. P o tu lic k ie j. W  k ie ru n k u  
o d w ro tn y m  tra m w a je  te j l in i i  po 
ja dą  dotychczasową trasą. T ra m  
w a je  l in i i  n r  10 będą je ź d z iły  
na  tra s ie : S toczn ia  R em ontow a 
u l. P o tu licka .

O D R Z U C O N A  z o s ta ła  n a to m ia s t 
w ię k s z o ś ć  p r o p o z y c ji  B iu r a  S tu d ió w  
d o ty c z ą c a  z m ia n y  lo k a i iz a c j i  p r z y ­
s ta n k ó w  t r a m w a jo w y c h  na  s k rz y ż o ­
w a n iu  a l .  B u c z k a  i  a l .  W y z w o le ­
n ia .  P rz e d s ta w io n e  p ro p o z y c je  o k a ­
z a ły  s ię , n ie s te ty ,  n ie p rz e m y ś la n e . 
N ie  do  p r z y ję c ia  je s t  lo k a l iz o w a n ie  
p rz y s ta n k ó w  t r a m w a jo w y c h  w  m ie j  
sca ch , g d z ie  s z y n y  t r a m w a jo w e  za ­
ta c z a ją  ł u k  i  m o to rn ic z y . . .  n ie  je s t  
w  s ta n ie  o b s e rw o w a ć  w  lu s te r k u  
d r z w i  w e jś c io w y c h  i  w y jś c io w y c h  
w a g o n ó w . Poza ty m  n ie z m ie rn ie  
u t ru d n io n e ,  je ż e l i  n ie  w rę c z  n ie m o ż  
l iw e ,  b y ło b y  d o jś c ie  p a s a ż e ró w  do  
p r z y s ta n k ó w  t r a m w a jo w y c h  z lo k a l i ­
z o w a n y c h , w e w n ą tr z  n ie w ie lk ie g o  
t r ó jk ą t a  u tw o rz o n e g o  p rz e z  d w a  l u ­
k i  to r ó w  i  p ra w ą  je z d n ią  a l .  W y *  
z w o le n ia .

k a liz a c ja  p rzys tan ku  d la  tra m ­
w a jó w  l in i i  n r  2 i  n r  ‘ 3 ja ­
dących al. W yzw o le n ia  od pl. 
Ż o łn ie rza  i  p rzys ta n kó w  d la 
tra m w a jó w  l in i i  n r  4 jadących  al. 
Buczka  od p l. G ru nw a ld zk ie go . 
P rz y s ta n k i d la  t ra m w a jó w  l in i i  
n r  41  9 jadących  w  k ie ru n k u  pl. 
G ru n w a ld z k ie g o  postanow iono  
usy tuow ać w  m ie jscu  obecnych 
p rzys ta n kó w  d la  l in i i  n r  1 i  n r 
5, a p rz y s ta n k i d la  l in i i  n r  1 i 
n r  5 ja dących  a l. Buczka od pl. 
G ru n w a ld z k ie g o  u m ie jsco w ić  
p rzed  gm achem  p rz y c h o d n i le ­
k a rs k ie j.

W szystk ie  p rz y ję te  przez ze­
spól fach o w ców  zm ian y  w e jd ą  
w  życ ie  jeszcze w  ty m  m iesiącu.
O d o k ła d n y m  te rm in ie  pow iad o ­
m im y  C zy te ln ikó w . W  odpow ied  
n im  czasie zam ieśc im y też u ak ­
tu a ln io n y  szk ic  s y tu a c y jn y  w ęz- 
ła  ko m u n ika cy jn e g o  p rzy  zbiegu 
a l. B uczka  i  a l. W yzw olen ia .

(taw o)

A u to re m  i  r e a liz a to re m  p o m y s łu  
je s t  e le k t r y k  p rz e d s ię b io rs tw a  — 
C e z a ry  H a jw o ła .  (zda ń )

Szkolny bestseller
N IE W Ą T P L IW IE  b e s ts e lle re m  m o  

żn a  n a z w a ć , o s ta tn io  w y d a n ą  p o ­
z y c ję  O s s o lin e u m  p t .  „ L e k t u r y  obo­
w ią z k o w e ” , o k tó r ą  d o p y tu je  s ię  co  
d ru g a  oso ba  o d w ie d z a ją c a  k s ię g a r ­
n ię . Są to  s z k ic e , ese je  i  f e lie to n y  
n a p is a n e  p o d  r e d a k c ją  S t. B a lb u s a  
i  W ł.  M a c ią g a . P o  „ A u t o r a c h  n a ­
sz y c h  le k t u r ”  je s t  to  d ru g a  k s ią ż k a  
p is a n a  d la  p o trz e b  s z k o ły  z i n ic ja ­
t y w y  „ Ż y c ia  L ite r a c k ie g o ” . (w y s )

Notatnik szczeciński
♦  D Z IŚ  (9 b m .)  w  s a li M u z e u m  

p r z y  W a ła c h  C h ro b re g o  3, o  godz. 
w y ś w ie t la n e  bę dą  f i lm y  o ś w ia to w e : 
. .K o ło b rz e s k i d z ie ń ” , „ S k o k  n a d  
A r n h e m ”  i  „ W e rs a l —  P o c z d a m " .


